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Niedziela, 6 Listopada 1910. 


Rok 100. 


GAZETA LWOWSKA 


Wychodzi eodziennie o godzinie 5 po południu 
z wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 10 hal., 
pocztą 16 hal. — Biura Redakcyi i Administracyi 
ulica Czarnieckiego l. 10. — Ekspedycya miejscowa 
w biurze dzienników St. Sokołowskiego, Pasaż Haus- 
manna |. 9. — Listy należy frankować. 


Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakcyi Nr. 88. 


zamiejscowa: 
. 32 K, | ćwierórocznie 8 K — h, 
- 16 K, | miesięcznie 2h 70h, 


rocznie . 
półrocznie . 


„Przewodnik“ prenumerowany osobno kosztuje 8 K. 


Prenumerata 


| 


| 


W Niemczech 3 K 20 h miesięcznie. We wszystkich innych państwach 3 K 80 h miesięcznie. 


„Przewodnik naukowy | literacki“, dodatek miesięczny do Gazety Lwowskiej, otrzymują cało- 
i pori abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwca 
lub od 1 lipca do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą: pierwsi | K 50 h, drudzy 60 h. 


miejscowa: 


. 24 K, | ćwierćrocznie . 


rocznie . 
12 K, | miesięcznie . 


s ao 6K, 
półroeznie . . 2K 


Ceny ogłoszeń: Wiersz petitowy lub jego 
miejsce 20 hal. 

Tabelaryczne i liczbowe po 30 hal., nade- 
słane po 60 hal., za wiersz lub jego miejsce miary 
petitowej. 

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie: Biure dzienników Sokołowskiega 
we Lwowie Pasaż Hausmanna I. 9. W Paryżu wv- 
łącznie Agencya: ©. Adam (V. de Raczkowski) 38 
Rue de Varenne. 


Zaproszenie do przedpłaty 
na wydawnictwo jubileuszowe : 


Stulecie „Gazety Lwowskiej” 
1811—15211. 


AAAA 


W dniu 28 lutego 1911 r. mija lat sto 
od wyjścia pierwszego prospektu na Gazetę 
Lwowską, — dzień zaś 2 kwietnia t. r. bę- 
dzie pierwszym drugiego wieku istnienia cza- 
sopisma. 

Obecna Redakcya Gazety, chwilę tę 
mające przed oczyma, postanowiła obchodzić 
ją wydawnietwem, poświęconem historyi naj- 
starszego czasopisma w kraju, a jednego z naj- 
sędziwszych w Polsce, tudzież trzem, stwo- 
rzonym przez Gazetę i wychodzącym dawniej 
lub istniejącym do dzisiaj publikacyom pe- 
ryodycznym, jak: Rozmaitości (1617—1848, 
1854—1859), Dodatek Tygodniowy (1850— 
1862, 1867—1868) i Przewodnik Naukowy 
i Literacki (1872—1911). 

Komitet, do uskutecznienia tej myśli 
przez Redakcyę złożony, wszedłszy w jej in- 
tencye i rozdzieliwszy między poszczególnych 
członków swoich pracę, postahowił w roku 
1911 ogłosić drukiem zamierzone a jedno- 
wiekowe istnienie Gazety upamiętniające wy- 
dawnietwo p. t. 


„Ntulecie Gazety Lwowskiej 
1811—4911“. 


„Wydawnictwo, ze względu na rozległość 
treści, ujęte będzie w trzy działy: 

I-szy w części pierwszej zawrze „Hist o- 
ryę Gazety Lwowskiej 1811—1911 r. na 
tle czasopiśmieniectwa galieyjskie- 
go 1778—1811 r.“ pióra: dr. Wilhelma Bru- 
chnalskiego, dr. Bronisława Gubrynowicza, 
dr. Kazimierza Ostaszewskiego - Barańskiego, 
dr. Ludwika Finkla i Michała Rollego, — 
w drugiej biografie redaktorów i najwyhit- 
niejszych współpracowników Gazety, napisane 
y dr. Ludwika Bernackiego, Stanisława 

asylewskiego, Franciszka Jaworskiego i dr. 
K. Ostaszewskiego-Barańskiego. 

II-gi o trzech częściach pomieści: „H i- 

storyę Rozmaitości* dr. W. Bruchnal- 


skiego, „Historyę Dodatku do Gazety 
Lwowskiej“ F. Jaworskiego i „Histo- 
ryę Przewodnika Naukowego i Lite- 
rackiego* dr. Juliusza Kleinera. 

I-ci, poświęcony interesom bibliogra- 
ficznym, obejmie: „Bibliografię Roz- 
maitości” przez dr. W. Bruchnalskiego, — 
„Bibliografię Dodatku* przez Włady- 
sława Staniszewskiego i „Bibliografię 
Przewodnika Naukowego i Litera- 
cekiego* przez dr. Franciszka Krteka. 

Zamierzona „Bibliografia Gazety 
Lwowskiej* — w ogóle pierwsza biblio- 
grafia czasopisma politycznego w literaturze 
polskiej a jedna z pierwszych w literaturze 
europejskiej, — której opracowania podjął 
się W. Staniszewski, z powodu olbrzymiego 
materyału, ukaże się później i będzie znaj- 
dowała się po za obrębem całości przedsię- 
wzięcia jako rzecz osobna. 

Ze względu na ważność przedmiotu 
„Historya Gazety Lwowskiej“, zaj- 
mująca z natury rzeczy miejsce naczelne w 
„Stuleeiu”, w ręku Czytelników i Przyja- 
ciół najstarszego dziennika polskiego w Ga- 
licyi znajdzie się w dniu 1 stycznia 1911 r. 

Całe wydawnictwo, jedyne w piśmien- 
nictwie naszem na tak szeroką skalę zakro- 
jone i w tym rozmiarze traktujące jeden wiel- 
ki rozdział w księdze dziejów żurnalistyki 
polskiej, obejmie trzy wielkie tomy, każdy 
mniej więcej o 45 arkuszach druku, wielkiej 
czwartki, ozdobiony wizerunkami dochowany- 
mi redaktorów i współpracowników, tudzież 
podobiznami charakterystycznemi, i wyjdzie 
w ciągu 1911 r. 

Cenę, która za trzy tomy wynosić bę- 
dzie 90 koron, dla Prenumeratorów Gazety 
Lwowskiej rocznych i półrocznych zni- 
ża się na 60 koron, z tym jednak dodatkiem, 
że przy zamówieniu należy złożyć przedpłatę 
za tom I. i II. od razu, albo też w ratach 
miesięcznych w przeciągu r. 1911 (przy spła- 
cie ratalnej tom II. przesłany będzie z ui- 
szczeniem raty ostatniej). 

Redakcya, ufna w poparcie ze strony 
P. T. Publiczności swego przedsięwzięcia, 
któremu — interes polskiej literatury czaso- 
piśmienniczej mając na oku, — niepodobna 
odmówić doniosłości, uprasza najuprzejmiej, 
ze względu na ograniczony nakład, 
o wczesne zamówienia i nadsyłanie ich pod 
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adresem Administracyi »Głazety Lwow- 
skiejc, we Lwowie, ul. Czarnieckiego 10. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA. 


Jego Ces.i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyżej podpisanym dyplomem wynieść 
najmiłościwiej podpułkownika Aloizego Bau e- 
ra, komendanta batalionu strzeleów polnych 
nr. 80, do stanu szlacheckiego. 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 1 
listopada b. r. zamianować najmiłościwiej po- 
siadającego tytuł nadzwyczajnego profesora, 
Uniwersytetu, prywatnego docenta historyi 
filozofii w Uniwersytecie we Lwowie, radcę 
skarbowego, dr. filozofii i praw Witolda Rub- 
czyńskiego, zwyczajnym profesorem filo- 
zofii w Uniwersytecie w Krakowie. 


Ministerstwo handlu zamianowało ad- 
junktów pocztowych: Stefana Tyca w Bia- 
łej, Jana Sabellę we Lwowie, Konstante- 
go Kmiecikiewicza w Kołomyi, Dawida 
Andermanna w Drohobyczu, Ambrożego 
Szyszkowskiego w Sieniawie, Mojżesza 
Kahanego i Wiktora Gembarzewskie- 
go we Lwowie, Adolfa Philippa w Bory- 
sławiu, Jana Stogę w Stanisławowie i Ja- 
kóba Mehrera we Lwowie, asystentami 
pocztowymi, a Prezydent dyrekcyi poczt po- 
zostawił Stefana Tyca, Jana Sabellę, Kon- 
stantego Kmicikiewicza, Mojżesza Kahanego, 
Wiktora Gembarzewskiego, Jana Stogę i Ja- 
kóba Mehrera w ich dotychczasowych miej- 
scach służbowych, przeniósł zaś Dawida An- 
dermanna z Drohobycza do Qzortkowa, Am- 
brożego Szyszkowskiego z Sieniawy do Prze- 
myśla, Adolfa Philippa z Borysławia do Hu- 
siatyna. 


Prezydent galic. Dyrekcyi poczt i tele- 
grafów zamianował starszymi pocztmistrzami. 
pocztmistrzów: Aleksandra Gardę w Zabłot- 
cach dla Radymna, Ferdynanda Faffa w 
Żabnie dla Sędziszowa i Jana Gruszczyn- 
skiego w Rudniku nad Sanem, oraz prze- 
niósł pocztmistra, Michała Rydzaja z Ra- 
dymna do Rzeszowa 2 i Jadwigę Sonder- 
majer z Sędziszowa do Żabna. 


L. IX. a. 2988/10. 
Edykt. 


C. k. Namiestnictwo podaje niniejszem do 
powszechnej wiadomości, że rewizya trasy 
generalnego projektu przekształcenia istnie- 
jącej kolei górniczej Szczakowa-Jaworzno na 
kolej lekalną, mającą służyć do ruchu publi- 
cznego, odbędzie się w dniach 29 i 30 li- 
stopada 1910. 

Komisya zbierze się pierwszego dnia 
w e. k. starostwie w Chrzanowie o godzinie 
11 przed południem. 

Życzenia lub zarzuty eo do projektu 
wolno wnosić przed rozprawą komisyjną pi- 
semnie do c.k. starostwa w Chrzanowie, lub 
ustnie przy rozprawie komisyjnej. 

Za e. k. Namiestnika 
Ustyanowski w. r. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA. 


Lwów, 5 listopada. 


Ugoda czesko-niemiscka. 


Wczoraj panowało w Pradze bardzo 
przygnębione usposobienie. Zerwanie roko- 
wań ugodowych wisiało już na włosku, Za- 
chodziła już obawa, że na zebraniu radykal- 
nych posłów niemieckich, które rozpoczęło 
się o godz. 2 po południu, zapadnie uchwała 
zalecająca przerwanie dalszych konferencyj, 
jako wprost bezowocnych. 

Widocznie udało się niebezpieczeństwo 
na razie zażegnać, w najświeższych bowiem 
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Z CZ 5. 


KARTKA Z ŻYCIA. 


(Ciąg dalszy). 


Lata mijały. Szczęśliwe, spokojne lata, 
bez nadzwyczajnych zdarzeń, a jednak w plon 
obfite. Jednego wieczora siedziała p. Teresa 
z mężem na bocznej terasie domu, zkąd wi- 
dok na całą wieś się rozciągał. Już było pó- 
źno i po znojnym dniu wioska spoczywała, 
z niektórych tylko kominów, dym prostą 
smugą, wzbijał się ku górze. Nadchodząca 
noc wielki spokój rozlewała do koła. 


— Widzisz Stachu — rzekła p. Tere- 
sa — jak się nasza wioska ucywilizowała. 
Lud nauczył się nietylko pracować, ale i od- 
poczywać. Niedawno jeszcze, o tej porze, ja- 
kież to były krzyki, śpiewy, muzyki! 

— Tak — odparł p. Stanisław — ude- 
rzyła mnie ta różnica w ich zachowaniu, już 
dosyć dawno. Ale uderza mnie i zastrasza 
coś więcej od jakiegoś czasu i myślę że i 
temu potrafisz zaradzić. 

— Co? — co? — pytała ciekawie. 

— Widzisz, moja droga — zaczął p. 
Stanisław, opierając na ręce swą głowę, o 
mądrych, marzących oczach — eywilizacya 
jest pewnego rodzaju zbudzeniem, czy obu- 


dzeniem potrzeb, nietylko moralnych, ale i 
fizycznych. Te ostatnie obudziły się bardzo 
żywe u naszego ludu. On dziś potrzebuje 
czystości, pewnych wygód, lepszego poży- 
wienia. Antoni Płatko przyozdabia swój dom 
rodzajem ganku przypominającym tę oto te- 
rasę, a ona, słyszałem, jak pytała wczoraj, 
czy nie będzie w sklepie chustek jedwabnych. 
Wymagania się mnożą a — czy im docho- 
dy wieśniaków podołają? Pracują ciężko, ale 
ta ziemia, jedyne źródło ich dochodów, nie 
pokryje ich potrzeb. Rychło przyjdzie nieza- 
dowolenie, a co gorsza zniechęcenie. 

— Więc co robić? Co robić? —- zapy- 
tała nieco przestraszona, p. Teresa. Widzę i 
czuję, że ty masz już jakąś myśl. 

Mam — odrzekł z uśmiechem, — 
ale waham się ją w słowa ubrać, bo ty ją 
zaraz w czyn zamienić zechcesz. 

— Każda twoja myśl może być bez na- 
mysłu w czyn zamieniona, bo jest szlache- 
tna i dobra. Tylko, czy ja potrafię? czy po- 
dołam ? Mów, o czem myślisz? 

— Potrafisz i podołasz wszystkiemu co 
zechcesz, to wiem i właśnie dlatego się wa- 
ham, myśl tę ci poddać. Tyle się już napra- 
cowałaś, że należy ci się dobrze zasłużony 
odpoczynek. Patrz — dodał, wskazując ręką 
dokoła — to wszystko jest twojem dziełem. 
Mojem? mojem? Stachu! To jest 
dzieło nasze, a więcej twoje, niż moje. — 
Zerwała się z miejsca, stanęła przed mężem 
i kładąc rękę na jego ramieniu: 

— Nie mów, proszę cię, o pracy i od- 
poczynku. Wiesz, że ta praca niosła w sobie 
tyle nagrody, że nie było w niej zmęczenia, 
a mam już odpoczywać? Teraz? Mój Boże! 
Po czemże? Mów Stachu, o czem myślisz? 


— Q przemyśle. 

— O przemyśle? Tu? Ale o jakim? 

— O tym, na który warunki tutejsze 
same wskazują, do którego nawołuje ziemia, 
wypuszczająca taką moc wikliny ze swego 
łona... Myślę o koszykarstwie.... Nauka to 
nietrudna, zbyt wyrobów łatwy, zarobek pe- 
wny, ale część twojej pracy olbrzymia. 

Nastała chwila milczenia. Młoda ko- 
bieta objęła szybkim biegiem myśli cało- 
kształt tego projektu... Przez sekundę... ale 
sekundę tylko, opanował ją jakiś lęk, jakaś 
obawa. Zdawało jej się przez chwilę, że ona 
nie podoła temu, że trudności będą silniej- 
sze od niej, że ją złamią. Trwało to chwilę 
tylko, bo zaraz, jak ptak lotna, zerwała się 
myśl zwycięstwa, opromieniona nadzieją uj- 
rzenia w oczach męża tego błysku radosnej 
dumy, jakim nagradzał każdy jej trud i każ- 
dą pracę. Na kraniec świata pójść była go- 
towa po to spojrzenie... 

— Dobrze, — rzekła — będzie co 
chcesz. 

I było, jak chciał... 

Myśl poddana, w czyn wprowadzona, 
przedstawiała jej się dziś, niby ogromna, bez- 
kształtna w jej wspomnieniach masa pracy, 
trudności, zawodów wszelkiego rodzaju i bez- 
miernego nakładu, tak materyalnego, jak mo- 
ralnego. Nauka okazała się trudną, zbyt tru- 
dną, zarobek niepewny, jedne koszta i straty 
oczywiste i reałne. 

Cel jednak był pod jednym względem 
osiągnięty, wyrobiło się bowiem w zakładzie 
kilku zdolnych robotników, a kilkudziesięciu 
chłopców pracując w warstatach pod ich kie- 
runkiem, zarabiało pokaźne sumki. Teresa 


płaciła, ale interes się nie opłacał. Jej smak | 


wykwintny nie pozwalał na tandetny wy- 
rób; najmniejszy sprzęt, czy to stół, czy ko- 
szyk, nosił na sobie piętno artyzmu. Ale ar- 
tyzm ten długo nie mógł sobie wyrobić 
marki w handlu. Dopiero na wystawie lwow- 
skiej zwrócono uwagę na sprzęty koszykar- 
skie połączone z bambusem, kombinacyi nie 
znanej dotąd u nas. Od czasu do czasu nad- 
chodziły do fabryki w Warnowcu zapytania 
i obstalunki. 


Doszedłszy do tego punktu w swoich 
wspomnieniach, po smutnej, zadumanej twarzy 
p. Teresy, przeleciał niby przebłysk wesoło- 
ści i coś, nakształt uśmiechu zarysowało się 
w koło poważnych ust. Przypomniała sobie 
epizod szczęśliwy, dosyć rzadki w tych eza- 
sach, kiedy przemyśliwali nad sposobem, 
w jakiby bambus dał się w koszykarstwie 
użyć, a nie mogli znaleźć sposobu, by go 
dowolnie wyginać. Jednej nocy nie mogące 
spać, tak miała głowę tym problematem za- 
jętą, zerwała się nagle z łóżka, tknięta nową 
myślą. Nalała spirytusn na talerz, zapaliła 
go i poczęła grzać nad nim gruby pręt bam- 
busu. Minuta minęła... jedna... druga... 
dziesiąta... a pręt pozostawał sztywny w jej 
rękach. Jak długo tak stała nad płomie- 
niem — nie pamiętała, ale widząc bezsku- 
teczność swej próby, oczy jej napełniły się 
łzami, które poczęły powoli spływać wzdłuż 
twarzy, coraz gęstsze, coraz obfitsze i opa- 
dały wielkiemi kroplami... 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


depeszach nie znajdujemy wiadomości, która 
wskazywałaby, iż ten zwrot niepomyślny do- 
konał się w istocie. 

Pogorszenie sytuacyi jest dziełem rady- 
kałów zarówno czeskich, jak i niemieckich. 
Póki przewaga była po stronie żywiołów u- 
miarkowanych sprawa czyniła znakomite po- 
stępy; niestety jednak ster wypadł snać z 
ręki tym, którzy rozumieją, że bez wzaje- 
mnych ustępstw nie może żaden kompromis 
dojść do skutku — i oto poczyna się wszy- 
stko wikłać na nowo. 

Cała trudność skupia się obecnie w 
kwestyi języka urzędowego władz autonomi- 
cznych w Pradze. Niemcy nie czynią z tego 
wcale tajemnicy, że tylko w takim wypadku, 
jeśli Czesi zgodzą się na dwujęzyczność Pra- 
gi, kompromis w innych sprawach może 
przyjść do skutku. Owóż ten szkopuł rzeczy- 
wiście trudny jest do usunięcia. Radykali 
czescy agitacyą swą zdziałali, że żądanie dwu- 
języczności Pragi odrzucają z oburzeniem — 
już nietylko oni — lecz wszyscy czescy po- 
słowie i cała czeska ludność m. Pragi. 

W bardzo niebezpiecznej również spra- 
wie szkół mniejszości narodowych sytuacya 
przedstawia się mniej groźnie. Zauważyć mo- 
żna nawet polepszenie widoków; możliwość 
kompromisu co do tej kwestyi zyskała na 
prawdopodobieństwie. W komisyi szkół mniej- 
szości sprzeciwił się niemiecki poseł Maly 
projektowi jednoklasowych szkół tego rodzaju, 
jako bezwartościowemu ze względów pedago- 
gicznych i politycznych, ale natomiast dał 
do zrozumienia, że Niemcy nie mieliby nie 
przeciwko 4-klasowym szkołom mniejszości 
dla większych złączonych okręgów. 

Uczyniono także wniosek dodatkowy 
(p. Hnidka) tej treści, że jeśli w takim 
okręgu znajdzie się w 5-letniem przecięciu 
przynajmniej 40 dzieci rodzin od 5 lat w 
okręgu osiadłych, a należących do narodo- 
wej mniejszości, to winno się dla nich utwo- 
rzyć szkołę. 4 

Owóż uznano po obu stronach dysku- 
syę na tej podstawie za możliwą, a tem sa- 
mem stał się i kompromis wcale prawdopo- 
dobnym. Co prawda, wczorajsze obrady sub- 
komitetu nie posunęły sprawy naprzód, gdyż 
wobec wniosku p. Hnidka zajęli Niemcy 
oporne stanowisko. Być jednak może. iż nie 
wytrwają na niem, jeśli wogóle duch ustę- 
pliwości powionie nad konferencyą, wypło- 
szony w ostatnich dniach z jej widowni przez 
zacietrzewienie żywiołów radykalnych. 

Wogóle mnożą się w ostatnich dniach 
objawy wzrastającego naprężenia. Za jeden 
z takich objawów poczytać należy komunikat 
wydany po wczorajszem zebraniu wszystkich 
niemieckich posłów do Sejmu. Z komunikatu 
tego dowiadujemy się, że po dłuższej dysku- 
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syi przyjęto wniosek p. Wolffa, oświadcza- 
Jacy, iż przedłożenie językowe w obecnej for- 
mie weale nie nadaje się do przyjęcia i 
niema mowy o tem, by mogło wejść w skład 
mającego się dokonać dzieła ugodowego. Po- 
rucza się przeto niemieckim posłom komisyi 
narodowo - politycznej, by podjęli natychmiast 
potrzebne kroki w celu uchylenia przedłoże- 
nia w obecnej formie, względnie wcelu ode- 
słania go napowrót do komisyi referentów. 


Sprawy sejmowe. 


` (Srodki na budowę szkół ludowych). 


C] Sprawozdanie Rady szkolnej krajo- 
wej o stanie wychowania publicznego za rok 
szkolny 1908/9 zostało w sejmowej komisyi 
szkolnej rozdzielone według materyału mię- 
dzy kilku referentów. Dotychczas podaliśmy 
sprawozdania komisyjne o szkołach ludowych 
i o seminaryach nauczycielskich, obecnie za- 
łatwiła komisya szkolna na podstawie refe- 
ratu p. Długosza sprawozdanie o budo- 
wie szkół. 

Komisya stwierdza, że r. 19089 jest 
pierwszym, w którym akcya budowy szkół, 
dzięki uchwale sejmowej z r. 1907, przezna- 
czającej kwotę dziesięciu milionów koron na 
bezzwrotne zasiłki na budowę nowych szkół, 
szybszym postąpiła krokiem. Mimo to daty 
odnoszące się do szkolnictwa galicyjskiego 
w r. 1909/10 wykazują, iż z sumy tej zale- 
dwie jeden milion koron pozostaje Radzie 
szkolnej krajowej do dyspozycyi, a cel zago- 
spodarowania wszystkich gmin kraju szkoła- 
mi, osiągnięty nie został. 

Statystyka z r. 19089 wykazuje 454 
gmin bezszkolnych, oraz 172 szkół nieczyn- 
nych dla braku budynku szkolnego, czyli ra- 
zem 626 gmin, w których trzeba będzie po- 
stawić nowe budynki szkolne. Jeśli się we- 
żmie dalej pod uwagę, że 661 szkół mieści 
się w całości w budynkach wynajętych, to 
cyfra zapotrzebowania nowych budynków 
szkolnych wzrośnie do 1287. Statystyka wy- 
kazuje równocześnie, że 1259 szkół musiało 
częściowo lokale donajmować, a zasem w naj- 
bliższej przyszłości czeka fundusz szkolny 
krajowy oprócz budowy 128% nowych bu- 
dynków, także i wielkie zadanie rozszerzenia 
1259 budynków szkolnych. 

W r. 1908/9 rozpoczęto przy pomocy 
krajowej 10-milionowej pożyczki budowę 
szkół ludowych w 170 gminach, a suma za- 
siłków przyznanych na ten cel wynosi 
2,248.200 koron. W r. 1909/10 wykazują 
daty, że Rada szkolna krajowa przyznała w 


porozumieniu z Wydziałem krajowym 613 
gminom ogółem 8,522.251 kor. 65 hal, — 
pozostaje zatem z 10 milionowego funduszu 
około półtora miliona koron do dyspozycyi 
na wykonanie wielkich zapotrzebowań. 

Na zaopatrzenie wszystkich 459 gmin 
bezszkolnych budynkami, potrzeba będzie 
6,200.000 kor.; dalej dostarczenie 400 gmi- 
nom budynków szkolnych, gdzie szkoły mie- 
szczą się w wynajętych lokalach, wyniesie 
około 5,400.000 kor., zaś przebudowa i roz- 
szerzenie 1.259 budynków około 10.000.000 
koron. Ogółem zatem zapotrzebowanie fun- 
duszu na budowę nowych szkół i rozszerze- 
nie istniejących z dniem 1 września 1910 
wyniesie około 21 milionów koron. 

Wobec tego, że środki dostarczone przez 
kraj w r. 1907 na dokonanie wielkiej reformy 
na polu szkolnictwa ludowego i zaopatrzenia 
całego kraju szkołami, są już na wyczerpa- 
niu, a dzieło dopiero w części spełnione, ko- 
misya szkolna zwraca przeto uwagę Sejmu na 
konieczność jak najrychlejszego zastanowie- 
nia się nad dostarczeniem dalszych fundu- 
szów, aby akcya rozpoczęta nie doznała 
przerwy. 

Komisya szkolna uważa za konieczne, 
aby przy Radzie szkolnej krajowej utworzone 
zostało biuro pod kierownictwem architekty, 
które miałoby zadanie kontrolę budowy no- 
wych szkół, konserwacyę istniejących bu- 
dynków szkolnych i prowadzenie najdokła- 
dniejszej statystyki stanu szkolnych budyn- 
ków. Zdaniem komisyi nie powinny Sejmu i 
Rady szkolnej krajowej odstraszać koszta, 
jakie należycie zorganizowane techniczne 
biuro za sobą pociągnie, wydane bowiem 
przez kraj miliony na budowę szkół pójdą 
na marne, a gminy narażone będą na ciągłe 
rokonstrukcye i naprawy zagrzybionych bu- 
dynków, jeśli budynki te bez fachowego i 
sumiennego kierownictwa oraz kontroli będą 
stawiane. 

Komisya szkolna wyraża dalej życzenie, 
aby wobee zaprowadzenia przez Radę szkolną 
krajową planów normalnych dla wszystkich 
budować się mających budynków szkolnych, 
Rada szkolna wzięła pod rozwagę kwestyę 
powołania do życia silnego finansowo kon- 
sorcyum, któreby podjęło się budowy szkół, 
a które to konsorcyam mając fachowo uzdol- 
nione siły techniczne, dawałoby pełną gwa- 
rancyę jak najsumienniejszego wykonania 
tych budowli. 

Komisya na podstawie tego sprawozda- 
nia wnosi, aby Sejm polecił Wydziałowi kra- 
jowemu, by wobec wyczerpania 10-milionowej 
dotacyi, obmyślił środki dostarczenia na bu- 
dowę szkół ludowych nowych funduszów i 
przedłożył Sejmowi odpowiednie wnioski. 


Sejm ma polecić dalej Wydziałowi kra- 
jowemu, aby w porozumieniu z Radą szkolną 
krajową obmyślił nadzór techniczny nad bu- 
dową nowych i konserwacją istniejących już 
budynków szkolnych. 

Nadto uchwalono rezolucyę do Rady 
szkolnej krajowej, aby dokładnie określiła, 
jakie wydatki na potrzeby szkolne zaliczać 
należy do rzędu znaczniejszych napraw, sta- 
nowiących przedmiot konkurencyi stron inte- 
resowanych i aby przestrzegała z całą ścisło- 
ścią przepisów o rozkładzie ryczałtu na rze- 
czowe potrzeby szkoły między czynniki po- 
wołane z ustawy do konkurencyi. 


Awans listopadowy w c. ik, armii 


(IV) W korpusie oficerów prowian- 
towych zamianowani zostali: poruczni- 
kiem oficerem prowiantowym: pod- 
porucznik oficer prowiantowy Franciszek Stef- 
fan z 5 p. dział polnych w 95 pp.; podpo- 
rucznikami oficerami prowianto- 
wymi zastępcy oficerów prowiantowych: 
Eugeniusz Reichert 20 pp., Józef Pulkrabek 
z 25 p. dział polnych w 28 p. dział pol- 
nych. Zygmunt Sewczyński 18 p. ułanów, 
Ignacy Hermann z 57 pp. w 24 pp. i An- 
toni Geisler 80 p. dział polnych. 


„ W oddziałach wojskowych stadnin 
zamianowani porucznikami, podporuczni- 
cy: Artur Naske w Radowcach i Rudolf Po- 
korni w Serajewie. 

W rezerwie zamianowani: kapita- 
nami porucznicy: Oktawian Pierożyński i 
August Lamina 15 pp.; porucznikiem, 
podporucznik Kazimierz (iećkiewiez 30 pp.; 
podporucznikiem, chorąży dr. Edward 
Barchan, nadkompletowy w 77 pp; rotmi- 
strzem, porucznik Emanuel hr. Ludolf 4 
p. uł; porucznikami podporucznicy: Al- 
fred bar. Lazarini 3 p. drag. i August Klein 
38 p. dział poinych. 

W korpusie oficerskim audytorów 
zamianowani: podpułkownikiem audy- 
torem major audytor Antoni Woźniakow- 
ski, referent sądu X. korpusu; majorem- 
audytorem: kapitan-audytor Wacław Mi- 
lota w sądzie garnizonowym we Lwowie; 
kapitanem-audytorem: porucznik-au- 
dytor Jan Sobota w sądzie garnizonowym 
we Lwowie; porucznikiem-audytorem: 
podporucznik rezerwowy Jerzy Bach z 96 pp. 
w 15 pp. 


„, W korpusie oficerskim lekarzy za- 
mianowani: starszymi lekarzami szta- 
bowymi II. klasy: lekarze sztabowi: dr. 
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NA ROZSPAJNYCH DROGACH 


(Henry Bordeaux: La croisće des chemins). 


VII. 
Odwrót. 


(Ciąg dalszy). 


Paskal, wzruszony dobrocią profesora, 
wyszedł z bramy Uniwersytetu. Tutaj także 
zrywał z przeszłością. Wszystkie epizody dnia 
dzisiejszego przeszywały mu serce. Szalonym 
biegiem dostał się na avenue de l Observa- 
toire. 

— Nie ma nie? — zapytał. 

Nikt nie przychodził. Dozorca domu 
oddał mu spory pakiet z poczty, prospekty 
lekarstw, instrumentów chirurgicznych, bilety 
z kondolencyą. Same druki. Ow brak wiado- 
mości był najgorszą katuszą, jaką wyobrazić 
sobie można, Przewidywał opór ze strony na- 
rzeczonej. błagania, gniew, odmowę, a prze- 
dewszystkiem ostateczny wybuch czułości, 
któremu, nie był pewny, czy nie ulegnie. 
Lecz zerwanie bez słowa, bez znaku życia? 
tej strasznej boleści nie przewidywał, ani się 
domyślał, jak straszną ona będzie. Dotykała 
go z oddali, niewidzialna i okrutna, jak śmierć, 
A przecież, gdyby się nad tem chciał zasta- 
nowić, o ileż lepiej odpowiadało Laurze to 
milczenie, niż usiłowanie zdobycia go za po- 
mocą czułości, gniewu lub błagania! Czyste 
rysy jej twarzy, spokojne oczy pozostawały 
niezmącone. llekroć przedstawił mu się w 
myśli taki obraz jej postaci z wyrazem de- 
spotycznego panowania, tyle razy opanowy- 
wało go wściekłe pragnienie pochwycenia jej 
i zgnębienia. A zatem odjedzie bez żadnej 
wiadomości o niej? Ozy to podobna? Nie, 
nie, ona pewnie czeka na niego, czekała dzień 
cały, pełna nadziei, miał jeszcze czas pobiedz, 
aby się z nią zobaczyć, 

I pojechał. Wysiadł z powozu przy ulicy 
de la Tour, z której wychodzi ulica Desbor- 
des Valmore, Snuł się w tych okolicach, nie 
wiedząc sam co postanowić. Żaden zakochany 
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przed bramą domu ukochanej, nie cierpiał 
cięższych udręczeń. Widział wychodzące przez 
bramę żelazną dwie czy trzy osoby, widział 
także Feliksa Chassal. Miał tylko tyle czasu, 
by umknąć na róg obu ulie, aby nie być po- 
znany. Z zatrutym umysłem i sercem poszar- 
panem w kawały, opuścił swój posterunek. 
Po cóż miałby iść do niej? Zwykły tryb ży- 
cia snuł się dalej bez niego, przyjmowano 
wizyty, zerwanie było rzeczą powszechnie 
wiadomą, z którą się już pogodzono. Gdyby 
się teraz pojawił, sprawiłby może wrażenie 
widma z tamtego świata... 

Powrócił na avenue de l Obseryatoire — 
krokiem lunatyka. Polecił dozorcy, by mu 
fiakra sprowadził i zniósł kufry. I znalazł 
się sam jeden w swoim ogołoconym aparta- 
mencie rozpaczliwie pustym. Zbliżył się do 
balkonu, otworzył i zajął to samo miejsce, 
które Laura zajmowała tak niedawno. 

Był to koniec dnia, pięknego dnia. 
W ulicy, u jego stóp, jeszcze nie pozapalano 
latarń. Cień przysłonił ogród Luksemburski, 
czyniąc go podobnym do głębokiej doliny; 
tonęły też w mroku aleje i przerwy pomię- 
dzy domami. Pasma czerwone i fioletowe, 
ukazujące się na horyzoncie, nadawały wie- 
czorowi gwałtowny, prawie niepokojący ko- 
loryt« W mieście życie nie ustawało. Przy- 
głuszona wrzawa unosiła się, wypełniając po- 
wietrze. Nadchodząca noc nie miała takiej 
władzy, jak na wsi, aby uciszyć pracę, wrza- 
wę i burzę serca. 

— Proszę pana, dorożkarz się niecier- 
pliwi. Już ostatni czas — upomniał Paskala 
dozorca domu. 

— Dobrze, idę już, idę. 

Ten Paryż, którego tak pożądał, który 
cały miał w oczach, widział go z tego miej- 
sca u swoich stóp ze wszystkiemi potęgami 
jego życia, zaledwie złagodzoneini przez cień 
wieczora. Już tu i ówdzie zapalano latarnie, 
jakgdyby sygnały nowego życia, życia przy- 
jemności. Cóż znaczyć mógł wśród tej wrza- 
wy drobny fakt jego wyjazdu? Inni, zacho- 
wywali swoją swobodę, on, poddawał ręce, 
by mu je skuto w kajdany. 

— Lauro! Lauro! — wołał — czemu nie 
przyszłaś!... 

Pozmawał teraz, co znaczy rozpacz. Nie 
miał już ambicyi, ani przyjaciół, ani miłości, 
ani dumy! Ten dzień męczarni skupiał się 
cały w tej ostatniej minucie, pełnej goryczy. 


Tajemna siła, która nim prawie mimo- 
woli kierowała w jego decyzyi, która po- 
winna była go wzmacniać, podtrzymywać, 
także go opuściła. Nie wiedział już czy po- 
stąpił źle, czy dobrze, nie przypominał sobie 
nic tylko to jedno, że wszystko pogruchotał. 
Odwrócił głowę i zapłakał. Były to biedne 
łzy osamotnienia, jakie się wylewa po ntra- 
cie kogoś bardzo drogiego. A tym, którego 
stracił, był on sam, gdyż niczego się juź nie 
spodziewał. Czyż jego osobiste życie nie było 
już skończone? (Czyż jego szczęście nie u- 
marło, czy nie umarła wola jego, bez któ- 
rej, jak sądził, żadne dzieło dokonane być nie 
może. 

Trzeba było się zdecydować. Zamknął 
Żaluzye i po omacku doszedł do drzwi wcho- 
dowych. Gdy obrócił kluczem w zamku, miał 
poczucie, że zamknął grobowiec, w którym 
młodość jego pogrzebaną została. 


VIN 
Okowy. 


Gdy się dużo krwi utraci, osłabienie 
wywołuje stan prostracyi. Paskal, doznawszy 
tylu ran bolesnych, czuł, że ucieka z niego 
życie, — siła moralna. W wagonie, był jak 
bezwładny. Wyczerpany, zdrzemnął się. Gdy 
się obudził, przez dłuższą chwilę nie mógł 
się zoryentować, gdzie się znajduje. Powie- 
trze było ciężkie i gorące. Zapewne ta atmo- 
sfera go przygniatała. Wyszedł na kurytarz. 

Chociaż to była dopiero trzecia rano, 
był juź brzask. W lecie noc tak krótko trwa! 
Złotawe błyski ukazywały się na wschodzie. 
Ziemia miała barwę czarną. Krajobraz zda- 
wał się płaski, jednostajny, bez wyniosłości, 
z kilku ciemniejszemi plamami, które ozna- 
czały grupy drzew. Spuścił okno i uczuł po- 
wiew zimnego prawie wiatru, który ochło- 
dził mu twarz jak świeża woda. Zwolna świa- 
domość cierpienia w nim się rozbudzała. Lo- 
komotywa, w szybkim pędzie, wydawała prze- 
rażliwe gwizdania, rozlegające się echem w 
przestrzeni. Zdawało mu się, że wrócił wstecz 
o dni kilka, do podróży, którą odbył, gdy 
wieść o piorunującej chorobie ojca zmusiła 
go do powrotn w strony rodzinne. Czyż nie 
te same wołania słyszał wtedy, wołania ró- 
Żnych głosów? Pomimo rozlicznych spraw i 
ważnych zajęć, nię można się było ociągać 


wobec telegramu, zwiastującego Śmierć : trzeba 
było jechać. A teraz, wbrew swojemu SZCZE- 
Ściu, puścił się w drogę po raz drugi. Głos, 
który słyszał wtedy, odzywał się i teraz. Po- 
chodził on z za grobu, wołał go ponownie. 


Już nie mógł nawrócić wstecz, nie mógł 
zeskoczyć z tego pociągu, jadącego z szaloną 
szybkością po szynach. Był podobny dowie- 
nia w konwoju. Zapominając o swojej zła- 
manej, zahamowanej przyszłości, miał teraz 
na myśli tylko Laurę. W gorączkowym po- 
rywie poświęceuia, zaparcia się siebie,u siło- 
łował jej nie potępiać. Potępiając ją, czyż 
nie godził w swoją młodość, której ona była 
promiennym blaskiem, młodość, którą trzeba 
było za każdą cenę utrzymać bez skazy, po- 
nieważ będzie jego najmilszem wspomnie- 
niem? I tłumacząc sobie jej postępowanie, 
idealizował ją jak bóstwo, które się wznosi 
wysoko po nad poziom, nie mogąc zniżać 
swego zwycięskiego lotu. Ta myśl sprawiała 
mu ulge, 


O godzinie siódmej rano, na stacyi Vien- 
ne, przesiadł się do tramayu, idącego do 
Oharannes. Przybywa się tam dopiero około 
południa i jest to podróż, nużąca niezmier- 
nie dla wszystkich, a prawdziwą jest męką 
dla chorych. Przybywszy tam wreszcie, po- 
wierzył swoje pakunki urzędnikowi i piechotą 
puścił się w drogę do Oolletitre. Nie zapo- 
wiedział swego przyjazdu; nikt nie czekał 
na niego. W fazie bolesnego rozdarcia, w 
której się znajdował, pierwsze widzenie się 
z rodziną mogło wywołać bunt w jego nie- 
zrezygnowanej jeszcze duszy. Każde słowo, 
któreby mu powiedziano, mogło go zranić 
boleśnie. Rozdarte serce nie znosi żadnego 
dotknięcia, a ileż to nie zręczności popełnia 
się w rodzinie pod pozorem współczucia ! 
Wysiłek wspaniałomyślny, na jaki się zdo- 
był, aby usprawiedłiwić postępowanie Lau- 
ry, pozostawił mu po sobie tylko gorycz i 
wstręt do wszelkich objawów wdzięczności, 
współczucia lub uznania. Postąpił, jak mu 
się podobało postąpić, niechaj o tem wiedzą 
Taz na zawsze i niechaj wszelkie komentarze 
będą mu oszczędzone ! 


(Ciąg dalszy nastąpi), 


Józef Halphen, szef lekarski 12 dywizy” nie- 
choty w szpitalu garnizonowym w Ben ,, 
dr. Andrzej Buraczyński, szef lekarski gar- 
nizopu w Czerniowcach i dr. Edward Steh- 
lik, szef lekarski 5 dywizyi piechoty; leka- 
rzami sztabowymi, lekarze pułkowi: dr. 
Jan Nawrocki 9 pp. i dr. Kazimierz Iwani- 
cki 8 p. drag., lekarzami pułkowymi, 
starsi lekarze: dr. Anastazy Jelinek w 80 
pp., dr. Józef Seemann ze szpitala garnizo- 
nowego nr. 3 w Przemyślu w 90 pp. 

W korpusie oficerów rachunkowych 
zamianowani kapitanami rachunkowy- 
mi, porucznicy rachunkdwi: Zygfryd Schulz 
z Domu inwalidów we Lwowie, Antoni De- 
mel 2 p. drag., Henryk Heindi 2 p. uł. i 
Juliusz Jungbauer 40 pp.; porucznikami 
rachunkowymi, podporucznicy rachunko- 
wi: Eugeniusz Herzberg 90 pp., Otto Schulz 
1 dyw. trenu. Ludwik Holoubek, nadkompl. 
w 24 pp., przydzielony do komisyi asente- 
runkowej remont w Rzeszowie, Ernest Wolf 
14 p. drag., Jan Sedlar 8 pp.: podporuez- 
nikami rachunkowymi, zastępcy ofice- 
rów rachunkowych: Józef Meder z 98 pp. w 
3 p. strzelców tyrolskich, Jan Fischer z 6 
p. drag. w 77 pp, Ignacy Klein z 15 p. 
drag. w 80 pp., Rudolf Neumann z Akade- 
mii weterynaryi w Wiedniu w p. art. fort., 
Jan Byczek, nadkompl. w 6 p. uł. w 30 pp., 
Emil Lorenz z 74 pp. w 40 pp. 

W intendentnrze wojskowej zamia- 
nowani starszymi intendentami I. 
klasy, starsi intendenci II. klasy; Stani- 
sław Komora z intendentury XI. korpusu i 
Karol Witkowski z intendentury I. korpusu; 
starszymi intendentami H. klasy 
zamianowani intendenci: Fryderyk Wraubek 
z intendentury 30 dywizyi piechoty i Jan 
Huber z intendentury 11 korpusu; inten- 
dentami zamianowani podintendenci: Kon- 
rad Thomas, szef intendentury dywizyi ka- 
waleryi w Krakowie, Franciszek Tschurn z 
intendentnry XI. korpnsu, przydzielony do 
Ministerstwa wojny; podintendentami, 
porueznicy: Wiktor Bartel, nadkompl. w 1 
pp.. przydzielony do intendentury X. korpu- 
su; Ernest Vogler, nadkompl. w 58 pp., przy- 
dzielony do intendentury 18 dywizyi piecho- 
ty; Feliks Müller, nadkompl. w 95 pp., przy- 
dzielony do intendentury XIV. korpusu; Pa- 
weł Stoklaska, nadkompl. w 75 pp., przydzie- 
lony do intendentury XI. korpusu, w inten- 
denturze II. korpusu. 

W korpusie wojskowych weteryna- 
rzy zamianowani sztabowymi lekarza- 
mi weterynaryjnymi, starsi weteryna- 
rze: Franciszek Steindl z 2 p. uł. w I. ko- 
mendzie korpusu i Antoni Tuček z 18 p. uł. 
w komendzie XI. korpusu. 

W etacie urzędników kontroli ra- 
chnakowej zamianowany starszym radeą 
rachunkowym I klasy, starszy radca 
rachunkowy H. klasy: Karol Mayr z inten- 
dentury X. korpusu. . 

W etacie urzęduików zbrojowni ar- 
tyleryi  zamianowani: podpułkowni- 
kiem: starszy inżynier artyleryi III. klasy 
Jan Englhofer, naczelnik magazynu artyle- 
ryi w Krakowie; majorem: kapitan Ferdy- 
nand Helimieh 21 p. art. fort., naczelnik ma- 
gazynu artyleryi we Lwowie. 

(0 Gl JE 


Stan wychowania publicznego. 


(V.) Rada szkolna krajowa w sprawo- 
zdanin swem bynajmniej nie zaprzecza, że 
mimo niewątpliwego postępu w dziedzinie 
szkół średnich, wiele jeszcze na tem polu 
pozostaje do zdziałania. 

Trudności zaś są wielkie. Tok nauki 
przy najlepszych nawet chęciach i ofiarnem 
wytężeniun sił ze strony dyrekcyi i gron na- 
uczycielskich nie zawsze i nie wszędzie daje 
zadowalające wyniki. Za przyczynę uważać 
należy głównie stałe niedomaganie naszych 
szkół średnich: przepełnienie. Utrudnia ono, 
a czasami wprost uniemożliwia dokładną kon- 
trolę pracy uczniów. utrudnia zaś również 
stosowanie skutecznych metod nauczania. Tak 
samo też i spożytkowanie środków nauko- 
wych napotyka z tego powodu na znaczne 
przeszkody. 

Co do stanu różnych dyscyplin. to na 
uwagę zasługują zwłaszcza zawarte w spra- 
wozdaniu Rady szkolnej krajowej szczegóły 
o nauce języka polskiego. Stwierdzono tam, 
że rozwój piśmiennictwa polskiego osta- 
tniej doby, oddziaławszy za pośrednictwem 
książki, czasopisma i sceny silnie na społe- 
czeństwo, przeniknął do szkoły, budząc zapał 
i rozmiłowanie w rodzimej kulturze i rodzi- 
mem słowie u nauczycieli i uczniów. Ztąd 
żywa dążność do uzupełniania zakresu wie- 
dzy dostarczanego przez opartą na planach 
naukę szkolną, w wydatnej pracy domowej; 
dążność, którą znaczna część nauczycieli spo- 
żytkowuje rozsądnie, sprowadzając ją na wła- 
ściwe tory przez kontrolę pracy domowej i 
wytyczanie jej pożądanych kierunków. Spo- 
sobności do tego współdziałania z uczniami 
w zakresie ich pracy pozaszkolnej dostarczają 
czytelnie uczniów i kółka literackie, istnie- 


jące już obecnie niemal we wszystkich za- 
kładach pod opieką i nadzorem nauczycieli. 
Te usiłowania samorzutnie wysunęły język, 
literaturę i kulturę ojczystą na czoło nauki. 
Powoli też i w zakresie innych przedmiotów 
toruje sobie drogę i znajduje wyraz w pra- 
ktyce szkolnego nauczania przekonanie, które 
wskazuje konsekwentna dążnosć do wzboga- 
cenia i pogłębienia znajomości kultury oj- 
czystej w zakresie właściwych każdemu z nich 
celów i metod. W ten sposób nauka języka 
ojczystego staje się, jak być powinno, osią 
w gimnązyalnym systemie nauczania. 

Nie można atoli zaprzeczyć, że żywemu za- 
interesowaniu się piśmiennictwem, zwłaszcza 
najnowszych czasów, towarzyszą pewne ob- 
jawy niekorzystne, a nawet niepokojące. Mło- 
dzież bowiem, ulegając często powabnej for- 
mie tego piśmiennictwa, wraz z nia nasiąka 
prądami i kierunkami, które ze stanowiska 
etyki i interesu społecznego trzeba niekiedy 
uznać za szkodliwe dla podstaw zdrowego 
wychowania. Ztąd stwierdzana często tak w 
odpowiedziach, jak w wypracowaniach pi- 
śmiennych uczniów i uczenie gimnazyalnych 
paradoksalność poglądów i dziwactwa stylu, 
tem bardziej rażące, że są nieszczere, bo wy- 
nikają z naśladownictwa wzorów bez ich do- 
świadczeń życiowych i literackich. Zauważyć 
także należy, że niektórzy nauczyciele języka 
polskiego, zwłaszcza bardzo młodzi, sami po- 
zostając pod wpływem wybitnych kierunków 
literackich nowszego piśmiennictwa, nie 
zawsze dość są ostrożni w doborze lektury 
polecanej uczniom lub przynajmniej bez ener- 
gicznego sprostowania tolerują objawy oczy- 
tania, dla rozwoju charakterów dorastającej 
młodzieży niezawodnie szkodliwe. 


Podręczniki dla historyi literatury pol- 
skiej w wielu kierunkach domagają się re- 
wizyi i uzupełnień. Również gruntownej prze- 
róbce muszą uledz podręczniki do nauki ję- 
zyka polskiego w klasach niższych, które tak 
ze względu na dobór treści, jak na stronę 
formalną i wartość dydaktyczną nie wystar- 
czają obecnym wymaganiom. Wypisy pol- 
skie, przeznaczone dla klas HI. i IV. są 
wprost do nanki na tym stopniu nieprzy- 
datno. 

Rada szkolna krajowa dokonała w ro- 
ku sprawozdawczym wstępnych przygotowań, 
celem przeprowadzenia gruntownej rewizyi 
istniejącego planu do nauki języka polskie- 
go. W tym celu zwróciła się do wszystkich 
gron szkół średnich z polskim językiem wy- 
kładowym z wezwaniem do przedłożenia pro- 
jektów zmian, opartych na referatach fachow- 
ców i wyczerpującej dyskusyi członków gron. 
Nadto postanowiono zwołać w najbliższej 
przyszłości ankietę, która zajmie się sprawą 
rewizyi obecnego planu. Na podstawie da- 
nych, w ten sposób pozyskanych, będzie uło- 
żony i wydany nowy plan nauki języka 
polskiego. W roku 190910 z konieczności 
nauka tego przedmiotu odbywać się będzie 
jeszcze na podstawie dotychczasowego planu. 


Zjazd poczdamski 


Poczdam wyglądał wczoraj jak wielkie 
obozowisko. Cały garnizon skonsygnowano; 
dworzec obstawiony był wojskiem, nawet 
dziennikarzy nie dopuszezono po za kordon, 
wydane im bowiem legitymacye uznano na- 
stępnie na żądanie ambasady rossyjskiej za 
nieważne. 

Jako szczegół charakterystyczny pod- 
noszą doniesienia prywatne, że pociąg z Ca- 
rem przybył o innej godzinie, aniżeli podano. 
Tak samo też program uroczystości ku czci 
cara, pcedany przez dzienniki, okazał się 
mylny. 

W doniesieniach o wczorajszym dniu 
pobytu cara nad Sprewą znajdujemy następu- 
jące szczegóły : 

Spotkanie monarchów nastąpiło na sta- 
cyi Wildpark. O godznie 9 min. 30 przybył 
tam pieszo cesarz Wilhelm w mundurze ros- 
syjskiego marszałka. Niebawem potem zaje- 
chała przed dworzec karoca państwowa z lo- 
kajaini w historycznej liberyt. 

Z dygnitarzy pruskich przybyli na po- 
witanie: minister wojny, kanclerz Betmann- 
Hollweg. w uniformie majora p. Kiderlen- 
Wiichter i hr. Pourtales, ambasador niemie- 
cki w Petersburgu. Oczywiście personal am- 
basady rossyjskiej w Berlinie pojawił się in 
corpore na powitanie swego monarchy. 

Punktualnie o godzinie 10 zajechał po- 
ciąg wiozący cara. Kapela zaintonowała hymn 
rossyjski, obaj monarchowie uściskali się, a 
potem przedstawili sobie nawzajem swe or- 
szaki. 

Przeszedłszy przed frontem kompanii 
honorowej, wsiadł car w towarzystwie ces. 
Wilhelma do karocy, która pomiędzy szpale- 
rami ustawionego wojska pomknęła w stronę 
Nowego pałacu. 

Tutaj przyjęcie monarchy rossyjskiego 
odbyło się z wielką okazałością w sali mu- 
szłowej. Następnie odprowadzono cara do a- 
partamentów na pierwszem piętrze, gdzie ce- 
sarz i eesarzowa, książęta i księżniczki, oraz 
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troje dzieci następcy tronu czas jakiś spędzili 
u dostojnego gościa. 

O godz. 1 odbyło się śniadanie fami- 
lijne. Po śniadaniu zwiedził car w automo- 
bilu park, poczem był na herbacie u cesar- 
stwa. następnie zaś odwiedził bawiących w 
Poczdamie książąt, 


O godz. 6 wieczorem odbył się obiad 
galowy. Ze względu na familijny charakter 
odwiedzin cara, podczas obiadu nie wygło- 
szono żadnych toastów. 


Car, jak donoszą z Berlina, nadał kan- 
clerzowi Rzeszy wielką wstęgę orderu św. 
Andrzeja, a Kiderlenowi-Wichterowi wielką 
wstęgę orderu św. Aleksandra Newskiego. 
cesarz Wilhelm zaś nadał rossyjskiemu mi- 
nistrowi spraw zagranicznych  Sazonowowi 
wielką wstęgę orderu Czerwonego Orła, a 
ambasadorowi rossyjskiemu w Berlinie hr. 
Osten-Sackenowi i generalnemu adjutantowi 
cara br. Frederiksowi brylanty do orderu 
Czerwonego Orła. 


Petersburg. Now. Wremia pisze: 
Spotkanie się kierowników losów dwu mo- 
carstw jest zawsze zdarzeniem historycznem, 
a zyskuje szczególne znaczenie ze względu 
na uczestnictwo odpowiedzialnych kierowni- 
ków polityki. Wymiana myśli monarchów o- 
trzymuje w ten sposób bezpośrednie urzeczy- 
wistnienie. W tej chwili byłoby bezcelowem 
badanie, dla którego z obu sąsiadów trady- 
cyjna przyjaźń jest bardziej pożyteczna. Nie 
ulega wątpliwości, że nieprzyjaźń ich byłaby 
szaleństwem. Rzeczą odpowiedzialnych mę- 
żów stanu jest skorzystać z tej pomyślnej 
sposobności dla dobra obu krajów i ogólnego 
pokoju. Nie byłoby w tej chwili odpowiednią 
rzeczą krytykować polityki sąsiada w osta- 
tnim czasie. Może zjazd ten stworzy linię 
pośrednią, na której interesy obu państw da- 
dzą się uwzględnić. My z pewnością linii tej 
nie będziemy usiłowali przełamać. Pozdro- 
wienie niemieckie odwzajemniamy okrzykiem: 
Niech żyją Niemcy ! 


Zmiana gabinetu we Francyi. 


Drugi gabinet p. Brianda odróżnia się 
od poprzedniego lekką przymieszką odcienia 
„mieszczańskiego“. Na ataki więc socyalistów 
odpowiedział p. Briand zwróceniem się o 
pomoc do burżuazyi, co zdpewne ściągnie mu 
nowo burze na głowę. Gabinet o tyle śmielej 
będzie mógł jej stawić czoło, że jest bar- 
dziej jednolity, niż poprzedni, w poglądach 
swych na program Brianda. Wszyscy człon- 
kowie gabinetu zgodnie domagają się refor- 
my ustawodawstwa syndykatowego, które ma 
wzbronić prawa strajku robotnikom pozosta- 
jącym w służbie publicznej. 

Z grona nowych ministrów wysuwają 
się na czoło Klotz, Girard i Lafterre. 

Dep. Klotz, nowy minister skarbu, 
uchodzi za człowieka nadzwyczajnych zdol- 
ności, spodziewają się więc, że potrafi dać 
sobie radę z reformą podatkową w duchu 
programu Brianda. Dał się on niejednokrotnie 
poznać, jako nieprzejednany przeciwnik Nie- 
miec i Anstro - Węgier w kwestyi taryfy cło- 
wej. Ministerstwo Olemenceau niejednokro- 
tnie zapędzał Klotz skutkiem tego w przykre 
położenie. 

Senator Girard, który objął tekę spra- 
wiedliwości, był ongi notaryuszem na pro- 
wincyi. Jestto dzielny, praktyczny jurysta, 
lecz popularność jego nie przekroczyła bra- 
my senatu. Girard uważany jest za pier- 
wszorzędnego znawcę spraw likwidacyjnych. 

Dep. Lafferre otrzymał tekę robót 
publicznych. Prasa liberalna występowała 
przeciw niemu gwałtownie, gdy jako prezes 
francuskich wolnomularzy starał się 0 utoro- 
wanie drogi porozumieniu z masoneryą nie- 
miecką. Dep. Lafferre występował bardzo 
często i z wielką zaciętością przeciwko Brian- 
dowi. Powiadają, że właśnie chęć ugłaska- 
nia, a tem samem ubezwładnienia przeciwni- 
ka, kierowała Briandem, gdy temu posłowi 
ofiarował miejsce w gabinecie. 

Poza wymienionymi zwrócić należy je- 
szcze uwagę na Maurycego Faure, poetę i 
publicystę, który zasłynął zwłaszeza jako fe- 
librysta (neo-prowansalczyk). W życiu poli- 
tycznem bierze on od lat 20 udział. 

Jaures wyraża się w L'Humanité o no- 
wym gabinecie bardzo ujemnie, charaktery- 
zując go jako „największe zacofanie, najwię- 
kszą miernotę*. 

Figaro zauważa, iż powołanie do gabi- 
netu Laferre'a, który jako mistrz lóż wolno- 
mularskich skompromitował się sprawą za- 
prowadzenia kartek wywiadowczych w armii, 
nie jest krokiem szczęśliwym, bo rząd może 
będzie musiał zaapelować do armii o pomoc 
dla zwalczania zakusów rewolucyi. 

Millerand — twierdzi cytowany organ — 
oświadczył wobec jednego z redaktorów, iż 
zawiadomił Brianda, że gotów jest wstąpić 
ponownie do jego gabinetu, ale pod warun- 
kiem, że żadnej kategoryi robotników nie 


będzie odebrane prawo strajkowania. Brian d 
nie chciał złożyć tego przyrzeczenia. 

Echo de Paris donosi, że nowy rzad w 
swej deklaracyi programowej oświadczy, iż 
zamierza służbie kolejowej i innym robotni- 
kom. pozostającym w służbie publicznej, ode- 
brać prawo strajkowania. 


KRONIKA. 


Lwów. 5 listopada. 

— Kalendarz. 

Niedziela (6 listopada): 

Leonarda wyznawcy. — Wszewłada 
Arefty. 

Wschód słońca o godzinie 6:28 rano, za- 
chód słońca o godzinie 8:54 po południu. 

Poniedziałek (7 listopada): 

Herkulana. — Zytomira. — Markijana, 

Wschód słońca o godzinie 6:24 rano, za- 
hód słońca o godzinie 8:52 po południu. 

— Kalendarzyk myśliwski. W mie- 
siącu listopadzie wolno polować na: zające, 
jelenie, kozły, (rogacze), borsuki, cietrzewie i 
głuszce, bażanty i kuropatwy, pardwy i dro- 
pie, ptactwo błotne i wodne. 

Nie wolno polować od 15 na jelenie, prze- 
piórki i dzikie gołębie. 

Przez cały rok wykluczone są z polowa- 
nia, a tem samem sprzedaży: łanie, sarny (ko- 
zy). cielęta, śpiezaki, tudzież kury głuszców i 
cietrzewi. 


— JE. P. Minister robót publicznych 
August Ritt w Krakowie. JE. P. Minister 
zwiedził wczoraj rano nowy gmach państwo- 
wej Szkoły przemysłowej, dalej świeżo ukoń- 
czone domy nrzędnicze na Zwierzyńcu, wyko- 
nane w fabryce Zieleniewskiego nowe statki 
parowe do żeglugi na Wiśle, a po południu 
starostwo górnicze. 

O godz. 5 po południu przybył P. Mini- 
ster do Izby handlowej i przemysłowej, gdzie 
go powitał prezydent Izby p. Dattner z gronem 
członków. P. Minister podziękował za powita- 
nie i z uznaniem wyraził się o pracach Izby i 
informował się o toku rozmaitych spraw u od- 
nośnych referentów, urzędników. Wieczorem w 
salach Grandhotelu odbył się bankiet, dany na 
cześć P. Ministra przez miasto. 

— (2) A kolei państwowych. Na mocy 
Najwyższego upoważnienia nadał P. Minister 
kolei żelaznych koimisarzowi maszyn, Józefowi 
Dubikowi, zastępcy naczelnika Sekcyi konser- 
wacji w Drohobyczu, tytuł starszego komisa- 
rza maszyn, a to w nznaniu jego znakomitej 
działalności służbowej. 

— Uroczystość w Towarzystwie filo- 
zoficznem. Polskie Towarzystwo filozoficzne 
święciło wczoraj uroczystość setnego posiedze- 
nia naukowego. Fakt ten ważny i znamienny 
w życiu wewnętrznem Towarzystwa dał powód 
do publicznego zebrania w sali Instytutu fizy- 
cznego, w którem oprócz wszystkich miejsco- 
wych członków Towarzystwa wzięli udział pro- 
fesorowie Wszechniey lwowskiej z JM. Rekto- 
rem ks. Jaszowskim ua czele, szereg zaproszo- 
nych osób ze świata naukowego i literackiego, 
oraz licznie zgromadzona młodzież akademicka. 
Prof. dr. Twardowski zabrał na wstępie glos 
imieniem wydziału i skreślił pokrótce zarys do- 
tychczasowej działalności Towarzystwa. które 
po siedmiu latach istnienia może się już pochlu- 
bić plonem jak na nasze stosunki bardzo obfi- 
tym, poczem docent Uniwersytetu dr. Lukasie- 
wicz wygłosił odezyt: „O wartościach logi- 
eznych*. 

Po nim zabrał głos dr. Bolesław Mań- 
kowski imieniem członków Towarzystwa celem 
złożenia podziękowania wielce zasłażonemu prze- 
wodniczącemu Towarzystwa, prof. Twardow- 
skiemu, którego energii i niestrudzonej pracy 
zawdzięcza polskie Towarzystwo filozoficzne raz- 
wój swój i istnienie. Wśród długo nie milkną- 
cych oklasków wręczono prof. Twardowskiemu 
wspaniałą fotografie zbiorową członków Towa- 
rzystwa, poczem docent Uniwersytetu dr. Wła- 
dysław Witwicki imieniem byłych uczniów, a 
p. Hajdukiewiez imieniem Akademickiego kółka 
filozoficznego złożyli szanownemu profesorowi 
wyrazy czci i podziękowania za jego pracę i 
zasługi. 

Prof. Twardowski, szczerze wzruszony nie- 
spodziewaną owacyą, w serdecznych słowach po- 
dziękował za wyrazy uznania. 

Piękna uroczystość zakończyła się odczy- 
aniem szeregu listów i telegramów gratulacyj- 
nych i stwierdziła dowodnie powszechne zain- 
teresowanie i sympatyę, które towarzyszą temu 
poważnemu Towarzystwu naukowemu, sianowią- 
cemu wybitną placówkę w dziedzinie współcze- 
snej naszej kultury umysłowej. 

— Rant na cześć członków Delega- 
eyj: austryackiej i węgierskiej wydaje P. Pre- 
zes gabinetu br. Bienerth dnia 10 b. m. Na 
raut zaproszeni zostali także wspólni PP. Mi- 
nistrowie, jakoteż członkowie obu gabinetów i 
referenci spraw wspólnych. 

— Setua rocznica urodzin Franci- 
szka Smolki. Dziś o godz. 10 rano odbyło 
się nabożeństwo żałobne za duszę męża stanu 


niepożytych zasług i twórcy kopea Unii Lu- 
belskiej, Mszę św. odprawił ks. prałat dr. Len- 
kiewicz, kazanie podniosłe, jak zwykle, wygło- 
sił ks. Dziędzielewiez. W nabożeństwie wzięła 
udział Reprezentacya miejska z prezydyum na 
czele, delegacye cechów i publiczność. Podczas 
nabożeństwa chór „Lutni“ odśpiewał mszę Mo- 


ninszki i „Salve regina* Reinbergera. 


Równocześnie w synagodze na Zółkiew- 
stosowne 


skiem odprawił modły p. Heilpern, 
zaś kazanie wygłosił rabin p. Guttman. 


— Konkurs. Celem nadania stypendyum 
z fundacyi im. Tymotensza Gembarzewskiego 
w kwocie roeznych 120 kor. rozpisało e. k. 
konkurs z terminem wnoszenia 
podań do 15 grudnia 1910. O stypendyum 
mogą się ubiegać tylko ubogie dziewczęta re- 
ligii katoliekiej, sieroty po obojgu rodzicach, 


Namiestnictwo 


pochodzące z miasta Lwowa i przynależne do 
gminy lwowskiej, które po ukończeniu 


ludowych 4 klasowych. Podanie, 
w metrykę urodzenia, 


deetwo ubóstwa, 


być wnoszone za pośrednictwem przełożonych 


władz szkolnych w terminie konkurencyjnym do 


e. k. Namiestnictwa. 


— Z Uniwersytetu. PP. Szaje Hecht, 
rodem z Buezacza, Maks Rappaport, rodem z Ko- 
łomyi, Zygmunt Schleifer, rodem ze Lwowa, 
Abraham Herschdńrfer, rodem ze Stryja, Jerzy 


Panejko, rodem ze Złoczowa, Jonasz Schiffmann, 


rodem ze Lwowa, Miron Witoszyński, rodem ze 


Zbaraża, Jarosław Kołomyjec, rodem ze Lwowa, 
otrzymali na Uniwersytecie 
doktorów praw. 


— Powszechne wykłady uniwersyte- 
ckie. W niedzielę, dnia 6 b. m., uroczyste o- 


twarcie powszechnych wykładów uniwersyte- 
ckich. Po przemówienin przewodniczącego Za- 
rządu prof. dr. W, Sieradzkiego, wygłosi prof. 
dr. J. Łyskowski: Prawo a życie społeczne. 
Sala ratuszowa. Początek o godzinie 5. Wstęp 
wolny. 

-— Wystawa introligatorska. W hali 
Muzeum przemysłowego miejskiego otwarto wy- 
stawę robót introligatorskich, wykonanych na 
krajowym kursie zawodowym dla introligato- 
rów, który odbył się w miesiącu październikn 
pod kierownictwem p. Pawła z Düsseldorfu. 
Wystawa obejmuje szereg opraw od najskro- 
mniejszych do najbogatszych, wykonanych w 
technikach najprostszych i najbardziej do celu 
się nadających, bez emalii, metalowych obić 
it. p., przytłacających nieraz artystyczną o- 
prawę dodatków. Szczególnie ciekawe to zło- 
cone obcięcia brzegów, eyzelowane i puncowa- 
ne na wzór opraw dawnych. Doskonałą jest, 
co najważniejsza, technika zszycia książki i ro- 
bota okładzinek, godny naśladownietwa wzór, 
jak tego rodzaju prace powinny być wykona- 
ne. Wystawa, zasługująca na bliższe poznanie 
mie tylko przez amatorów trwałych i artysty- 
cznie pięknych opraw, lecz także i przez szer- 
szą publiczność, będzie otwarta do 10 listopa- 
da od 9 do 2 przed południem. Wstęp bez- 
płatny, 

— Krajowy Związek maszynistów 
odbędzie walne Zgromadzenie w niedzielę, dnia 
6 b. m., w sali stowarzyszenia „Gwiazda*. 

— «Kurs przygotowawczy» otworzyła 
dyrekcya kraj. Ogniska naucz. dla uczniów 
szkół ludowych i średnich, jakoteż dla prywa- 
tystów. Pozyskane w tym celu wytrawne siły 
pedagogiczne dają zupełną rękojmię skutecznych 
wyników pracy. W zakres działania kursu przy- 
gotowawczego wchodzą: kontrola uczniów w 
szkole opieka pozaszkolna, gruntowne przygo- 
towanie uczniów z codziennych lekcyj szkolnych, 
ustawiczny kontakt nauczycieli z rodzicami, 
Zgłoszenia przyjmuje kancelarya krajowego 
Ogniska naucz. przy nl. Skarbkowskiej 1. 5 II 
piętro w godzinach popołudnionych od 8—5, 

— W czytelni katolickiej, ul. Ozar- 
nieckiego 1, odbędzie się we czwartek, 10 b. m., 
o godzinie 7 wieczorem przedstawienie amator- 
skie, na którem członkowie Czytelni odegra- 
ją nadzwyczaj wesołą trzyaktową komedyjkę. 
Wstęp dla członków 80 hal., dla wprowadzo- 
nych gości 1 kor., miejsca stojące po 50 hal. 

— Reparacyjny warstat wodocią- 
sowy. Zarząd miejskiego Zakładu wodociągo- 
wego donosi: W wykonaniu uchwały Rady 
miejskiej uruchomiono z dniem 1 listopada 
1910 miejski warstat napraw wodociągów do- 
mowych. Monterzy tego warstatu wykonywują 
drobne naprawy domowych urządzeń wodocią- 
gowych. Lokal tego zakładu mieści się przy ul. 
Podwale l. o. 11, telefon nr. 195. 

— Pogrzeb Ś. p. Zygmusia Adama 
odbył się wczoraj po południu przy licznym 
współudziale publiczności, pragnącej w ten 
sposób zaznaczyć współczucie swoje dla po- 
wszechnie szanowanego ojca i rodziny. 

W smutnym obrzędzie wzięli udział mię- 
dzy innymi: JE. P. Namiestnik dr. Michał 
Bobrzyński, JE. P. Marszałek krajowy hr. Sta- 
nisław Badeni, prezes Koła polskiego dr. Sta- 
nistaw Głąbiński, wielu posłów, radnych miej- 
skich, przedstawicieli T, S. L. i wszystkich 
instytucyj, w których dr. Adam pracuje, ucznio- 
wie Szkoły handlowej, wychowańcy bursy Grun- 
waldzkiej, szkoły p. Czarnowskiej. 


szkół 
pospolitych (ludowych) kształcą się z dobrym 
postępem w jednem z krajowych seminaryów 
nauczycielskich żeńskich na nauczycieli dla szkół 
zaopatrzone 
dowód sieroctwa, świa- 
świadectwo szkolne i dowód 
przynależności do gminy miasta Lwowa, mają 


tutejszym stopnie 


Biały karawan, 


kowski, 


się wczoraj w Wiedniu obrady VIT. 


miast austryackich. 


wygłosił referat o 


sprawy zakładów elektrycznych 


kwestyę. 


stawy uregulowały tę 


o ubezpieczeniu społecznem. 


no nad sprawa drożyzny. 


Z iniecyatywy burmistrza m. Wiednia dr. 
Neumaycra odbyła się wezoraj narada prezy- 
dyum wiecu miast z prezydyum lzby handlo- 
wej i ecntralnego Związku przemysłowaów au- 
stryackich w sprewie drożyzny mięsa. Uchwa- 
lono wybrać komitet wykonawczy, który ma 
poczynić kroki w sprawie zmniejszenia droży- 


zny mięsa. 
Sąd 


Tajemnicza sprawa. 
jowy karny we Lwowie 
ciekawą a tajemniczą sprawę. 
ku tygodniami umarła na 
%6-letnia R. Giinsbergowa, 
mienicy ulica Szpitalna 1 5. 
kobieta bardzo majotna, żyła w 
odosobnieniu, a prócz kilku 


zapalenie 
zupełnem 


siąca przyszedł do niej w odwiedziny krewny 
jej p. K., zastał jednak drzwi zamknięte. Po- 
nieważ wiedział o tem, że Giinsbergowa domu 
prawie nie opuszezała, zdziwił się bardzo, gdy 
na jego pukanie nikt nie odpowiadał, wreszcie 
przeczuwając coś złego, przy pomocy ślusarza 
otworzył drzwi. I oto oczom jego przedstawił 
się straszny widok. Na ziemi leżała Giinsber- 
gowa, wydająca słabe jęki, prawie naga. Wpra- 
wdzie na ciełe jej nie znaleziono znaków obra- 
żeń, brak jednak papierów wartościowych, które 
zmarła nosiła w torebce na piersiach i ró- 
żnych kosztowności wskazywał na to, że w 
mieszkaniu Giinsbergowej byli złodzieje. Tym- 
czasem lekarze stwierdzili u Giinsbergowej zapa- 
lenie płuc i chora pomimo pomocy lekarskiej, 
zmarła w przeciągu 10 dni, nie odzyskawszy 
przytomności. 

W kilka dni później wyszły na jaw 
szczegóły, rzucające pewne światlo na całą tę 
sprawę. Oto doszło do wiadomości policyi, że 
trudniący się zbieraniem kości i gałganów An- 
toni Dykiel i Jędrzej Biernacki posiadają grub- 
sze pieniądze, I rzeczywiście, przy rewizyi aną- 
leziono u nich rozmaite książeczki oszczędno- 
ściowe na 42.000 kor., a nadto u jednego z 
nich skonfiskowano złoty zegarek. Zapytani, 
zkąd wzięli te książeczki, odpowiedziełi, że 
znaleźli je gdzieś w śmietniku. W jednej z 
książeczek znajdowała się gotówka 200 kor., 
czem się podzielili, książeczek zaś obawiali się 
realizować. 

Obu śmieciarzy aresztowano, a sprawą od- 
dano do sądu. 

Z polecenia sędziego śledczego odbyła się 
ekshumacya i sekeya zwłok zmarłej Giinsber- 
gowej, ale i sekeya wykazała, że śmierć na- 
stąpiła z powodu zapalenia płuc. Przypuszcza- 
ją zatem, że złodzieje, wdarłszy się do mie- 
szkania Giinsbergowej, oszołomili ją i obrabowali 
a następnie zostawili ją własnemu łosowi. Po- 
zostawiona w zimnem mieszkaniu, przy otwar- 
tem okuie, dostała zapalenia płuc. $ledztwo 
sądowe w toku. 

— Okropna nędza. Zima za pasem, 
znowu więc przypominamy naszym czytelnikom 
i polecamy najgoręcej ich sercom i ofiarności 
ośmdziesięciodwuletnią staruszkę, wdowę po 
bardzo wybitnym przed laty publicyście i dzia- 
laczu społecznym. 

Bezwład w nogach, następstwo całoro- 
cznego zamknięcia w wilgotnej celi warszaw- 
skiej cytadeli, i zupełne wyczerpanie sił rzu- 
ciły nieszczęśliwą staruszkę na barłog boleści 
w kąciku wynajmowanym w suterenach. 

Przed śmiercią głodową w najrealniejszem 
słowa znaczeniu wybawi ją tylko ofiarność pu- 
bliczna; do serc więc naszych czytelników pu- 
kamy, pewni pomyślnego oddźwięku. 

Wszelkie datki, bodaj najskromniejsze, 
przyjmuje dla Zofii G. Administracya Gazety 
Lwowskiej. 

— Ofiary. Dla Zofii Got., ośmdziesię- 
ciodwuletniej staruszki, wdowy po wybitnym 
publicyście i działaczu społecznym, złożyli w 
dalszym ciągu w Administracyi Gazety Lwow- 
skiej pp: G. D. z Kamionki strumiłowej 4 kor., 
Dreziński z Przemyśla 4 kor. 

— Nowa stacya telegrafu. Z dniem 
15b.m. otwarta zostanie przy urzędzie poczto- 
wym w Zabłociu koło Żywca stacya telegra- 
ficzna z urządzeniem  telefonicznem, oraz pu- 
bliczna mównica z ograniczoną służbą dzienną. 

— (Cholera. Wczoraj doniesiono do wẹ- 
gierskiego ministerstwa spraw wewnętrznych o 


zasypany białem kwie- 
ciem, odwiózł tramienką na cmentarz Łycza- 


— Wiec miast anstryackich w Wie- 
dniu. Jak to już doniosła depesza, rozpoczęły 
wiecu 


Po ukonstytuowaniu się prezydyum wie- 
cu, wiceburmistra miasta Wiednia, dr. Porzer, 
ustawowem uregulowaniu 
miejskich. 
Uchwalono wniosek o zwrócenie sią do obu [zb 
Rady państwa z wezwaniem, aby w drodze u- 
Członek wy- 
działu miejskiego p. Tomola wygłosił z kolei 
referat o stanowisku miast w sprawie ustawy 


Po referacie burmistrza m. Grazu o 8a- 
nacyj finansów miejskich, uchwalono wniosek, 
wzywający Rząd, aby nie przeszkadzał dążeniu 
miast do zaprowadzenia podatków gminnych 
od nieruchomości, spadków i t. p., celem sa- 
naeyi finansów miejskich. Następnie obradowa- 


kra- 
rozpatruje obecnie 
Oto przed kil- 
płuc 
właścicielka ka- 
Günsbergowa, 


krewnych nikt 
jej nie odwiedzał. W połowie ubiegłego mio- 


śmierci, 
W ciągu ostatniej 


15 osób, zmarło 8; w prowineyi 


zachorowało 5 osób; na Sycylii 
wała | osoba i zmarła l osoba. 


kor., w trzech banknotach. 


A Znaleziono: w ul. Grodeckiej pula- 
res, zawierający 7 kor. 2 hal. i 0 fenigów pru- 


skich. 


A Szukajcie żony !... Stanisława Ko- 
uciekła 
onegdaj z mieszkania swego męża, zabrawszy 
z sobą książeczkę galic. Kasy oszezędności na 


chanowa, żona malarza pokojowego, 


256 kor. 
na lewej ręce ma znak z oparzenia. 


A Zemsta pijaków. 
Westlera przy pl. Goluchowskiego 


powybijali mu z zemsty szyby w lokalu. Awan- 


turników waięła w swą opieką policya, umie- 


szczając ich w swych aresztach. 


ZA Pokasany przez psa. W realności 
przy ul. św. Piotra 1. 9 złośliwy pies p. Eu- 
geniusza Popowińskiego pokąsał wozoraj słu- 
żącego Józefa Maciucha i podarł na nim ubranie, 

A Ogień sklepowy. W magazynie składu 
instrumentów muzycznych p. Kapralika przy ul. 
Hetmańskiej wybuchł wczoraj wieczorem pożar, 
prawdopodobnie wskutek zajęcia się towarów 
od blaszanej rury piecyka żelaznego, ogrzewa- 
Przechodzie zauważywszy kłęby 
dymu, wydobywające się przez szpary w drzwiach 
sklepu, wezwali straż pożarną. Ta przybywszy 
na miejsce, po wyłamaniu drzwi do magazynu, 
Szkoda w zniszczonych instru- 


jącego sklep. 


ugasiła pożar, 
mentach jest bardzo znaczna. 


A Kronika policyjna. Do mieszkania 
p. Leona Kormesa przy ul. Serbskiej l. 11 wła- 


mał się wczoraj złodziej i skradł palto zimowe 
i rozmaite części garderoby, łącznej wartości 
przeszło 200 kor. 

Dwie krowy, jedną białą, drugą czerwoną, 
skradziono wczoraj p. Rozalii Edelmanowej z 
pastwiska przy ul. Piekarskiej. 

W klasztorze 00. Karmelitów 
biegłej nocy drzwi stajni i skradziono 
pantarki. 

+ Zmarli w ostatnich dniach: w Łaza- 
nach, Aleksandra z Bąkowskich  Ustrzycka, 
właśc. dóbr ziemskich, w 78 roku życia; 

w Łuczycach, Albert Ignacy Kurzweil, 
słuchacz praw, 19 r. życia; 

w Londynie, William Agnew, redaktor i 
wydawca słynnego angielskiego pisma humo- 
rystycznego Punch. 

— Tajemnicze zniknięcie. Z Krakowa 
donoszą: Przed kiłku tygodniami głośna była 
sprawa nagłego zniknięcia z Krakowa urzędnika 
krakowskiego Tow. wzaj. ubezp. Gustawa Eh- 
renberga. Sądzono, że uległ jakiemu wypadkowi 
lub padł ofiarą zbrodni. Dyrekcya policyi w 
Krakowie zarządziła dochodzenia, spełzły jednak 
one bez rezultatu. Obecnie policya otrzymała 
telegram z Grazu, że Ehrenberg tam bawi i 
wkrótce powróci do Krakowa. 

— Pierwszy Śnieg spadł we czwartek 
po południu w Wiedniu. Tak samo donoszą o 
spadnięciu śniegu z Budziejowie, z Dzieczyna 
nad Łabą, z północnej Szwajcaryi i z Tyrolu. 

Na morzu Nieimieckiem od 2 dni panują 

straszliwe burze, wskutek czego są straty w 
okrętach i ludziach. 
Akademia uauk politycznych. 
Z Pragi donoszą: Specyalna komisya, składa- 
jąca się z posłów, profesorów Uniwersytetu i 
uczonych, zawiadamia, że po długoletnich przy- 
gotowaniach przystąpi niebawem do utworze- 
nia w Pradze czeskiej Akademii nauk poli- 
tycznych. 

— Morderstwo i samobójstwo. W ho- 
telu w Bruck porucznik August Pische] zastrze- 
li? onegdaj swą kochankę Hildę Móllerównę, 
poczem sam sobie odebrał życie. 

— Wino... Puryszkiewicza. Osławiony 
poseł besarabski Puryszkiewicz jest posiadaczem 
składów win w Warszawie, do niedawna je- 
szcze miał w pewnych sferach zbyt na produ- 
kowane przez siebie wino. Ale po wystąpieniach 
oktrzyczanego posła w Dumie — kupey war- 
szawscy zerwali z nim wszelkie stosunki han- 
dlowe tak, że dziś wina Puryszkiewicza nikt 
nie znajdzie w Warszawie za żadną cenę, 


rozbito u- 
cztery 


Kronika prowincyonalna. 


§ Otwarcie seminaryum żeńskie- 
go rządowego w Brzeżanach nastąpiło 25 z. m. 
Do egzaminu wstępnego zgłosiło się siedmdzie- 
siąt i kilka panien, z tego przyjęto tylko 41 
uczenie. 

$ Resztki mamuta wydobyto przy- 
padkiem przy regulacyi brzegów rzeki we wsi 
Podmichajle pod Kałuszem. Jest to kawał szezęki 
z tkwiącymi w niej zębami. 


trzech nowych wypadkach zasłabnięcia na eho- 
lerę na Węgrzech i o jednym wypadku 


doby zachorowało Ba 
cholerę w prowineyi neapolitańskiej 
Apulii 
zachoro- 


A Zgubiono: w nlicy Grodeckiej 300 


Zbiegła jest blondyna, średniego wzrostu; 


Do szynku W. 
przyszli 
wczoraj dwaj pijani zarobniey, Franciszek Kir- 
kołuk i Michał Pedenig. Gdy szynkarz odmó- 
wił podania im zażądanej wódki, obaj pijacy 


$ Śmierć pod kołami pociagu. 
Dnia 81 z. m. o godzinie 10 w nocy najechał 
pociąg nr. 15 na przestrzeni Krasne-Ostrów na 
strażnika kolejowego Josyma Douchana z Ostro- 
wa. Donchan zginął na miejscu. 

$ Wypadek na rampie kolejo- 
w ej. Z Brzeżan piszą nam: Dnia 28 z. m. o- 
koło godziny 12 w południe na przestrzeni Ko- 
zowa-Słoboda złota przy klm. 688, wjechał 
pociąg osobowy nr. 8314 ua rampie na wóz. 
należący do włościanina Jakóba Tymcezyszyna 
z Wiktorówki, który samowolnie był otworzył 
zamkniętą rampę przed pociągiem dla przeje- 
chania przez tor kolejowy. Lokomotywa, ude- 
rzywszy wóz, połamała go w drobne kawałki 
i zabiła obydwa konie. Tymczyszyn z wypadku 
tego wyszedł bez szwanku. 


$ W Narolu, wsi pow. cieszanowskie- 
go, spłonęło w ubiegły czwartek 10 gospodarstw 
włościańskich. Szkoda jest znaczna i nie była 
ubezpieczona. 

$ W Uwsiu, powiatu podhajeckiego, 
zniszczył pożar dnia 29 z. m. 5 gospodarstw 
włościańskich. W płomieniach zginęły trzy o- 
soby. Przyczyna pożaru nieznana. j 

$ Pożar. W Mistkowicach, powiatu sam- 
borskiego, spłonęły dnia 25 b. m. trzy domy 
i 6 stodół z całą tegoroczną krescencyą. Ogólna 
szkoda wynosi blisko 20.000 kor. i była ubez- 
pieczona na 11.449 kor. w Krakowskim Tow. 
wzaj. ubezpieczeń. 

Przyczyną wybuchu pożaru było nie- 
ostrożnie palenie tytoniu. 

$ Samobójstwo umysłowo cho- 
rej. W przystępie szału odebrała sobie w tych 
dniach życie w Stryju 26-letnia Rozalia Ra- 
pówna. 

$ Samobójstwo. Z Przemyśla dono- 
szą, że w pobliskiej wiosce Budy Wielkie, w obok 
położonym lesie, powiesił się na drzewie około 
25-letni mężczyzna, Gustaw Binek, asystent po- 
datkowy z Radymna. Powodem rozpaczliwego 
kroku miał być rozstrój nerwowy. 


Kronika zagraniczna. 


TOTTUU 


*V Międzynarodowy kongres mle- 
czarski w Sztokholmie odbędzie się w 
dniach od 20 czerwca do 1 lipca 1911 r. 


* Choroba serbskiego następcy 
tronu ks. Aleksandra. Ostatni biuletyn, 
wydany w Belgradzie, stwierdza, że stan zdro- 
wia królewicza Aleksandra jest zadowalający. 

* Zawiatyki. Z Neumarkt donoszą: 
Balon dziennika Daily Graphic, który przed- 
wczoraj o godz. 4 po południu wzniósł się 
celem uzyskania nowego rekordu odległości, 
wylądował wczoraj wśród wielkich trudności 
koło Kerkhofen (Bawarya). Musiano wyrąbać 
kilka drzew, aby balon mógł się uwolnić z 
uwięzi. Podczas swej podróży balon wzniósł 
się do wysokości 2500 m. Przez kanał La 
Manche balon, pędzony silnym wichrem prze- 
leciał w przeciągu godziny. Pasażerowie balo- 
nu pragnęli dotrzeć do Rosspi. 

* Strajk powszechny w Sabadell, 
w Hiszpanii, wywołuje wielkie obawy. Wego- 
rajszy wiec robotników miał przebieg bardzo 
burzliwy. Strajkujący uchwalili udać się jutro 
do Bareelony. ; 

* Ofiary strajku kolejowego. We- 
dług sprawozdania syndykatu kolejarzy w Pa- 
ryżu dyrekcye poszczególnych kolei wydaliły z 
powodu ostatniego strajku przeszło 8500 osób, 
które dziś znajdują się w bardzo opłakanem 
położeniu. 

* Strzały w teatrze. W teatrze Biondo 
w Palermie, podczas niedzielnego przedstawie- 
nia, dwaj członkowie orkiestry pokłócili się; 
jeden z nich wydobył rewolwer i strzelil do 
przeciwnika, ten jednak zdołał uciec, Ów pierwszy 
strzelił jeszcze trzy razy i zranił dość ciężko 
innego członka orkiestry. Publiezność w popło- 
chu poczęła uciekać. 

* Szef szefa szpiegów rossyj- 
skich. Były rossyjski tajny agent w Paryżu 
i szef polieyi politycznej Raczkowski zmarł 
onegdaj w Petersburgu na atak sercowy. Ra- 
czkowski odegrał w służbie policyjnej rossyj- 
skiej ważną rolę. On to nżył prowokacji, jako 
środka do zwalczania rewolucji i pozyskał wielu 
rewolucyonistów do usług w policyi tajnej. 
Znane były jego stosunki z popem Gaponem, 
Azewem i wielu innymi agentami, którzy jedno- 
cześuie słnżyli rewolucyi i rządowi. 


* Kradzieży oficerów greckich. 
Dziennik Chronos donosi, że wielu oficerów 
greckich podczas rządów Ligi wojskowej zde- 
fraudowało 1'/4 miliona drachm na szkodę 
skarbu państwowego. 


Poradnik 


dla oszezędnej kuchni domowej. 


PA WP 


. Niedziela: Zupa kalafiorowa. Kotlety 
wieprzowe z sałatą z ziemniaków i selerów. 
og R chlebowa. (Mięso 2 K. 20h.). 3K. 

h. 


Poniedziałek: Kapuśniak. Klops z sosem 
kaparowym i kartoflami. Naleśniki z sokiem. 
(Mięso ! K. 20 h). BK. 

Wtorek: Rosól z makaronem. Sztuka 
mięsa z sosem chrzanowym. Praźncha. (Mięso 
WR 40h.) ŻI6 60h. doo K. 

Sroda: Barszcz burakowy ze śmietaną 
i kartoflami, Pieczeń wołowa z kaszą ję 
czmienną. Kompot z jabłek i brusznie. (Mięso 
1 K. 40 b.) 5 K. 

Cewartek: Zupa cytrynowa z ryżem. 
Kotlety cielęce siekane z marchewką. Legu- 
mina krakowska z kaszki, (Mięso 1 K. 50 l). 
3 K. 

Piatek: Zupa z kasztanów z tapioką. 
Sledzie smażone. Purć z ziemniaków. Kapu- 
śniaczki. 2 K. 80 h. do 8 K. 

Sobota: Zupa jarzynowa „Maggi“. Sie- 
kanka z płncek cielęcych. Pierogi z serem ze 
śmietaną. 2 K. 60 h. do 3 K. 

Przepisy. 

Zupa z kasztanów. "|, klg. kasztanów 
ugotować, następnie obrać i przez maszynkę 
od siekania mięsa przepuścić dwa razy; gdy 
zupełnie roztarte, utrzeć je z 2 łyżkami de- 
serowego masła, cukru miałkiego wedle woli, 
2 żółtka, i to rozprowadzić gorącem mlekiem 
i rozmięszać z gotowaną tapioką. Jestto mało 
znana, doskonała zupa. 

Legumina krakowska. '|, litra kaszki 
drobnej krakowskiej, *, litra kwaśnej śmie- 
tany, */, kig. cukru, kieliszek rumu, razem 
wymieszać w garnku i zostawić na godzinę, 
by kaszka wypęczniała, potem dodać za 10 h. 
rodzenek i ze dwa migdały gorzkie. Rondelek 
wysmarować masłem i bułeczką wysypać, 
włożyć kaszkę i na pół godziny wstawić do 
miernie gorącego pieca. Legumina ta ma 
smak znakomity i aromat. 

Doskonale „salami“ s zająca. Surowe 
mięso z zająca okroić z kości, przesiekać dwa 
razy na maszynce od mięsa z dodatkiem '/, 
klg. młodej słoniny, dodać utłuczonego an- 
gielskiego pieprzu 15—20 ziarn, pieprzu bia- 
łego łyżeczkę, kwiatu muszkatułowego na ko- 
niec noża, 10 ziarn jałowcu i dobrze posolić; 
gdy wymięszane doskonale, nałożyć w suszo- 
ne kielbaśnice, tak, by się równo mięso uło- 
żyło i przewiązywać wedle dowolnej długości, 
następnie posłać do wędliniarni, by uwędzo- 
no tak, aby bez gotowania jeść można. Po 
wędzenin niech wisi w zimnem miejscu 8 do 
10 dni i dopiero używać. Znakomite. 

Nowina. 


Notatki Iieracko-drtystyCZNE, 


> POPPE 


Radca Dworu, prof. dr. Roszkowski. 
poseł do Rady państwa i członek Instytutu pra- 
wa międzynarodowego, ogłosił świeżo w nie- 
mieckim języku pracę o najnowszych traktatach 
państwowych Austro-Węgier z Rumunią: „Uber 
die neuesten Staatsvertraege Oesterreich - Un- 
garns mit Rumänien“. 


(mre) Franciszek Jaworski: „Lwów 
stary i wczorajszy”, szkice i opowiadania. Lwów. 
Nakładem Kuryera Lwowskiego, 1910. 

Po śmierci Stanisława Schniir-Pepłow- 
skiego, zajął osierocone przezeń stanowisko hi- 
storyografa miasta Lwowa Francisack Jawor- 
ski. Dorównał on swemu` poprzednikowi su- 
miennością studyów omawianego momentu dzie- 
jowego; przewyższył go talentem literackim, 
barwnością opowiadania, okraszonego dzienni- 
karskim temperamentem, który jednak wymaga 
miejscami jeszcze pewnego rodzaju hamulca, 
by pracom Jaworskiego, istotnie tak bardzo zaj- 
mującym i godnym lektury, dodać więcej nie- 
zbędnej im powagi. 

Uwaga ostatnia tyczy się tych drobnych 
pieścidełek, których pełną garść zebrał wysoce 
utalentowany autor w świeżo wydanym tomie. 
Pisane do feljetonu dziennika, stosowały się 
Ściśle do jego maniery, tradycyj, czy jak to 
nazwać ktoś zapragnie, zgromadzone w 080- 
bnym tomie, zasługującym w całej pełni na 
trwałość nieprzemijającą, powinny były uledz 
pewnym zmianom i skreśleniom. 

Mimo te wszystkie drobne niedociągnię- 
cia, czy przeciągnięcia, przyznajemy to z całą 
bezstronnością, książka Jaworskiego zaliczona 
być musi do pięknych i zajmujących, a nagro- 
madzone z takiem umiłowaniem obrazki z prze- 
szłości Lwowa, onegdajszej i owej dawniej- 
szej, chmurnej nieraz i górnej, winny znaleźć 
oddźwięk szczerej wdzięczności w sercach Lwo- 
wian, tak dumnych z tego uroczego grodu, tyłe 
doń przywiązanych. 

Bo też Jaworski otwiera przed nami 
księgę bogatą w wypadki, nieraz drobne, za- 
wsze atoli charakterystyczne, częstokroć wyso- 
ce znamienne. Ponadto umie on kronikę minio- 
nych stuleci zakląć w formę artystyczną, po- 
trafi opowiada zajmująco, przykuwa więc uwa- 
go otoczenia, poznającego chętnie przygasłe pod 
popiołem namiętności, tragedye sere dawnych, 
a choćby iczary przyrody zakątków podelwow- 
skich, które mijało obojętnie, gdyż nikt mu nie 
wykazał prawdziwej ich piękności. 


Z ogromnem zajęciem pozna każdy dzie- 
je romansu znanego humanisty Filipa Kalli- 
macha Buonacorsi z pospolitą dziewczyną z 
lwowskiej szynkowni, romansu, który odbić się 
miał donośpie w puściźnie literackiej poety; 
albo krzyżacką tragedyę wielkiego mistrza, Ja- 
na Tiefena, który przez Lwów dążył na wy- 
prawę bukowińską, a zaniemógłszy w drodze, 
nad szarą Pełtwią wyzionął ducha. 

Nie zbraknie chyba we Lwowie również 
nikogo wśród kulturalniejszych jego obywateli, 
który z prawdziwem zajęciem nie przebiegłby 
barwnie opisanych przez Jaworskiego dziejów 
Niskiego zamku, z którego nawet kamień jeden 
nie pozostal na miejseu, by dzisiejszym poko- 
leniom głosić o przebrzmiałych dawno smu- 
inych i wesolych momentach historycznych ; 
lub „nieciekawej historyi" lwowskiej kamieni- 
cy (Lapidea Kłopotowska); Lwowa podziemne- 
go (dawne cmentarze, podziemne przejścia itd.); 
zamarstynowskiej rebelii; wreszcie popłochu 
tatarskiego, który w noe wigilijną 16558 roku 
spowodowali awanturniey: jednooki Maciej Je- 
żowski, w czerwony żupan przystrojony Popław- 
ski i ich, równie na cudze mienie łasi, dwaj 
towarzysze. Afera cała skończyła się tragicznie 
dla Jeżowskiego, ściętego na Krakowskiem 
przedmieściu ; inni pseudo-Tatarzy zbiegli. Cic- 
kawa jest notatka o ormiańskim zakładzie za- 
stawniczym „Mons pins“. 

Na osobną wzmiankę zasługnje „dziejo- 
wy grymas“, odgrzebnjący z pyłów niepamięci 
romans, swego czasu bardzo głośny i wywo- 
łujący sarkania w całej Rzeczpospolitej, króla 
Władysława IV. z Jadwiżką ze Lwowa, wy- 
daną później za imć pana z Wypych Wypy- 
skiego, chorążego nurskiego; oraz miłosne 
awantury arcybiskupa ormiańskiego Mikołaja 
Torosowicza z zakonnicą Heleną. Zwłaszcza 
ostatni obrazek posiada wiele charakterystycz- 
nych rysów i cickawe rzuca światło na nacyę 
ormiańską we Lwowie. 

W dziale „dwaj goście" przypomniał Ja- 
worski wjazd Stefana Czarnieckiego do Lwo- 
wie i pobyt w naszem mieście ks. Józefa Po- 
niatowskiego. Dłuższa rozprawa o zegarmistrzach 
i zegarach lwowskich należy do najgrunto- 
wniej opracowanych i najciekawszych w oma- 
wianym tomie. 

Do dziejów drukarstwą i księgarstwa w 
Polsce interesujące przyczynki znajdujemy w 
drobiazgach: „Latający drukarz i pierwsza pol- 
ska książka we Lwowie“ (1578 — Paweł 
Szczerbice, prawa ręka krakowskiego drukarza, 
Mikołaja Szarfenberga) i „Księgarz w czama- 
rze* (sylwetka Kajetana Jabłońskiego). 

Bogaty tom, z którego wspominamy je- 
dynie rzeczy najbardziej interesujące, zamykają 
piękne opisy: Wałów hetimańskich, Wałów gu- 
bernatorskich, pałacu i ogrodu Jabłonowskich, 
ogrodu Jezuickiego, Strzelnicy, Pohnlanki, Ce- 
tnerówki, Wysokiego Zamku, otoczenia stawu 
Pełczyńskiego, Kortumówki, Kaiserwaldu, Zo- 
fiówki, Żelaznej wody i Czartowskiej skały. 

Talent Jaworskiego, umiłowanie przyrody 
i zdolności obserwacyjne rozblysły w nich w 
całej pełni. Nie jest to jednak ostatnie słowo 
popularnego już dzisiaj w kołach literackich i 
naukowych lwowskieh pisarza. Oczekujemy po 
nim czegoś więcej, czegoś, co jeszcze silniej 
usprawiedliwiłoby nadawany mu już niejedno- 
krotnie tytuł historyografa naszego miasta. 

Z dotychczasowego dorobku nankowego 
Jaworskiego wnioskując. śmiało snuć możemy 
nadzieje na przyszłość. Ze zawód nas tutaj nie 
spotka — ani chwili nie wątpimy; wszak źró- 
dłowe jego rozprawy, ogłoszone w wydawni- 
ctwach Towarzystwa miłośników Lwowa, sta- 
nowią już poniekąd poszczególne rozdziały na 
większą skalę zakrojonego dzieła. Oby zjawiło 
się ono w rękach naszych najrychlej: Tem ży- 
czeniem zamykamy dzisiejszą pobieżną notatkę. 


Repertuar teatru miejskiego we Lwowie. 


W sobotę, o godzinie pół do 8 wieczorem, 
po raz piąty „Mauru“, opera w 8 aktach Alfr. 
Nossiga, muzyka I. J. Paderewskiego. Piąty 
gościnny wystąp Aleks. Bandrowskiego i Ireny 
Bohuss. 

W niedzielę, o godz. 3:30 po południu 
„Panna Maliczewska*, sztuka w ə akt. G. Za- 
polskiej. 

W niedzielę, o godz. pół do 8 wieczorem 
„Hrabia Luksemburg“, operetka w 3 akt. Fran- 
ciszka Lehara; z Hen. Millerem w roli tytu- 
łowej. 

W poniedziałek, po raz pierwszy (no- 
wość) „Igraszki Jej Kksceelencyi", komedya w 
8 aktach Zoe Jekielesównej i R. Straussa, z pp. 
Siemaszkową i Zełazowskim w głównych ro- 
lach. 

We wtorek po raz pierwszy w bieżącym 
sezonie „Manon“, opera w 4 aktach Masseneta; 
występ Ireny Bohuss, T. Łowczyńskiego, Stan. 
Tarnawskiego, Józefa Szymańskiego i A. Okoń- 
skiego. 

We środę po raz drugi „Igraszki Jej 
Ekseelencyi", komedya w 3 aktach Zoe Jekie- 
lesównej i R. Straussa. 

We czwartek po raz 15-ty „Miłość cygań- 
ska“, operetka romantyczno-komiezna w 3 akt. 
Fr. Lehara. 

W piątek po raz pierwszy wznowienie 
„Ludwik XT.*, tragedya w 5 aktach K. Dela- 
vigne; % p. Zelazowskim w roli tytułowej. 


W sobotę, o godzinie 8 po poludniu dla 
młodzieży szkolnej „Warszawianka“. Pieśń z 
roku 1981, napisał Stanisław Wyspiański i 
„Panna mężatka”, komedya w 4aktach J. Ko- 
rzen:owskiego. 

W sobotę, o godzinie 7 wieczorem po raz 
pierwszy w tym sezonie „Lohengrin“, opera w 
4 aktach R. Wagnera, gościnny występ pp. Ale- 
ksandra Bandrowskiego, Treny Rohuss i Hele- 
ny Oleskiej. 

W niedzielę, o godz. 35:30 pe południu 
„Halka“, opera w 4 aktach Stan. Moniuszki; 
występ M. Lewiekiej, T. Łowczyńskiego, Stan. 
Tarnawskiego i Adama Okońskiego. 

W niedzielę, o godzinie pół do 8 wieczo 
rem „Wielki Fryderyk“, sztuka w 6 aktach A. 
Nowaczyńskiego, % p. Chmielińskim w roli ty- 
tułowej. 

W poniedziałek po raz pierwszy (nowość) 
„Głupi Jakób*, komedya w 3 aktach T. Rit- 
tnera.| 

We wtorek po raz pierwszy w bieżącym 
sezonie „Cyganerya*, opera w 4 aktach Pucci- 
niego; występ p. Ireny Bohuss, Tadeusza 
Łowczyńskiego, J. Szymańskiego, St. Tarnaw- 
skiego i A. Okońskiego. 

We środę po raz drugi „Głupi Jakób*, 
komedya w 3 aktach T. Rittnera. 

We czwartek po raz 22-gi „Krysia le- 
śniczanka*, operetka w 3 akt. Jerzego Jarno; 
debiut Wilhelminy Rollównej w roli tytułowej. 


Repertuar teatru miejskiego 
w Krakowie. 

W niedzielę, 6 listopada, po południu, 
„Koncert“, komedya w 8 akt. Hermana Bahra. 

W niedzielę, 6 listopada, wieczorem. „Ma- 
dame Sans-Góne*, komedya w 4 aktach W. 
Sardou. 

W poniedziałek, % listopada. „Szkoła“, 
sztuka w 4 aktach Zygmunta Kaweckiego. 


A G. K. krajowej Rady szkolnej 


Rada szkolna krajowa zatwierdziła rze- 
czywistych nauczycieli: Franciszka Jachim- 
czaka w gimnazyum I. w Tarnowie i Wło- 
dzimierza Stożka w gimnazyum św. Jacka w 
Krakowie w zawodzie nauczycielskim i nadała 
im tytuł profesora; — zamianowała Jana 
Niezgodę zastępcą nauczyciela gimnazyum w 
Nowymtargu; — przeniosła Bohdana Wach- 
nianina, zastępcę nauczyciela w filii gimna- 
zyum akademickiego we Lwowie, do zakładu 
głównego. 

Rada szkolna krajowa zamianowała w 
szkołach ludowych: ks. Franciszka Wójcika 
nauczycielem religii rzym. kat. 8- klasowej 
szkoły wydziałowej żeńskiej połączonej z 4-kla- 
sową szkołą pospolitą im. św. Jadwigi w Tar- 
nopolu; Maryę Bielawską i Eugenię Łodyń- 
ską nauczycielkami 6-Kkl. szkoły żeńskiej w 
Bolechowie; Maryę Krzeczkowską nauczyciel- 
ką 6-klasowej szkoły żeńskiej w Bóbrce; ks. 
Adama Wojnarowskiego nauczycielem religii 
rzym. kat. 5-klasowej szkoły w Kołaczycach; 
Teodora Szarkę nauczycielem kierującym 4-kl. 
szkoły w Kułaczkowcach; Emilię Łobaczew- 
ską nauczycielką 4 - klasowej szkoły żeńskiej 
im. król. Jadwigi w Jaśle; Władysława Mikę 
nauczycielem 4 - klasowej szkoły w Stróżach 
wyżnych; Stanisława Granżana nauczycielem 
4-klasowej szkoły w Strusowie; Bronisława 
Staszkiewieza nauczycielem kierującym i Annę 
Staszkiewiczową nauczycielką 2 -klasowej 
szkoły w Berezowie wyżnym; Julię Hoen- 
dlównę nauczycielką 2 - klasowej szko- 
ły w Ózernielowie mazowieckim; — nau- 
czycielami i nauczycielkami szkół 1-klas.: 
Maryę Geregę w Majdanie górnym wsi; Ja- 
na Kłaka w Białym Dunajcu II; Wilhelma 
Kozłowskiego w Kunowej; Maryę Toustownę 
w Pławiu-Brynówce; Kazimierę Smalską w 
Zółtańcach-Zastawiu; Aleksandrę Schaefero- 
wą w Lachowicach górnych; 6. Maryę Ba- 
biukównę w Przemiwólkach; Józefe Droż- 
dżównę w Chrostowej; Aleksandra Kizimę w 
Hołowiecku; Annę Kulpównę w Rycerce gór- 
nej; Anastazyę Mirowiczową w Dubszarze; 
przeniosła: Ignacego Dudka, nauczyciela kie- 
rującego £-klasowej szkoły w Jeleniu, na ró- 
wnorzędną posadę do 4-klasowej szkoły w 
Jeleniu; Michała Worobca, nauczyciela kie- 
rującego 2-klasowej szkoły w Kułaczkowcach, 
na równorzędną posadę do 2-klasowej szkoły 
w Lisiatyczach; Wojciecha Kosiora, nauczy- 
ciela kierującego 2-klasowej szkoły w Turce, 
na równorzędną posadę do 4-klasowej szkoły 
w Turce; Helenę Szydłowską, nauczycielkę 
2-klasowej szkoły w Werbiążu wyżnym, na 
równorzędną posadę do 2-klasowej szkoły w 
Truskawcu; Julię Iwanównę, nauczycielkę 
2-klasowej szkoły w Truskawcu, na równo- 
rzędną posadę do Ż-klasowej szkoły w Wer- 
biążu wyżnym; Marye Czajkowską, nauczy- 
cielkę l-klasowej szkoły w Kalnej, na posa- 
dę nauczycielki do 4-klasowej szkoły w Mi- 
znniu; Franciszka Łukasiewicza, nauczyciela 
1-klasowej szkoly w Kamionkach, na równo- 
rzędną posadę do szkoły w QCzerniowie no- 
wym; Włodzimierza Fałendysza. nauczyciela 
1-klasowej szkoły w Kurnikach szlachcinie- 


| ckich, na równorzędną posadę do szkoły w 


Proszowej; Józefa Praska, nauczyciela 1-kla- 
sowej szkoły w Sokołowie, na równorzędną 
posadę do szkoly w Rożance. 

Rada szkolna krajowa wyłączyła: gmi- 
nę Mokrzany małe, w okręgu mościskim, z 
zakresu szkolnego w Mokrzanach wielkich i 
zorganizowała osobną 1-klasową szkolę w Moe 
krzanach małych; gminę Lipnę. w okręgu 
gorlickim. z zakresu szkolnego w Czarnej i 
zorganizowała osobną 1-klasową szkołę w Li- 
pnej; gminę Skrudzinę. w okręgu nowosa- 
deckim, z zakresu szkolnego w Gołkowieach 
polskich i zorganizowała osobną 1-klasową 
szkolę w Skrudzinie; wcieliła: gminy Ski- 


dzin i Wilczkowice, w okręgu oświęcimskim, 
do zakresu szkolnego w Przecieszynie; gmi- 
ne Iwaszkowce, w okręgu zbaraskim, do za- 
kresn szkolnego w Stechnikowcach; gminę 
Lipową, w okręgu oświęcimskim, do zakresu 


szkolnego w Spytkowieach; przekształciła: 


5-klasową szkołę żeńską w Skałacie na 6- 
klasową; 2-klasową szkołę w Stecowej. w o- 


kręgu śniatyńskim, na 4-klasową; 2-klasową 


szkołę w Osielen, w okręgu myśleniekim, na 
4-klasową; l-klasowe szkoły ludowe na 2- 
klasowe: w Łosiu, w okręgu gorlickim: w 
Paszczynie, w okręgu ropczyckim; w Starzy- 
skach, w okręgu jaworowskim ; w Krasnej, w o- 
kręgu kałuskim; w Jelnej, w okręgu łańcuekim; 


postanowiła: budowę 1-kl. szkoły w Tele- 
śnicy sannej, w okręgu liskim; 5-kl. szkoły 
w Lipniku, w okręgu bialskim: 2-klasowych 
szkół: w Hryniowie, w okręgu bobreckim; 
w Bzowicy, w okręgu zborowskim; w Buka- 
czowcach, w okręgu rohatyńskim; 1-klaso- 
wych szkół: w Temeszowie, w okręgu brzo- 
zowskim; w Turzempolu, w okręgu brzozow- 
skim; 5-klasowej w Leżajsku, w okręgu łań- 
cuekim, oraz 1-klasowej w Walawie, w okręgu 
przemyskim; wszystkie przy pomocy zasiłku 
z funduszu szkolnego krajowego. 

Rada szkolna krajowa zaliczyła podrę- 
eznik p. t. „Atlas geograficzny dla szkół lu- 
dowych i wydziałowych. Opracował Broni- 
sław (ustawicz. Nakładem autora“, cena 
egzemplarza 1 kor. 50 hal. w poczet środ- 
ków pomocniczych do nauki geografii w szko- 
łach ludowych pospolitych i wydziałowych. 

Rada szkolna krajowa postanowiła za- 
lecić książeczkę p. t. „Œ. K. Cudowna prze- 
miana. Lwów 1910“ — do bibliotek szkół 
ludowych i na nagrody pilności dla mło- 
dzieży szkół pospolitych i wydziałowych. 

Rada szkolna ktajowa zaleca do za- 
kupna dla bibliotek szkolnych okręgowych 
broszurę p. t. „Trzydziestolecie szkoły zawo- 
dowej przemysłu drzewnego w Zakopanem* 
opracował Józef Turek. Z 23 ilustracyami. 
Cena egzemplarza 1 kor. 60 hal. 


GOSPODARSTWO I HANDEL. 


(2) Z kolei państwowych. Nowo 
przez Biuro kolejowe Wydziału krajowego 
wybudowana linia kolei lokalnej ILwów-Sto- 
janów jest długości 93 kilometrów i 456 
metrów. Z chwilą otwarcia tej linii wynosi 
sieć linij Kolejowych, podległych dyrekcyi 
lwowskiej, 1.658 kilometrów i 330 metrów, 
cala zaś sieć kolejowa. zarządzana przez 
Państwo, 19.138 kilometrów i 728 metrów. 
Ruch na tej nowo otwartej kolei lokalnej 
prowadzi dyrekcya kolei państwowych we 
Lwowie na rachunek koncesyonarynszów. Dla 
utrzymania tej linii utworzono we Lwowie 
VIII. sekcyę konserwacyi, której biura mie- 
szezą się przy ul. Bema I. 5. 


Sprawozdanie tygodniowe Izby han- 
dlowej i przemysłowej o cenach zboża i pro- 
duktów we Lwowie od 24 października do 30 
października br. bez opłaty akcyzowej. (Walu- 
ta koronowa). -— Pszenica stara 9:75 do 10-—, 
nowa do żyto stare 6:85 do 


110, nowe —'— do ——, jęczmień bro- 
warny 7:50 do 8:25, pastewny 7:30 do 
1:50, owies stary 7'10 do 750, nowy —— 
do ——, hreczka 625 do 6:50, kukurudza 
zeszłoroczna —*— do —'—, proso —'— do 
——, groch do gotowania 11:50 do 18:50, pa- 
stewny —— do ——, soczewica —*— do 
— =, MSM eao =—, hobik stary 
1:10 do 7:30, nowy —— do — —, wyka 
stara 7'18 do 7:35, nowa — —, koniczyna 


czerwona 72:-- do 88:—, biała 93-— do 
103:—, szwedzka 65:— do —*75, tymotka 36: — 
do —38 anyż rossyjski GO =*—=. 
płaski —— do —*—, kminek —'— do 
—'—, rzepak zimowy stary 12-50 do 12:90, 
Inianka do —'—, nasienie lniane 
—'— do —'—, nasienie konopne —*— do 
= —, Chmiel 100— doiEGEŹ Rom = 
do ——, siano lepszej jakości 350 do 
5:90, siano gorszej jakości 290 do 8:80, 
słoma mierzwiasta 235 do 265, słoma do 
sienników 2:80 do 290, nafta zwykła 11:— 
do 12'—, salonowa 13:— do 15'—, ropa 
borysławska loco stacya Borysław (prompt.) 
za 100 kilogramów cd 313 do 3:15, spi- 
rytus 10.000 litr procentowy gotowy kon- 
tyngentowany, bez podatku konsumeyjnego 
51:50 do 52*—, ekskontyngentowany 32— 
do 82:25. 


OSTATNIA POCZTA. 


= Najj. Pan udzielać będzie posłu- 
chań ogólnych w Burgu wiedeńskim w po- 
niedziałek. 7 b. m., od godz. 9 m. 45 przed 
południem. 

= P. Minister handlu dr. Weiskir- 
chner i P. Kierownik Ministerstwa rolni- 
etwa Pop udają się w pierwszych dniach 
przyszłego tygodnia do Budapesztu. aby z 
rządem węgierskim pertraktować w sprawie 
importu mięsa argentyńskiego. 

= Komisya regulaminowa Izby 
posłów rozpocznie dzialalność swą zaraz po 
zwołaniu Rady państwa. Jak wiadomo, moe 
regulaminu obecnie obowiązującego, gaśnie z 
d. 81 grndnia b. r. komisya więc przedtem 
uporać się musi z swemi pracami. 

= Departament spraw wyznań obcych 
ros, ministerstwa spraw wewnętrnych przy- 
stąpił do opracowania projektu ustawy se- 
kty maryawiekiej. Zasady projektu są 
następujące: dla duchowieństwa inaryawi- 
ckiego stanowi się zasadę obieralności; dn- 
chowieństwo maryawiekie otrzymuje prawo 
prowadzenia metryk; stanowi się osobny sąd 
duchowny dla rozstrzygania spraw o unie- 
ważnienie ślubów; ustanawia się census dla 
duchowieństwa nie poniżej średniego zakła- 
du naukowego, przewiduje się tworzenie po- 
szczególnych klasztorów dla kobiet lub gmin 
sióstr miłosierdzia i t. d. Projekt ustawy se- 
kty złożony ma być wkrótce Dumie do roz- 
ważenia. 

= Wedle informaeyj pism francuskich 
postanowiła rossyjska admiralicya dla wzmo- 
enienia floty czarnomorskiej zbudo- 
wać 17 krążowników, 80 torpedowców i 10 
łodzi podwodnych. 


= 


(104 posiedzenie I. sesyt IX. peryodu). 
Lwów, dnia 5 listopada. 


Dzisiejsze posiedzenie Sejmu otworzył 
JE. P. Marszałek krajowy Stanisław hr. B a- 
deni o godz. 10:40 przed południem. 

Przed przystąpieniem do porządku dzien- 
nego odczytali sekretarze wniesione petycye, 
oraz zgłoszone wnioski i interpelacye: 

Wnioski nagłe: 

P. W. ks. Czartoryskiego i tow. 
o zapomogę dla pogorzeleów gminy lecża- 
kowa. 

PP. Witosa, bojki i tow. o zapo- 
mogę dla gmin dotkniętych zarazą bydlęcą. 

Interpelacye: 

P. Cielucha i tow. w sprawie budo- 
wy szkoły*w Pławnej. 

P. Sodomory i tow. w sprawie bez- 
prawnego podniesienia stanu wody na rzece 
Strypie. 

Dla poparcia niektórych petyeyj zabie- 
rali głos pp.: Myroniuk-/ajaczuk i 
Winniczuk. 

Z kolei sekretarz p. Skwarko odczy- 
tal dwa protesty: klubu posłów ukra- 
ińskich i stronnictwa russkiej narodnej orga- 
nizacyi przeciw ważności uchwał, powziętych. 
na posiedzeniu Sejmu z dnia 3 listopada b. r. 

W proteście klubu posłów umalńiskich 
powiedziano, że w czasie posiedzenia w dniu 
3 listopada b. r. od 4 punktu porządku dzien- 
nego aż do końca panował w sali sejmowej 
taki hałas, krzyk, gwizd i bicie pulpitami, że 
nie bylo słychać ani sprawozdawców, ani 
moweów. ani Marszałka, czego dowodem, że 
mowcy kilkakrotnie prosili Marszałka o przy- 
wrócenie spokoju, gdyż sami siebie nie mogli 
słyszeć, stenografowie zaś nie byli w inożno- 
ści spisywać ich mów z powodu krzyku. jak 
o tem świadczą stenogramy mów pp. dr. 
Dudykiewicza. ks. Senyka i dr. Lewickiego. 
Hałas był tak wielki, że tylko z nazwiska 
sprawozdawców można bylo dorozunieć się, 
o który punkt porzadku obrad chodzi. Pra- 
wdopodobnie i s&m Marszałek nie slyszal 
mowceów. zgłaszających się do glosu, gdyż 
mylnie wciągnął na listę mowców pp. ks. 
Senyka i dr. Lewickiego. Przeprowadzone 
w takich warunkach uchwały są — zdaniem 
protestujących nieważne. Dlatego posto- 
wie ukraińscy protestują przeciwko niezgo- 
dnemu z regulaminem ich przeprowadzeniu. 

Protest stronnictwa russkiej narodowej 
organizacyi twierdzi również, że posiedze- 
nie bylo przeprowadzone wbrew regulami- 
nowi, a powzięcie uchwał tak ważnych, jak 
objetych punktami porządku obrad od 6—8 
i 10—12. było parodya, nie odpowiadająca 
powadze Sejmu i gorszą od denionstracyi 
majoryzowanej mniejszości. Przeciwko nie- 
zoodnemu z regulaminem przeprowadzeniu 
obrad stronnictwo russkiej narodowej organi- 
zacyi musi jak najmocniej zaprotestować. 

P. Leon hr. Piniński, jako przewo- 
dniczący komisyi budżetowej, wniósł, aby jak 
to się dzieje każdego roku, obecnie po za- 
mknięciu budżetu, nowe petycye, obciążające 
budżet. odsyłane byly do Wydziału krajo- 
wego. 
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Wniosek ten uchwalono. 

P. dr. Lewicki zabrawszy z kolei głos 
oświadczył, że jako pierwszy punkt dzisiejszego 
porządku dziennego postawiono budżet kra- 
jowy na rok 1911. Posłowie ruscy zajmo- 
wali dotychczas to stanowisko, że pierwszeń- 
stwo powinna mieć przedewszystkiem spra- 
wa reformy wyborczej. Wiekszość polska je- 
dnak pierwszeństwo dawała budżetowi. Ztąd 
powstała cała walka. Z uwagi jednak na wy- 
nik wezorajszej konferencyi prezesów klu- 
bów polskich i ruskich, który był w części 
dodatni. poslowie ruscy chcą mieć nadzieję, 
że przyjdzie do kompromisu nietylko w spra- 
wie reformy wyborczej, lecz także w innych 
nader ważnych sprawach kultnralnych i eko- 
nomicznych. (Brawa). 

Ażeby zaś umożliwić ten kompromis i 
aby. Rusini mogli w tej ważnej sprawie zwo- 
tłać naradę mężów zaufania z całego kraju, 
mowca wnosi. aby Sejm nehwalił zamknąć 
dzisiejsze posiedzenie. 

Rusini ze swojej strony mają szczery 
zamiar doprowadzić sprawę ugody do po- 
myślnego rezultatu, dojście jej jednak do 
skutku w przeważnej części zależy od wię- 
kszości polskiej. Jeżeli nie brak jej dobrej 
woli i poczneia sprawiedliwości, to wielkie 
to dzielo może być dokonane dla dobra obu 
narodów. Jako zewnętrzna oznakę tej dobrej 
woli niechaj większość przyjmie wniosek 
zamknięcia posiedzenia. (Oklaski). 

P. dr. Dudykiewiez imieniem stron- 
nictwa russkiej narodowej organizacyi zazna- 
czył, że dalsze odraczanie sprawy reformy wy- 
borczej musiałoby ludność jeszcze więcej roz- 
drażnić. Klub mowcey, jakto już nieraz zazna- 
czyl, uważa sprawiedliwą reformę wyborczą 
za konieczny środek do zbliżenia obu naro- 
dów i dlatego mowca przyłącza się do wnio- 
sku p. dr. Lewickiego. 

P. dy. Korol imieniem klubu posłów 
staroruskich oświadczył, że po wczorajszem 
posiedzeniu prezesów. pesymistyczny jego 
pogląd na sprawę reformy wyborczej zmie- 
nił się na lepsze i zaczął on nabierać na- 
dziei, że jeszeze teraźniejszy Sejm przecież 
będzie mógł sprawę tę załatwić. Wniosek p. 
dr. Lewickiego wyszedł z wzajemnego poro- 
zumienia. Mowca prosi przeto, aby po za- 
mknięciu obecnego posiedzenia, tego czasu, 
który pozostanie do następnego, użyto do 
dalszego zbliżenia się. Mowca przypomina, 
że najważniejszym postulatem Rusinów jest 
sprawiedliwe oznaczenie procentowego sto- 
sunku mandatów polskich i ruskich. Jeżeli 
na. tym punkcie nastąpi zgoda, to wszystko 
inne pójdzie łatwo. Mowca przyłącza się do 
wniosku p. dr. Lewickiego. 

P. dr. Gląbiński podniósł, że wszy- 
stkim stronnictwom polskim zależy na tem, 
by wszystkie ważne sprawy, a więc przede- 
wszystkiem reforma wyborcza, albo przynaj- 
inniej jej zasady ściśle określone, budżet i 
inne w tej sesyi były załatwione. Wszystkim 
zależy na tem, by obrady tej Izhy odbywały 
się spokojnie, poważnie, zgodnie z tradycyą 
i godnością Sejmu. Dlatego z zadowoleniem 
imowca podnosi, że ruscy posłowie stwier- 
dzili dobrą wolę i życzliwość u Polaków w 
sprawie reformy wyborczej. Z życzliwością 
tą odnosić sie będą Polacy do Rusinów i w 
innych sprawach. 

W nadziei, że odroczenie dzisiejszego 
posiedzenia umożliwi Izbie spokojne obrady 
już w poniedziałek, mowea po porozumieniu 
z innemi stronnietwami polskiemi popiera 
wniosek p. dr. Lewickiego. 

P. ks, Senyk zaproponował, by ze 
względn na przypadające na wtorek ruskie 
święto następne posiedzenie odbyło się do- 
piero w środę. 

JE. P. Marszałek krajowy oświad- 
czył, że nie inoże uczynić zadość temu żą- 
daniu, gdyż po zamknięciu dzisiejszego po- 
siedzenia tem bardziej wszystkim zależy na 
podjęciu prac już w poniedziałek. 

W głosowaniu wniosek p. dr. Lewi- 
ckiego o zamknięcie posiedzenia uchwalo- 
no, poczem JK. P. Marszałek krajowy 
zamknął o godzinie 11:15 posiedzenie, na- 
„naczając następne na poniedzialek, godzinę 
9 rano. 
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Dzisiaj przed południem odbyło się po- 
siedzenie stronnictwa posłów russkiej na- 
rodowej organizacyi. Dotychczaso- 
wy przewodniczący ks. Kołpaczkiewicz złożył 
godność przewodniczącego, a w jego miejsce 
wybrano p. dr. Dudykiewicza. Sekretarzem 
klubu pozostał nadal ks. Senyk. 

Po poludniu odbędą się posiedzenia 
prezydów klubów polskich, a następnie po- 
siedzenie klubu lewicy. 

Na jutro zwołano klub prawicy. 


TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ 


Kraków, 5 listopada. (Tel. pr.) P. Mi-| 
nister robót publicznych dr. Ritt udzielał 
| dziś posłuchań, Przybyli: delegat Namiestni- 


ctwa p. Fedorowicz z gronem urzędników sta- 
rostwa, dyrektor policyi dr. Flatau, naczel- 
niey władz, reprezentacya Rady miejskiej z 
wiceprezydentem dr. Szarskim na czele, pre- 
zydent Izby handlowej p. Dattner, deputa- 
cya m. Oświęcimia z p. Łazarskim w spra- 
wie mostu na Sole, oraz obwałowania i u- 
regulowania tej rzeki, deputacya Związku tu- 
rystycznego, deputacya Tow. upiększenia m. 
Krakowa i t. d. 

Dziś po południu dr. Ritt odjedzie do 
Wiednia. 

Kraków, 5 listopada. (Tel. pr.) W spra- 
wie aresztowanego adwokata dr. Seinfelda 
sędzia śledczy dr. Bossowski przesłuchał zna- 
nego kapitalistę p. Ignacego Mossakowskie- 
go. Według opowiadania dr. Seinfeld miał 
pożyczyć od p. Mossakowskiego w cztery 
oczy 65.000 koron na jakąś kaucyę. Później 
dr. Seinfeld wyparł się, jakoby kiedykolwiek 
pożyczał eoś od p. Mossakowskiego i pienię- 
dzy nie zwrócił. P. Mossakowskiego sprowa- 
dzono z Lugano. 

Podobno dr. Seinfeld robi w więzieniu 
zestawienie pieniędzy, przegranych w karty. 
Kwota ta ma dosięgać sumy 1 i pół miliona 
koron. 


Prognoza na jutro. 


Wiedeń, 5 listopada. Prognoza na 
6 listopada. W Galicyi wschodniej 
Przeważnie pochmurno, mierne wiatry, tem- 
peratura niższa, zmiennie, zwolna polepsza 
się. 

W Galicyi zachodniej: Przewa- 
żnie pochmurno, mierne wiatry, temperatura 
niższa, niejednostajna. 


Wiedeń, 5 listopada. Najj. Pan nadał 
radcy Dworu i kierownikowi starostwa w 
Przemyślu, Józefowi Lanikiewiczowi, z 
okazyi przeniesienia go na własną prośbę w 
stan spoczynku, tytuł Wiceprezydenta Na- 
miestnietwa. 

Wiedeń, 5 listopada. Wiener Zig. ogła- 
sza rozporządzenie Ministerstwa sprawiedli- 
wości w sprawie przyłączenia gmin i obsza- 
rów dworskich Postółówka i Raków-Kąt do 
sądu powiatowego w Husiatynie. 

Wiedeń, 5 listopada. Wiener Zcitung 
ogłasza traktat, zawarty między Austro-Wę- 
grami a Paraguajem w sprawie wydawania 
zbrodniarzy. 

Budapeszt, 5 listopada. Pester Lloyd 
donosi. że ministerstwo rolnictwa otrzymało 
wiadomość z 2000 gmin o wybuchu tam za- 
razy pyskowo-racicowej wśród bydła. Prze- 
bieg zarazy jest łagodny. 

Serajewo, 5 listopada. Najj. Pan za- 
mianował posła muzułmańskiego Basagica 
m rszałkiem Sejmu hośniacko - hercegowiń- 
skiego. 

Kolonia, 5 listopada. Köln. Ztg. do- 
nosi z Nowego Jorku: W Yolandzie, w sta- 
nie Alabama, wskutek eksplozyi gazów, za- 
mkniętych zostało w kopalni przeszło 100 
górników. Przypuszczają, że wielu z nich 
zginęło. 

Paryż, 5 listopada. (Agencya Hawasa) 
Wczoraj rozeszła się pogłoska, że zamordo- 
wano króla Alfonsa. Depesza z Madrytu za- 
przecza tej wiadomości. 

Bruksela, 5 listopada. Na wystawie 
powszechnej wybuchł pożar w dzielnicy Stara 


Bruksela. Spaliło się kilka domów. Ogień, 
jak się zdaje, hył podłożony. 
Lizbona, 5 listopada. Rząd ogłosił 


wczoraj dekret, wedlug którego z dniem dzi- 
siejszym wchodzi w życie ustawa, zezwalają- 
ca na rozwody. 

Londyn, 5 listopada. Strajk górników 
w Walii południowej rozszerza się. Wczoraj 
znów 3000 górników zaniechało pracy. 


Madryt, 5 listopada. Rząd postanowił 
do zapowiedzianej na jutro olbrzymiej de- 
monstracyi robotników w Barcelonie nie do- 
puścić, nawet gdyby przyszło użyć siły. Ge- 
nerał-kapitan Weyler rozporządza dostate- 
cznetni siłami, aby stłumić wszelkie wysiłki 
manifestacyjne, rząd zamierza jednak w razie 
potrzeby wysłać do prowincyi Barcelony je- 
szeze 15.000 wojska. 

Konstantynopol, 5 listopada. Tuniu 
donosi, że rząd od pewnego Towarzystwa 
amerykańskiego otrzymał ofertę w sprawie 
objęcia monopolu tytoniowego za 4 miliony 
funtów tureckich. Ofiarowana przez Towa- 
rzystwo amerykańskie kwota jest wyższa od 
dotychczasowej. 

Szamgaj, 5 listopada. Równocześnie z 
wydaniem edyktu o zwołaniu parlamentu na 
rok 1918 wydalono z Pekinu członków Ligi 
parlamentarnej. 


Wybór nzupelniający do parlamentu 
niemieckiego z m. Poznania. 


Poznań, 5 listopada. Przy wczoraj- 
szym wyborze uzupełniającym p sťa do par- 
lamentu niemieckiego w miejsce ś. p. dra 
Skarżyńskiego wybrano p. Franciszka Mo- 


rawskiego, który otrzymał 15.963 głosów. 
Kandydat kompromisowy niemiecki Schwarz- 
kopf otrzymał 5665 glosów. 


Car w Berlinie. 

Poczdam, 5 listopada. Cesarz Wilhelm 
przyjął na posłuchaniu Sazonowa. 

Car przyjął kanclerza Bethmana - Hol- 
wega, któremu wręczył insygnia orderu św. 
Andrzeja. 

Podczas wczorajszego obiadu galowego 
obaj monarchowie przypijając do siebie wy- 
mienili kilka przyjaznych słów. 


Nowy gabinet we Francyi. 


Paryż, 5 listopada. Wczorajsza Rada 
ministeryalna stwierdziła zupełną jednozgo- 
dność wszystkich członków gabinetu. Pro- 
gram nowego rządu wygotowany będzie do 
wtorku, w którym to dniu zbierze się parla- 
ment i senat. Program ten obejmować bę- 
dzie projekt reformy ustawy wyborczej, ad- 
ministracyi, sądownictwa, szkolnictwa i t. p. 

Pekin, 5 listopada. Wczoraj ogłoszono 
edykt cesarski, według którego zwołanie par- 
lamentn, złożonego z dwu lzb, nastąpi za 
trzy lata. 


Z awiatyki. 

Nowy Jork, 5 listopada. Lotnik Mac 
Curdy, który jutro miał z pokładu parowca 
„Cesarzowa Augusta Wiktoria* wzlecieć do 
Nowego Jorku, z powodu burzy odroczył swój 
wzlot do 24 b. m. 


Położenie w Królestwie Polskiem 
iw Rossyi. 


Kijów, 5 listopada. (Tel, pryw.) Pod 
przewodnietwein generał-gubernatora w obc- 
cności dowódcy wojsk okręgu kijowskiego, 
gubernatora, wicegubernatora i biskupów 
prawosławnych odbyło się w klubie kupie- 
ckim zebranie organizacyjne prawicy. Na 
placu przed gmachem Rady miejskiej odbyl 
się wiec czarnych secin. Mowey przemawiali 
za tem, aby do Dumy wybierano tylko pra- 
wosławnych, 

Radom, 5 listopada. (Tel. pryw ) Na 
szosie w polu pod Klomnicami znaleziono 
zwłoki zabitego strażnika ziemskiego. 

Petersburg, 5 listopada. (Ze. pryw.) tie- 
nerał Nikiforow odwołał się do senatu od 
wyroku Izby sądowej warszawskiej, skazują- 
cego go na miesiąc aresztu za list otwarty, 
ogloszony do posła ludności rossyjskiej w 
Warszawie, Aleksiejewa, a zarzucający mu, 
że od Nikiforowa pobrał pewną suimę za 
przeprowadzenie jakiejś sprawy w Petersbur- 
gu, — sprawy tej nie przeprowadził i pie- 
niędzy nie zwrócił. Senat zatwierdził wyrok 
Izby sądowej warszawskiej. Wobec tego Ale- 
ksicjew wygrał sprawe we wszystkich in- 
stancyach. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 

Wiedeń, 4 listopada 1910. Zamknię- 
cie giełdy (Śchlusscourse). Godzina 2 minut 
30. Akcye austryackiego Zakładu kredyto- 
wego 666'—, Akcye węgierskiego Zakładu 
kredytowego 855: |, Akcye Anglobanku 
316—, Akcye Unionbanku 62975, Akere 
Landerbanku 528:85, Akcye Bankvereinu 
55450, Akeye Bodeneredit 1282—, Akcye 
galicyjskiego Banku hipotecznego 689—, 
Akcye kolei państwowych 758 —, Akcye- 
kolei Południowej 118 75, Akcye kolei Elhe- 
thal —*—, Akcye kolei Północnej 5215'—, 
Akcye kolei czerniowieckiej —'—, Akcye 
Alpiny 763:—, Akcye Rima Muranyi 654 —, 
Akcje praskiego Towarzystwa żelaz. 2849'—, 
Akcye Fabryki broni 730—, Akcye Ture- 
ckie tytoniowe 373:—, Akcye Galicyisko 
karpackiego Towarzystwa naftowego 810'—, 
Obligacye węgierskiej indemnizacy: 93:20 
Renta majowa 93:15, Austryacka Renta ko- 
ronowa 98'lU. Węgierska Renta koronowa 
91:70. 56-letnie Listy Towarzystwa kredyto- 
wego ziemskiego 98:—, 4 pre. Listy Banku 
hipotecznego 93:15, 4 i pół pre. Listy Ban- 
ku hipotecznego 9910, 5-prec. Listy Banku 
hipotecznego 110:50, '4-pre. Listy Banku kra- 
jowego 98:80, 4 i pół pre. Listy Banku 
krajowego 95:50, 4-procentowe Galicyjskie 
obligacye propinacyjne 98—, 4-pre. Gali- 
cyjska pożyczka krajowa z 1893 r. 93:10. 
4-pre. pożyczka m. Lwowa 93:—, Losy ture- 
ekie 255'—, Marki 117%:58, Rubel 25450. 
5-pre. Rossyjska pożyczka z r. 1906 103 80. 
Akcye praskiego Banku kredytowego (płaco- 
A —'—, Pożyczka miasta Krakowa 1909 

Usposobienie po poezatkowem wahaniu 
się przy końcu wskutek zakupień budape- 
szteńskich ustalone. 


Odpowiedzialny redaktor: 


ddam Kręchawiuchił 


NADESŁANE. 


Dr. K. Podlewski 


specyalista chorób skórnych i wene- 

rycznych ordynnje dla kobiet i mężezyzn od 
11—12 i od 3—5 

ul. Zimorowicza 5 (naprzeciw „Sokoła”). 


mar 

Dobry srodek domowy. Wśród środków do- 
mowych, których nżywaćsie zwykło jako bóle uśmie- 
rzające i odciągające nacieranie w zaziębieninch it. d., 
zajunje wyrabiane w laboratoryum apteki Dr. Ri- 
litera w Pradze Liniment. (apsiei comp. z „kotwi- 
ca“ (zastąpienie Pain-Hxpelleru) pierwsze miejsce. 
Cena jest niską: 80 hal., K. 1:40 i 2— za butelkę; 
każda butelka mieści się w pieknym pudełku, które 
opatrzone jest znaną kotwicą. 


Schowki depozytowe 


w osobnych szkatułach pod własnem zam- 

knięciem, najpewniejszy sposób przecho- 

wania papierów wartościowych i koszto- 
wności poleca 


Dom bankowy 
Sokal i Lilien 


Abonsment roczny, półroczny i kwartalny 


7 


Dr. Mieczysław Andruszewski 


ordynuje w chorobach skórnych i wenerycznych 
od 2—4 po południu 
plac Akademicki 1. 2. 


Matka szuka pilnie w swoich gazetach, czy 
nie znajdzie rzeczywiście coś nowego dla swoich 
dzieci: każe sobie przysłać katalogi i podług nich 
zamawia to lub owo, nie zapomina jednak zamówić 
„następnej dopełniającej skrzynki budowlanej. Czyni 
to regularnie od lat wielu, bo wie z doświadczenia, 
że powiększanie kotwicznej skrzynki budowlanej spra- 
wia jej dzieciom największą radość. Radzimy przeto 
wszystkim rodzicom, których dzieci nie mają jeszcze 
żadnej prawdziwej kotwieznej skrzynki budowlanej, 
aby czejmprędzej zażądali od firmy F. Ad. Richter 
& Cie., król. nadwornych i szanbełańskich dostaw- 
ców w Wiedniu, I., Operngasse 16, najnowszego ilu- 
strowanego cennika skrzynek budowlanych. W nim 
znajdują się także bliższe szczegóły o Richtera do- 
brych Imperator-instruimentach muzycznych i o apa- 
ratach mówiących. 


Kuryer jowy 
ważny od 1 maja 1910. 


Do nabycia we wszystkich trafikach, oraz 
w biurze dzienników Stan. Sokołowskiego, 
Lwów, pasaż Hausmana. 


Á WZ W W ZY ZANA R 


Szanownym czytelnikom polecamy jak naj- 
goręcej znaną tkalnię płócien białych i kolorowych 
Braci Krejear, Dobruska Nr. 9267 Czechy. Zanim 
pan gdzie zamówi, prosze zażądać bogatej kolekcyi 
wzorów znanej firmy, która darmo i opłatnie je wy- 
syła. Niech się każdy przekona i raz spróbuje. 


W. PRIMUS & S. IGLIGKI 


L Ó, 
ul. Jagiellońska 1. 12. 
Pierwszorzędna firma dla zakupna ma» 
teryi na meble, portycr, dywanów, fira- 
nek, chodników, rozmaitych dekoracyj, 
oraz lepszych mebli stylowych do 


każdego rodzaju pokoju. 
Tapety. Własna pracownia tapi- 
cerska i stolarska, 


Ogromna. nędza. 


Serecom ofiarnej publiczności polecamy naj- 
goręcej Józefę Sikosińską, zamieszkałą przy 
ul. Romanowicza l. 10, u Michała Miśków, 
dotkniętą nieuleczalną wadą serea, sparaliżo- 
waną, chorą na oczy, pozbawioną wszelkich 
środków do życia. -— Zwracamy się z prośbą 
o nadsyłanie łaskawych datków do Admi- 
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Poszukuje się kupna 


starych MEBLI mahoniowych 


ale w dobrym stanie. 


Zgłoszenia pod „MEBLE“ Biuro ogłoszeń, 
pasaż Hausmana 9, Lwów. 


eee a = 
Przyjechali do Lwowa. 
Dnia 5 listopada 1910. 

Hotel George'a. 
PP. hr. F. Rzyszczewski z Russyj, hr. 
A. Diednszycki z Przemyśla, T. Czarkowski 
ze Sirzałkowic, A. Bocheński z Popikwy, W. 
Jankowski z Rosochowaćca, W. Barański z 
Łukawicy, J. Turnau z Mikuliniee, K. Oy- 
wiński z Płotycza, W. Polański z Rudnik, 
A. Sachnowsky z Moskwy. 

Hotel „Austria“. 
PP. M. Krzysztofowiez z Jasionowa pol- 
nego, M. Ratowski ze Stojanowa, S. Kozłow- 
ski z Ochrymowie, K. Rościszewski z Kre- 
COWA. 


Hotel City. 

PP. A. Biesiadecki z Krakowa, Z. Ka- 
miński z Łanczyna. 

Hotel Francuski. 
P. 0. Boniewiez z Król. Polsk, 

Hotel Imperial. 
i PP. hr. M. Rey z Wierzbicy, hr. L. Ko- 
ziebrodzki z Hlibowa, Ekse. A. Jędrzejowiez 
ze Starego miasta. 


isltacvi n ; 
Prospekty na Żądanie. mistracyi naszego pisma. 
q "RZ" | Koronowa waluta. o płacą żądają | _Koronowa waluta. płacą żądaj 
CENNIK Losy z r. 1854 po 250 zł. mk. 32 pr == m= E N 2 
r t. ; » » 1860 po 500 zł. w. a. 4 pre. 166:— :— ZM $ 
Lwowskiej izby handlowej i przemysłowej, » » 1860 po 100 zł. 4 pr. = . 2T— 2%8— |Kroacyi i Slawonii . . 93-50 94-50 
|płacz żądajał | » „ 1864 po 100 zł. 317— 333 — | Węgier za 100 zł. 4 pr. 9225 93:25 
Lwów, dnia 5 listopada. pa | > „ 186% po 50 zł.. . .  . 81— 828— | y 
T z: Listy zast. domen państ. po120zł.5pr. 28650 288 — F. Inne publiczne pożyczki. 
Put T 0200 zł. (400kor) |687- mo: E Dług panty ICE m II pastva a na aa lala T - 
i „gal. : : = = 3 Kona . kraj. , 0 
BGA IE WE handlu i przem. reprezentowanych krajów koronnych). AW 2 Wada TORRE 
o zł. 200 (400 kor.) . MEF 455 —1465 —| | Austr. renta złota wolna od podatku Bukowińskie obl. propinacyjne los 
KA. Tiwów-Czern.-Jassy po 200 i EMDZeAje, a a o o 6 s JUtacij EO za 100 zł. 5pr. . . « . . . 100:40 10140 
zł. w. a. w srebrze (400 kor.) 553 —|556 —| | Austr. renta w wal. kor. wolna od _ |Gal. poż. kr. z roku 1893 4 pr.. . 93450 9850 
Fabryki wagonów w Sanoku przed- 3 podatku 4 pr. . . . . . . . 9305 9825 | Gal. obl. prop. z roku 1889 å pr. . 9740 9840 
tem Lipińskiego po 500 kor. . 567 —|575 — Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 
c. Obligacye kolejowe. 4 pre . . a 89-30 90-30 
II. Listy zastawne za 100 kor. ; i DS KOBE ra 
Kol. Areyks. Albrechta za 100 zł. 4pr. 9460 9460 | Renta włoska za 100 lirów (96 ko- 
Banku h. g.5 pr. wa g op: z w 1 0 Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie solis TOn) Apr . - e a or 
n n n4 la pr. E 7300 k © |93 —| 93 rol | „od podatku za 100 zł. 4 pr. . 11810 11410 | Poż. serb. prem. za 100 frank. 2 pr. 11175 11775 
a mei we CEGO O az za|,00 JO | Kol. Ces. Elżbiety za 200 zł. mk. Tureckie obl. prem. ko]. za 400 frank. 253-50 25650 
„ kraj. 4 pr. w. a. los w 51 1. u, 99 50/100 20 58/, pr. (ostemp. akcye) . . o a6- me a sy 
» „w Ápr w a los wBŻl. © | 93 50| 94 20] | ra deana Franciszka Józefa za 6. Listy zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne 
Tow. kred. gal. o 4 pr. ale 100 zł. 534 pr. . « - » « « . 11770 11870 (za 100 zł. Nom.). 
pierwsza emisya) . . = 7 —| — | | Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk. Anglo-Austr. banku los 41 ; : 
Tow. kred. galie. ziemsk. 4 pr. *8 . = 2 nglo-Austr. banku los 4% pr. . 100:50 101-50 
wa E o . . aati or — | 40 ZE goa BA 98:55 9405 | Austr. zakł. e ziem. los A 4pr. 94— _95— 
4 pr. los w 56 lat. . . . . * | 92 30| 93 — SOWA nadsikn 4 ; ' oqs gang] ”  ” Obl prem. zr. 18803pr. 29% — 308— 
Banku gal. ziem. kr. 4/0, 601. © | 98 80| 99 soj | Wolme od podatku 4 pr. . : Bom n n m m 18893pr. 27650 28250 
; j piin , : Bukow. zakł. kred. ziem. los 5 pr. 10050 101-50 
IM. Obligi za 100 kor. s s Obligacye pierwszeństwa (kolejowe). „R. ONEE rat L pr. „255 94-75 
Gal. funduszu propin. 4 pr. w.a. = | 97 70 j ; 300 zł. . 104675 —:— | Gal. akc. b. hip. 10 pr. prem. los 5 pr. 10975 111:25 
Bukow. fund, propin, 5 pr. w. a, © |100 40101 10] | Aecio za 200 Bł B prog a LCL) s mon n los501. Aia pr. . 9910 9960 
Komun, Banku kr. 5 pr. (2 em.) «| — —| — —| | Ko]. Czeskiej zach. za 200, 1000 i pe 0 m WIĘC GDG 00 BAD AI 
> a kaj pr. (3em.) m | 99 50/100 20] | 5500 zł. 4 pr. . . . . . . . 95-35 | Gal. Tow. kred. ziem. 4pr.los.56lat 9210 9310 
v a „ «pr. (4 em) s | 92 60 93 50 Kol. czeskiej emiss. z r, 1895 za " ń ń „ 4%pr.los.41lat 95:40 9640 
Kol. lokalne dtto 4 pr.. sœ. 92 60| 93 30 400 kor. 45. . « . » « „ 0426 053% | „on „ 4 pr. stare . 9650 9750 
Pożyczka m. Krakowa . . . | 93 —| 98 70] | Kol. północnej ces. Ferdynanda em. Banku kraj. dla Galieyi Lodomeryi 
Pożyczki kr, 4 pr. po 200 kor. z r. 1886, 4 pre. . : . . . . 9585 9685 | 4e pr- 51'/; lat zwrotna . . 9950 10050 
ztoku 1E « Soo o c 93 10| 93 60] | go]. północnej ces. Ferdynanda em. Banku krajowego oblig. komun. 3 
Pożyczka m. Lwowa 4 pr.. . . 89 50| 90 20 z r. 1887, 4 pre. (śr.) |. . . 9525 99:25 |. emisya 42 lat 43/4 pr: . . . . 9950 10050 
~ „o n ., 4 konwen. . 92 30| 93 —| | Kol. północnej ces. Ferdynanda em. Banku kr. obl. kolej. żel. 571/1. 4 pr. 9260 93-60 
n Szkolna krajow. 4 pr. z r. 1887, 4 pre. . . . . . « 95:25 9925 | Austro-węg. banku 50 lat 4 pre. . 9825 2925 
w JED O m 6 s o © 93 —| 98 70] | Kol. północnej ces. Ferdynanda em, o m n 50 lat w. k.4 pr. 38:60 99:60 
IV. Losy. „2 r. 1888, 4 pre. = . . . . . 9590 9690 H. Obligacye z prawem pierwszeństwa 
M. Krakowa po zł. 20 (40 kor). fis — [125 — | | 4 7 18914 ec AU Baka 2t za 100 zł, nom. 
V. Monet Kol. północnej ces. Ferdynanda em. Tow. żegl. par. po Dunaju za 400 i 
ga z r. 1898, 4 pre. . . . . . . 9625 9126 | 10.000 m. 4 pr. z r. 1882 . . . 11225 11325 
Dukat cesarski. . a « « « » 11 36| 11 48; | Kol. północnej ces. Ferdynanda em. Tow.żegl. par. po Dun. Em.r.1886 pr. 11150 11240 
ZONirankówka ae e a oa 19 06| 19 26 z r. 1904, 4 pre. . . . . . . 9610 97:10 | Kołej Iwów-Czern.-Jassy z r. 1684 
100 rubli rossyjskich srebrnych 252 —|254 —| | Kol. bukowińskiej lokalnej za 400 „BAM ŻE o 0 o a b o 6 e 4 BRBEŃ EKD 
R (6 ń papierowych 254 — 255 60 kor. 4 pr. . . . . « «. . . - 9360 9480 | Kolej Lwów-OCzern. z r. 1884 za 300 
100 marek niemieckich . „. . . 117 60[118 —] | Kol. galic. Karola Ludwika 4 pr. . 9385 9485 | zł. 4 pr. . . -. . . . . . . 98380 9430 
Kol. twowsko-czern.-jasskiej z roku T r gal, K ne TTT ERA z Ę pr. EB z 
i i iei TSJA Apr a ao a. 0 6 6 © -6 ` 'ęg. gal. ko]. em. na 200 zł. 5 pr. Ch sp 
Kurs giełdy wiedeńskiej. | Aroyka. Rudolfa" (Salzkammor- e km 9076 aa 
Dnia 3 listopada 1910. gut) za 400 marek 4 pr. . l16—  115— Li losy Gaztikó) 
ó g pań : łacą żądaj ; +6 ierskioi p i 
aar Eh cug = re płacą zą A D. Diag państwa (krajów korony mpkierikioj. Budapeszteńskie (Basilica) 5 zł. —. 27-— 51— 
maj-listopad . « « « « - . » 98:15 93:85 | Węg. złota renta 4 pr.. . . . -11:80 111-50 | Zakł. kred. dla handl i przem. 100zł. 520— 530:— 
styczeń-lipiee . . . . . e . 9810 98:30 x P „ W wal. kor. 4 pr. 9165 9185 | Clary 40 zł. m. k. . . . . . . BIZ— 242— 
J ednolity diug państwa w srebrze „ Obl. pr. regul. Cisy 4 pre. . 7525 16-25 | Pożyczka miasta Insbruku 20 zł. lr- <= 
luty-sierpień ou EE UNO | pS 19695 „ poż. prem. za 100 zł. G% kor.) 22450 23050 Losy miasta Krakowa 20 zł. TE WEG Pe 
kwiecień-październik 96:75 9695 Ria w „ 50 zł. (100kor.) 22325 22925 | Pożyczka miasta Lublany 20 zł. 87:75 93-75 


Koronowa waluta. łacą żądaj 

Palfy 40 zt m k BE Jab 285 
Czerw. krzyża austr. tow. 10 zł. . 5975 6375 
a a węg. tow. 5 zł. . . 38675 4075 
Losy fund. Areyks. Rudolfa 10 zł. 66—  T%— 
Salma 40 zł. m. k. . . . . . . 255— 275:— 
Pożyczka miasta Salzburga 20 zł. . 115— 125-— 


J. Akcye banków (za sztukę). 


Banku Anglo-Austr. 240 kor. 31550 316-50 
Peszt. Banku handl. 500 zł. . . 3880-— 8690-— 


Zakł. kred. dla handlu i przem. 666'25 667 25 
Weg. Banku kredyt. 200 zł. i 850:— 857— 
Dolno austr. tow. esk. 400 kor. . 752:— 756— 
Gal. banku hip. 200 zł. . . 669— 691:— 
z „. dla han. i przem. 200 zł. 460— 462 — 
Banku dla krajów koronnych 200 zł. 53065 53145 
n  Austro-węg. 1400 kor. . 1863:— 1872— 


„. Związku (Unionbank) 200 zł. 63150 63250 
Czeskiego banku związkowego 100 zł. 267:50 26850 
Ziynosteńska banka 100 zł. . 27225 273.25 


K. Akcye przedsiębiorstw transportowych. 


Buk. kol. lok. akc. pierw. 200 zł. . 462— 
6 akeye zakład. 200 zł. 430-— 
Kolei półn. ces. Ferd. 1000 zł. mk. 5215-— 5255-— 
Kol. Lwów-Bełzec (akc. pierw.) 200zł. 400-— 404— 


n liwów-Czern.-Jassy 200 zł. 554-— 558-— 

„ Lwów-Kleparów-Jaworów lokal. 

4009E0R |. . day 0 2. E 880:—0134052 
Avstr. Tow.żegl.na Dunaju 500 zł. mk. 1175:— 1181'-- 


L. Akcye przedsiębiorstw przemysłowych. 


Tow. kopalń węgla w Brůx 100 zł. 764:— 768-— 
Galic. karpackie naft. tow. 500 kor. 813:— 823 — 
Austr. tow. górnicze Alpina 100 zł. 76425 76525 


Prag. tow. żelazn. przem. 200 zł. . 2835*— 2844-— 
Sehodnicy 500 kor. . . . . . ālo— 519— 
Tur. zarz. tytoniow. 500 franków 3/4— 375: — 
Trifall. tow. kop. węgla 70 zł. 238-— 286— 
M. Weksle. 
Berlin za 100 marek 5 pr. . . —' — —— 
Londyn za 10 funt. szt. 4 pr.. 240:6215 240921 
Paryż za 100 franków. . . . 9527! 95421, 
Petersburg za 100 rubli 51/4 pr. 254 — 255 — 
Niemieckie banki . . . . 1175215 11772" 
Włoskie banki 9497  95-121/ą 
Francuskie banki —— —— 
Szwajcarskie banki . 9520 95:321/ą 
N. Waluty. 
Dukat cesarski . . . . . . 1137 11:40 
Austr.-węg. 8 guld. złota moneta —'— —— 
20-frankowka . w. 1908 19:11 
20-markówka . . . . 28:51 28:57 
Rossyjski = Ak = — 
Niem. banknoty za 100 marek. 117-52 117-72 
Włoskie banknoty za 100 lir 94:85 95:05 
Roble. e a 2:5414 255! 


EED Z E EEE NW H MA U BE Z E ED O Vt W. 


L. cz. E. 1015/9 (9) (12454 2—3) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Chaskla Boritza kupca w 
Jaryczowie nowym, odbędzie się dnia 25 
listopada 1910 o godzinie 10 rano w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 10, licy- 
tacya realności objętej lwh. 118 ks. gr. gm. 
Kamienopol. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 2830 kor. wraz z dożywo- 
ciem, zaś po potrąceniu dożywocia na 2580 
koron. 

Najniższa cena wynosi 1686 kor. 67 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszace się do 
tej nieruchomości dokumenia, (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t. d.) może każdy mający chęć ku- 
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 12. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
leytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
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terminie licytacyjnym, inaczej roszezenia tge 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
zgłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, kądź w toku postępo- 
wania licytseyjnego powstaną, zawiadamiane 
tędą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablie; 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądy 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibi+ 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział 1V. 

Winniki, dnia 26 września 1910. 


L. cz. E. 378/10 (5) (12455 2—3) 
Kdykt licytacyjny. 

Na żądanie Powiatowego Towarzystwa 
zaliezkowego we Lwowie zastąpionego przez 
adw. dr. Kazimierza QCzarnika odbędzie się 
dnia 23 listopada 1910 v godzinie 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 10 liecytacya realności obj. lwh. 
683 ks. gr. gm. Podborce. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę, 
jest oceniona na 1642 kor. 50 hal. 


z dnia 6 listopada 1910. 


Najniższa cena wynosi 1095 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące do tej 
nieruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
może każdy mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 12. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacpa byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju ceo do samej nieruchomości nie mo 
głyby kyć już ze skutkiem podxoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zuwiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż s3- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkał ejo. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Winniki, dnia 28 września 1910. 


L. Prez. 3272 16/10 
Obwieszczenie. 

Celem zabezpieczenia dostawy potrzeb 
dla domu więziennego w Tarnowie na rok 
1911 odbędzie się w dniu 21 listopada 1910 
o godzinie 10 rano w e. k. Sądzie obwodo- 
wym w Tarnowie publiczna lieytacya in mi- 
nus: 111 sąg. czyli 5774 m kub. drzewa 
opałowego bukowego, wadyum 350 kor. 

1408328 kg. nafty. 302148 kg. oliwy 
do palenia, 123 36 m knotów do lamp nafto- 
wych i 156 pudełek knotków do oliwy, wa- 
dyum 60 kor. 

507480 kg. mydła do prania, wadyum 
30 kor., 

81.900 kg. mydła do mycia ciała, wa- 
dyum 7 kor., naczynia robocze w ilości 119 
kor. 72 bal, wadyum 12 kor., sprzęty do- 
mowe i więzienne w ilości 152 kor. 96 hal., 
wadyum 15 kor. 

Przedsiębiorcy mają ustnie licytować 
lub wnieść pisemne oferty zastosowane do 
warunków licytacyjnych, które w Prezydyum 
c. k. sądu obwodowego przejrzane być mogą. 

Prezydyum e. k. Sądu obwodowego. 

Tarnów, 28 października 1910. 


(12481) 


L. cz. E. 54699 (5) (12138 3—3) 
Edykt licytacyjny. 
W sądzie tutejszym odbędzie się dnia 
30 grudnia 1910 lieytacya realności lwh. 
386 ks. gr. gminy kat. Nowy Sącz objętej. 
Cena szacunkowa wynosi 56.780 kor. 
Najniższa cena wynosi 28.390 kor. 
Warunki licytacyjne i dokumenta mo- 
Żna przejrzeć w tut. sądzie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Nowy Sącz, dnia 15 września 1910. 


L. cz. E. 212/10 (9) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 19 grudnia 1910 o 10 godzinie 
przed południem w sądzie obwodowym w 
Sanoku w sali Nr. 3 odbędzie się lieytaeya 
majętności Łodzina objętej wykazem hipo- 
tecznym 107 księgi gruntowej dla większych 
posiadłości tutejszego sądu wraz z przyna- 
leżnościami, składającemi się z inwentarza 
żywego i martwego, zasiewów i zebranego 
zboża. 

Nieruchomość ta wystawiona na lieyta- 
cyę, jest oceniona na 237.722 kor., w czem 
przynależność na 21.720 kor. 

Najniższa cena wynosi 158.481 kor. 84 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokóły ocenie- 
nia i t. d.) może każdy mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. 11. 

Takie prawa, wobec których taniej- 
sza lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej rosucze- 
nis tego rodzaju eo do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ta skutkiem podno 
SŁONE. 

Te osoby, dla których jakie prawa luk 
ciężary na powyższej nieruchomości badź 
obecnie już istnieją, bądź w toku gostępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadarolane 
będą o dalszych wydarzeniach tege postępo 
wania jedynie przez przybicie na tablicy Są 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż sa 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Sanok, dnia 15 pazdziernika 1910. 


L. cz. K. 889/10 (6) (12416 3 —3) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Leizora Trinczera w Za- 
młyniu odbędzie się dnia 8 grudnia 1910 o 
godzinie 9 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. IV. licytacya 
realności lwh. 73 ks. gr. gm. Rabe wras z 
przynależnościami składającemi się jak w 
protokole oszacowania z dnia 18 czerwca 
1910 E. 889/10 (4). 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 4290 kor. 36 hal. z przy- 
należnościami. 

Najniższa cena wynosi 2860 kor. 27 
hał., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne, które się zatwier- 
dza i odnoszące się do tej nieruchomo- 
ści dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg 
katastralny, protokoły ocenienia i t. d.), mo- 
że każdy mający chęć kupienia przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym w biurze Nr. IV. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Ustrzyki, dnia 18 listopada 1910. 


(12394 3—3) 


L. cz. E. 111/10 (14) (11754 3—3) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 5 grudnia 1910 o godzinie 10 
przed południem odbędzie się w sądzie niżej 
wymienionym, w sali Nr. 8 w Sanoku licy- 
tacya majętności Strwiążyk górny objętej 
wykazem hipotecznym l. 6 księgi gruntowej 
dla większych posiadłości tutejszego sądu 
wraz 2 przynależnościami składającemi się z 
budynków, z inwentarza gospodarczego ży- 
wego i martwego i zasiewów. 

Nieruchomość ta wystawiona na licyta- 
cyę jest ocenioną na 66.164 kor. z czego 
przynależności oszacowane są na 12.764 kor. 

Najniższa cena wynosi 44.109 kor. 34 
bal, poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t. d.), może każdy, mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 


w sadzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 11. 
Takie prawa, wobec których niniej- 


sza lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszeze- 
nia tego rodzaju eo do samej nieruchomo 
ści nie mogłyby hyć już ze skutkiem podno- 
ZONE. 

Te osoby, dla których jakie prawa iub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
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obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- | wych w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
IV. 


wania ljeytacyjnego powstaną, zawiadamiańe 
będą o dalszych wydarzeniach teg 
powsnie jedynie przez przyhieje na tabli 
sądowej, jeśli nie mieszkzją w okręgu sdu 
niżej wymienionego i nie wskaże temui są 
dowi pelnomsenika do doręczeń w siadsibi 
sądu zamieszkałego. 
C. k. Sąd obwodowy, Oddział VI. 


Sanok, dnia 24 września 1910. 


L. ez. E. 606/3 (12410 3—3) 
Edykt licytacyjny- 

W sprawie egzekucyjnej Filii e. k. uprz. 
gal. ake. Banku hipotecznego w Krakowie 
zastąpionej przez pełnomocnika adw. dra 
Jana Jakubowskiego w Krakowie przeciw 
masie konkursowej Juliusza Przeworskiego, 
zobowiązanej zastąpionej przez zarządcę masy 
adw. dra Feliksa Ozesnaka w Krakowie pto 
70.000 kor. i 30.000 kor. zpn., gdy publi- 
czna sprzedaż uprawnień górniczych przysłu- 
gujących dłvżniezee masie konkursowej Ju- 
liana Przewcrskiego na dzień 27 czerwca 
1910 wyznaczona, dla braku chęci kupna 
mających, przeprowsdzoną być nie mogła, 
przeto zarządza się ich sprzedaż z wolnej 
ręki. 

Przy sprzedaży przyjęte będą oferty 
bez względu na obecną wartość szacunkową 
terenn wyłącznościowego wynoszącą kwotę 
120, 630 kor. 

Celem przeprowadzenia tej sprzedaży 
wyznacza się termin w tut. sądzie Nr. b 13 
na dzień 18 listopada 1910 o godz. 10 przed 
południem. 

Nadmienia się, że sprzedane zostaną 
uprawnienia górnicze przysługujące masie 
konkursowej Juliana Przeworskiego, a mia- 
nowicie : 

A) W powiecie politycznym Chrzanów: 
73 wyłączności górniczych, na obszarze gmin: 


1. Tenczynek 7 wyłączności 
2. Wola filipowska 42 A 
3. Filipowice 16 £ 
4. Rudno 4 > 
5. Dulowa 3 S 
6. Krzeszowice 1 x 


Razem 73 wyłączności 
a mianowicie: 

ad 1. w gminie Tenczynek L. 1836/96, 

2 do 1083 ex 1898, 4828/01 i 1639 ex 
892; 

ad 2. w gminie Wola filipowska L. 1841 
do 1862 ex 1896, 1086 do 1090 ex 1898, 
422, 424, do 429 ex 1900, 1058 do 1062 
1064 do 1068 ex 1900; 

ad 3. w gminie Filipowice L. 1868 do 
1871 ex 1896, 420, 421 ex 1900, 1067 do 
1070, 1393 ex 1900; 

ad 4. w gminie Rudno L. 1084, 1085 
ex 1898. 430 ex 1900, 1074 ex 1900; 

ad 5. w gminie Dulowa L. 1071 do 
1073 ex 1900; 

ad 6 w gminie Krzeszowice L. 1150 
ex 1900. 

Obszar wszystkich powyższych wyłącz- 
ności razem wynosi 14,912.806 m. kw. 

B) W powiecie politycznym Biała na 
obszarze gminy Mikuszowiee 12 wyłączności 
górniczych L. 4892 do 4908 ex 1901, o wy- 
łącznym obszarze 8,434.607 m. kw. 

Wyłaczności ad A) B) sprzedane zo- 
staną za golówkę razem jako jedna całość. 

Operat oszacowania, mapy geologiczne 
i wyłącznościowe do powyższych terenów 
sę odnoszące. jakoteż wszelkie dokumenta 
można przeglądać w tut. sądzie w biurze 
Nr. 13 w godzinach urzędowych. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział 1I. 
Krzeszowice, dnia 24 października 1910. 


L. ez. E. 1909/9 (39) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Gal. Kasy oszczędności we 
Lwowie, zastąpionej przez adw. dr. Dąbrow- 
skiego i Komereyalnego Towarzystwa oszczę- 
dności i kredytowego w Gródku Jagielloń- 
skim, odbędzie się dnia 5 grudnia 1910 o 
godzinie 10 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. IV. relicytacya 
połowy realności lwh. 83 i 98 tudzież całej 
realności Ilwh 674 ks. gr. gm. Wielkopole 
Ottenhausen wraz z przynależnościami, skła- 
dającemi się co do połowy realności lwh. 
93 ks. gr. gm. Wielkopole z pary koni, 3 
krów, wozu i młocarni. 

Nieruchomości te wystawione na liey- 
tacyę są ocenione: 1. połowa realności lwh. 
81 na kwotę 4262 kor, 75 hal, 2. połowa 
realności lwh. 98 na kwotę 5142 kor. 20 
bal., 3. realności lwh. 674 na kwotę 210 
kor. 87 hal., przynależności zaś na 490 kor. 

Najniższa cena wynosi: ad 1. kwotę 
2131 kor. 38 hal, ad 2. kwotę 2816 kor. 
10 hal, ad 3. kwotę 105 kor. 44 hal., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne normalne, które 
się równocześnie ustała i odnoszące się 
do tych nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo- 


(11950 3—3) 


Nr. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
lieytacys byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić da sgdr najpóźniej przy wyznarzo- 
nym terminie leytacyjnys:, inaczej roszcze 
nia tego rodzsju eo do samej nieruchopieśc: 
nie mogłyby być już we skutkiem podan 
SKORE. 

Te osoby, dla których jakie praws luk 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, pędź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego poste- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkaja w okregu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temni 
dowi pelnomoenike do dureczeń w sie 
sądw zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV, 


Janów, dnia 15 października 1910. 


RA 
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L. cz. &. 1235/10 (3) (12414 3—3) 
Edykt lieytacyjny. 

Na żądanie Towarzystwa kredytowego 
dla handlu i przemysłu w Ustrzykach, zastą 
pienego przez adw. ór. Unterrichta, odbędzie 
się dnia 3 grudnia 1910 o godz. 10 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym w 
biurze Nr. 4 licytacya: a) realności lwh. 
183 gm. Czarna, b) realności lwh. 762 gm. 
Czarna, e) 1/2 realności lwh. 689 gm. Czar- 
na wraz z przynależnościami, składającemi 
się jak w protokole oszacowania z dnia 26 
września 1910 E. 1235/10. 

Prawa naftowe wpisane na realności 
lwh. 188 gm. Czarna nie są przedmiotem 
licytacyi lecz jedynie prawo powrotu tych 
praw. 

Nieruchomości wystawione na licytacyę 
są ocenione z przynależnościami Są: ad a) 
1265 kor., ad b) 6781 kor., ad e) 5074 kor. 

Najniższa cena wynosi: ad a) 844 kor.. 
sd b) 4522 kor., ad e) 3884 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytscyjne, które zatwierdza się 
i odnoszące się do tych nieruchomości doku- 
menta, (wyciąg tabularny, wyciąg katastralny, 
protokoły ocenienia i t. d), może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podezas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 4. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 


Ustrzyki, dnia 18 października 1910. 


L cz. E 1580/10 (3) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Towarzystwa pożyczkowego 
i oszczędności w Leżajsku, odbędzie się dnia 
14 grudnia 1910 o godz. 8 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 
IV. w Leżajsku licytacya: a) realności lwh. 
903 gm. Leżajsk składającej się z parc. bud. 
lk. 655 i gr. 790/2. 791/5, 792,4, 793/2, 
794/2, 1001/2, 1002/5, 1003/2, 1054/18 
ib; realności Iwh. 904 gm. Leżajsk składa- 
jącej się z pgr. Ik. 1898/1 wraz z przynale- 
Żytościami. 

Nieruchomości powyższe wystawione na 
licytacyę, sę ocenione: ad a) na 7000 kor., 
ad b) na 25.491 kor. 76 hal. 

Najniższa eena wynosi: ad a) 4666 
kor. 66 hal., ad b) 16.994 kar. 68 hal., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzią niżej wymisnio- 
nym, w biurze Nr. IV. 

Takie prawa, wobec których niniejsze 
licytacya byłaby niedoepuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnyma, inaczej roskeze- 
sia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno 
STOBE. 

Te osoby. dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach hądź 
obecnie już istuieją, bądź w toku postepowania 
licytacyjoege powstaną, zawiadamiane będą o 
dalszych wydarzeniach tego postępowanie je 
dynie przen przybicie ax tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienioneżo i nie wskażą temuż sądowi pat: 
nomocniks do doręczeń, w siedzibie sąd» 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Leżajsk, dnia 8 października 1910. 


(12344 3—3) 


L. cz. E. V. 5093/9 (49) (12079 3—3) 
Edyst leytacyjny. 

Na żądanie Zygmunta Regenstreifa, 
kupca w Stanisławowie, zastąpionego przez 
adw. dra Aleksandra i Dawida Jonasów w 
Stanisławowie, odbędzie się dnia 15 grudnia 
1910 o godz. 9 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym w biurze Nr. 24 w Sta 
nisławowie licytacya realności lwh. 1203 ks. 
gr. gm. Stanisławów leżącej w śródmieściu 
na rogu ulicy Gołuchowskiego i Sobieskiego, 
składającej się z pare. bud. l. 694, 695, 696, 
696, 698 i 699/1 oraz z pgr. 1. 520/1 i 520/2 


ADA 


mierzących 8989 metrów kwadratowych po- 
wierzchni. 

Na tej powierzchni znajduje się 15 bu- 
dynków murowanych w protokole oszaeowa- 
nia bliżej opisanych i przynależności jak ła- 
tarnia i studnia w podwórzu. 

i Nieruchomość wystawicna na licytacyę 
jest oceniona na 307.300 kor., przynależności 
zaś na 345 kor. 

Najniższa cena wynosi 158.655 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, prokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wyrdienioRym, w biurze Nr. 24. 

Takie prawa, w obae których niniejsze 
lieytacya hyiaby niedo puszeralną, pależy zgło- 
sié dc sądu najpóźniej przy wyzBżcZoLym 
terminie lieytecyjnym, inaezej roszczenia tego 
rodzaja t6 do samej nieruchomości nie ma. 
głyby być już ze skutkiem podnoszone, 
| Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ne powyższych nieruchomościsch bądź 
nbecnie misja, bądź w toku postępe- 
wania licytacyjnego powstana, zawiadamiane 
będa o dalszych wydarzeniaej tego poste- 
powania jedynie przes przybicie ns tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w ckręgu sadi 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż sa- 
dow: pednejnocnika fe doręczen, w siedzibie 
sądu 72 > 

C. k. Sad powiatowy, Oddział V. 

Stanisławów, dnia 7 września 1810. 


L. 6136 ex 1910 (12387 3—3) 

W dniu 24 listopada 1910 roku o 11 
godzinie przed południem, odbędzie się w 
c. k. gal. Dyrekcyi lasów i dóbr państwo- 
wych we Lwewie lieytacya ofertowa: a) na 
sprzedaż użytkowego drzewa jodłowego i 
świerkowego, w c. k. okr. gosp. Starzawa 
(powiat Dobromil), w latach 1911, 1912, 
1913, 1914 i 1915 w rocznej ilości około 
7000 m.* do zbytu względnie do manipula- 
cyi tartacznej przeznaczonego, tudzież b) na 
dzierżawę tartaku skarbowego wraz z przy- 
należytościami w Starzawie na ten sam okres 
CZASU 

Bliższych wiadomości udzielają e. k. 
zarządy lasów i dóbr państwowych w Sta- 
rzawie. Berehach i Michowej, tudzież podpi- 
sana c. k. dyrekcya. 

Z e. k. gal. Dyrekcji lasów i dóbr 

państwowych we Lwowie. 
Lwów, dnia 24 października 1910. 


L. ex. E 1860/10 (3) (12415 3—3) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Piotra Piwińskiego, zastą- 
pionego przez adwokata dr. Unterrichta, od- 
będzie się dnia 29 listopada 1910 o godz. 
9 przed południem w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. 4, licytacya: a) 1/4 
części lwh. 102 gm. Ustyanowa, b) całej 
realności 252 gm. Ustyanowa, e) całej real- 
ności lwh. 485 gm. Ustyanowa wraz z przy- 
należnościami, składającemi się jak w proto- 
kole z dnia 80 maja 1910 E. 762/10. 

Nieruchomości te wystawione na licyta- 
cyę, są ocenione: ad a) z przynależytościami 
1126 kor. 25 hal., ad b) 1600 kor., ad e) 
850 kor. 

Najniższa cena wynosi: ad 2) 750 kor. 
84 hal., ad b) 1066 kor. 68 hal., ad 3. 566 
kor. 68 hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku. 

, Warunki licytacyjne, które się zatwier- 
dza i odnoszące się do tych nieruchomości 
dokumenta, (wyciąg tabularny, wyciąg kata- 
stralny, protokoły ocenienia i t. d.), może 
każdy, mający ehęć kupienia, przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 4. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Ustrzyki, dnia 11 października 1910. 


L. cz. E. 566/10 
Edykt licytacyjny. 
Na żądanie Towarzystwa kredytowego 
dla handlu i przemysłu w Starym “Sączu za- 
stąpionego przez adw. dra Schayera odbędzie 
się dnia 1 grudnia 1910 o godzinie 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 3 licytacya połowy realności lwh. 
6żgm. Szczawnica wyżna. 
, Nieruchomość ta wystawiona na licyta- 
cyę jest oceniona na 8391 kor. 87 hal. 
A Najniższa cena wynosi: 5594 kor. 58 
al, poniżej tej ceny sprzedaż ni jdzie 
do skutku. 24 s! po 
„. Warunki licytacyjne które równocze- 
śnie się załącza i odnoszące się do tej nie- 
ruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i 
t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 5. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Krościenko, dnia 23 października 1910. 


(12503) 


L. 34.738/10 
Obwieszczenie. 


. _ C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego w Samborze podaje niniejszem do powszechnej 
wiadomości, że przez publiczną licytacyę wydzierżawi się pobór podatku konsumceyjnego 
od mięsa tudzież pobór podatku konsumcyjnego od wina, moszczu winnego i owocowego 
w okręgach dzierżawnych na przeciąg czasu trzech lat, t. j. od dnia 1 stycznia 1911 do 
końca grudnia 1918. i 


; Cena " 
S | Nazwa okręgu Rodzaj | Oznaczenie wywo- au 
= | dzierżawnego podatku | taryfy łania y 
= r. | Kor. Kor. 

Podatek spożywczy III. klasa taryfy 

1 | Łomna od mięsa z roku 1877 1737 174 

2 | Łąka-Wołoszcza| Podatek spożywczy Taryfa C. ustawy z 450 45 
- od wina moszczu win- dnia 18 maja 1875 
3 | Stryj nego i owocowego Dz. p. p. Nr. 84 6385 640 
E 


Uwaga: W myśl ustawy krajowej z dnia 7 lipca 1909 Dz. ust. krasj. Nr. 102 obowią- 
zany jest każdy dzierżawca prawa poboru podatku konsumcyjnego vd wina, 
moszczu winnego i owocowego pobierać wraz z podatkiem spożywczym doda- 
tek krajowy wwysokości 30 pre. rządowego pedatku konsumcyjnego, jak długo 
ten dodatek krajowy istnieć będzie i za prawo poburu tego dodatku krajowego 
uiszezać 80 pre. od czynszu dzierżawnego prawa poboru podatku konsumcyjnego. 
Zmiana owego dodatku krajowego ma mieć ten sam skutek, co zmiana taryfy 
podatku konsumcyjnego. 


Licytacya odbędzie się dnia 15 listopada 1910 od godziny 10 rano do 12 w południe 
w gmachu e. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego w Samborze, a gdyby się sprawa w tym 
dniu nie skończyła w późniejszym czasie, który oznaczy się później i poda się do wiado- 
mości przy licytacji. 

Kto chce brać udział w licytacyi, ma przed rozpoczęciem licytacyi złożyć jako wa- 
dyam kwotę równającą się dziesiątej części ceny wywołania w gotówce lub w tutejszo- 
państwowych obligaeyach, albo też w innych efektach wartościowyeh, które na mocy spe- 
cyalnych ustaw lub przepisów mogą być przez administracyę skarbową, jako kaucye przyj- 
mowane. 

Pisemne oferty należy wnosić opieczętowane przed lieytacyą do naczelnika e. k. 
Dyrekcyi okręgu skarbowego w Samborze do godziny 10 rano dnia 15 listopada 1910, 
a skoro ustna licytacya się ukończy, zostaną oferty te otwarte i ogłoszone o godzinie 12 
w południe. 

Gdy się rozpocznie otwieranie pisemnych ofert — przyczem oferenci mogą być 
obecnymi — nie będą żadne późniejsze pisemne łub ustne nadaże więcej przyjmowane. 

Bliższe warunki licytacyjne można przeglądnąć w e. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego 
M Samborze, tudzież nadzorze straży skarbowej w zwykłych godzinach urzędowych przed 
icytacyą. 

j Przy licytacyi będą one osobom mającym chęć dzierżawienia odczytane. 
C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 
Sambor, dnia 29 października 1910. 


(12180) 


ks. gr. gm. kat. Skawce objętej zobowiąza 
nego Józefa Adamczyka własnej. 

Połowa nieruchomości lwh. 68 gminy 
Skawce wystawiona na licytacyę jest ocenio- 
na na 958 kor. 24 hal., przynależności zaś 
na 20 kor. 

Najniższa cena wynosi 652 kor. 18 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- 
dzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, wyciąg ta- 
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. d., może każdy, mający chęć ku- 


L. 2377. 
Ogłoszenie licytacyi. 
Na zasadzie uchwały Rady gminnej 
w Wilczej woli z dnia 19 kwietnia 1909 i 
zezwolenia Wydziału krajowego we Lwowie 
z dnia 22 lipca 1910 1. 72.875 rozpisuje się 
niniejszem publiczną licytacyę przez oferty 
pisemne na dzień 15 listopada 1910 do godz. 
10 przed południem wnieść się mające, oraz 
publiczny przetarg ustny na ten sam dzień 
o godz. 12 w południe celem sprzedaży re- 
alności lwh. 70 gminy kat. Rusinów stary 
objętej, a własność gminy Wilcza wola sta- 
nowiącej, w obszarze 49 morgów 1260 s. | pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
kw. tj. 28 h. 62 a. 84 m. kw., a składają- | w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
cej się z parceli gr. lk. 648/2. Nr. 10. 
Realność powyższa jest lasem gmin- Takie prawa, wohee których niniejsza 
Rym i sprzedaną będzie razem z drzewosta- | licytacya byłaby niudopuszezalną, należy zgło- 
nem na niej się znajdującym, z którego po-  sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 


łowa liczy od 40 do 50 lat wieku, reszta zaś | terminie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
składa się z młodników niższego wieku rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 


Jako cenę wywołania ustanawia się | głyby być już ze skutkiem podnoszone 
kwotę 39.500 kor. z tem, że licytacya odby- Te osoby, di» których jakie prawa lub 
wać się może tylko powyżej ceny wywo- | ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
łania. obecnie iuż istnieją, bądź w toku postępo- 

Mający chęć kupna obowiązani są zło- | wania iieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
żyć przed rozpoczęciem licytacyi do rąk ko- | będą o dalszych wydarzeniach tego postęfic- 
misyi licytacyjnej wadyum w wysokości 10 | wania jedynie przez przybicie na tablicy 
pre. ceny wywołania w gotówce lubi papie- | sadowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sędu 
rach wartościowych pupilarne bezpieczeń- | niżej wymienionego i nie wskażą temu są- 
stwo posiadających. To samo postanowienie | dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
odnosi się także i do ofert pisemnych. Otwar- | sądu zamieszkałego. 
cie ofert pisemnych nastąpi po ukończeniu C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
przetargu ustnego. Wadowice, dnia 7 października 1910. 

Wniesiona oferta obowiązuje oferenta 
od chwili podpisania protokołu licytacyjne- 
go, zaś Wydział powiatowy od chwili kole- 
gialnego zatwierdzenia protokołu licytacyj- 
nego, przyczem Wydział powiatowy zastrzega 
sobie wolny wybór między oferentami bez 
względu na wysokość danej oferty. 

Realność sprzedać się mającą obejrzeć 
można na miejscu w Rusinowie za poprze- 
dniem zgłoszeniem się u naczelnica gminy 
w Wilczej woli, który wskaże jej granice. 

Hipotekę tej realności zbadać można 
w e. k. sądzie powiatowym w Kolbuszowej, 
zaś warunki lieytacyjne w Wydziale powia- 
towym tamże. 

Z Wydziału powiatowego. 

Kolbuszowa, 10 października 1910. 

Sekretarz 
Serednicki 


L ez. E. 2235/10 (6) 
Kdykt licytacyiny. 

Na żądanie Mozesa Hirscha Sehamro- 
tha w Tarnowie odbędzie się dnia 2 grudnia 
1910 o godzinie 9 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 4 w Ża- 
bnie licytacya : 

a) realności lwh. 680 gm. Miechowice 
małe, składającej się z parceli gruntowej lk. 
1 rola w obszarze 1435 sążni kw., 

b) połowy realności lwh. 528 gm. Mie- 
chowice małe, składającej się w całości z 
parceli gr. lk. 301/5 rola w obszarze 1 mórg 
164 sążni kw., 

c) realności lwh. 424 gm. Miechowice 
małe, składającej się z parcel gr. lk. 594/8 
rola i 585/6 łąka w obszarze 1308 sążni kw., 

d) realności lwh. 23 gm. Miechowice 
małe, składającej się z pareel bud. lk. 58/1, 
58/2, grunt. lk. 122 ogród, 585:8 las i 585/9 
las o łącznym obszarze 498 sążni kw. z przy- 
należytościami, składającemi się z 1 studni 
na żuraw. 

Nieruchomości te wystawione na lieyta- 
cyę, są ocenione: a) na 1000 kor., b) na 600 
kor, c) na 1000 kor., d) na 350 kor., przy- 
ndleżności zaś na 10 kor. 


(12325) 


Prezes 
Tyszkiewicz. 


L. ez. E. 906/10 (6) 
Edykt licytacyjny. 
Na żądanie Kasy pożyczkowej gminy 
w Tarnawie zastąpionej przez Antoniego Ka- 
lembę w Farnawie dolnej odbędzie się dnia 
8 listopada 1910 o godzinie 10 przed połu- 
dniem w sądzie niżej wymienionym w biurze 
Nr. 10 licytacya połowy realności lwh. 68 


(12488) 


(12462 2—3) | 


9 


Najniższa cena wynosi: a) 666 kor. 66 
hal., b) 400 kor., e) 666 kor. 66 hal., d) 


233 kor. 32 hal., poniżej tej ceny sprzedaź 


nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta, (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg Katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t. d.), może każdy, mający chęć kupienia 
przeirzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 8. 

Takie prawa, wobec których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić de sądu najpóźniej przy wysnaczo- 
nym terminie lieytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzeją eo de samej nieruchomości 
nie mogłydy bye już ae skufkisim podne- 
s7048- 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
siężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku posteno- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wanią jedynie przez przybicie na tabliey sg- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni- 
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do deręczeń, w siedzibie sgdu 
zamioszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II 

Żabno, dnia 27 października 1910. 


L. cz. E. 1643/10 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Leizora Lindera odbędzie 
dnia 17 listopada 1910 o godz. 9 przed po- 
łuduniem w sądzie niżej wymienionym w biu- 
rze Nr. 82 lieytacya: 

a) połowy z połowy 
lwh. 372, 

b) połowy z połowy z 5/7 części lwh. 
842 gm. Brzozdowce wraz z przynależno- 
ściami. 

Nieruchomości powyższe wystawione na 
licytacyę są ocenione: ad 1. na kwotę 342 
kor. 02 hal., ad 2. na kwotę 150 kor. 

Najniższa cena wynosi: ad 1. kwotę 
228 kor., ad 2. kwotę 100 kor., poniżej tej 
ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Waranki lieytacyjne, które się niniej- 
szem zatwierdza i odnoszące się do tej 
nieruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenieniai t. d.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 27. 

Takie prawa, wobec których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sąde najpóżniej przy wyznacze- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszeże 
mia tego rodzaju so do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podne- 
CHOW 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazów 
hipotecznych dla wzmiankowanych cząstek 
nieruchomości. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Chodorów, dnia 10 października 1910. 


(12492) 


z 5/14 części 


L. cz. E. 2820/10 (3) (12285) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 2 grudnia 1910 o godzinie 10 
przed południem odbędzie się w biurze Nr. 
6 sądu tutejszego licytacya połowy reżlności 
lwh. 38178 gm. Nowy Targ, t. j. placu przy 
ulicy Długiej wraz z budynkami gospodar- 
skiemi. 

Powyższą połowę realności oceniono na 
1731 kor. 

Najniższą cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 1154 kor. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej- 
szym w biurze 6. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Nowy Targ, 11 października 1910. 


L. ez. E. 1508/10 (7) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Emanuela Wassera w Ho- 
rodence odbędzie się dnia 30 listopada 1910 
o godzinie 9 rano w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 30 licytacya realności 
lwh. 29 gm. Strzyleze, składającej się z pb. 
57 i pg. 1668/1 t. j. obejścia z chatą, szopą, 
piwnicą i stajnią, tudzież ogrodu koło chaty 
obszaru 326 s?.5} 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 1764 kor. 

, Najniższa cena wynosi 1176 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne, które się niniej- 
szem zatwierdza i odnoszące się do tej nieru- 
chomości dokumenta może każdy mający chęć 


(12037) 


kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo- 
wych w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 30. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Horodenka, dnia 80 sierpnia 1910. 


L. cz. E. 1288/10 (5) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Alberta Birnbauma odbę- 
dzie się dnia 2 grudnia 1910 o godz. 10 przed 
południem w sądzie, biurze Nr. 19 lieytacya 
połowy realności lwh. 364 gm. Tarnogóra. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
oceniona jest na 60 kor. 

Najniższa cena wynosi 40 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Nisko, dnia 18 października 1910. 


(11854) 


L. cz. E. 222/10 
Edykt licytacyjny. 
Na żądanie Tow. „Chłopski Sojuz“ 
odbędzie się dnia 14 grudnia 1910 o godz. 
8:80 przed południem w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. IH. licytacya realności 
lwh. 847 kg. Petranka Iwana Popowicza „Ja- 
kowa własnej. 
Nieruchomość wystawiona na licytacyę 


(12500) 


jest oceniona na 1800 kor. 


Najniższa cena wynosi 870 kor., po- 


niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 


skutku. 
U. k. Sad powiatowy, Oddział I. 
Kałusz, dnia 30 września 1910. 


L. cz. E. 1920/9 (12501) 
Edykt licytacyjny. 
Wskutek uchwały z 21 września 1910 
E. 1920,9 sprzedane będą dnia 15 listopada 
1910 o godz. 9 przed południem w Hewiło- 
wie wielkim i małym na folwarkach w dro- 
dze publicznej licytacyi: inwentarz żywy i 
martwy, zapasy zboża i urządzenie domowe. 
Przedmioty te można ogladnąć dnia 15 
listopada 1910 między godziną 8 a 9 przed 
południem w Howiłowie wielkim i małym. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VII. 
Kopyczyńce, dnia 29 października 1910. 


L. cz. E. VII. 981/10 (8) (11986) 
Edykt lieytacyjny. 

Dnia 14 grudnia 1910 o godzinie 11 
przed południem w sądzie niżej wymienio- 
nyte, w biurze Nr. 22 odbędzie się licytacya 
realności lwh. 127 gm. Łanczyn. 

Nieruchomość ta jest ocenioną na 1096 
kor., przynależności zaś na 155 kor. 

Najniższa cena wynosi 884 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i dokumenta w biu- 
rze Nr. 3. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy terminie lieyta- 
cyjnym. 

C. k. Sąd powiatowy. Oddział III. 

Delatyn, dnia 14 pażdziernika 1910. 


L. ez. E. 158/10 (12489) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Elki Himmelstein w Bir- 
czy odbędzie się dnia 24 listopada 1910 o 
godzinie 10 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 11 licytacya 
przymusowa połowy realności obj. wh. 76 
ks. gr. Bircza, w skład której wchodzi par- 
cela budowlana wraz z ogrodem i domem 
drewniayym wraz z przynależnościami, skła: 
dającemi się z 41 drzew owocowych i 105 m. 
parkanu. 

Nieruchomość ta wystawiona na lieyta- 
cyę, jest ocenioną wraz z przynależnościami 
na kwotę 3119 kor. 50 hal. 

Najniższa cena wynosi 2079 kor. 67 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Bircza, dnia 19 października 1910. 


L. cz. E. 998/10 (6) (12514) 

Na żądanie Wasyla Tymczuka Iwana 
odbędzie się dnia 28 listopada 1910 o godz. 
9 przed południem w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. % lieytacya realności 
obj. lwh. 1341 Uście biskupie. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest ocenioną na 400 kor. 

Najniższa cena wynosi 267 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne, które się zatwier- 
dza i odnoszące się do tej nieruchomości 
dokamenta, może każdy mający chęć kupienia 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżejwymienionym, w biurze Nr. 1. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IT. 

Mielnica, dnia 12 października 1910. 


L. cz. E. 1596/10 
Edykt licytacyjny. 

W sądzie tutejszym odbędzie się dnia 
30 listopada 1910 o godz. 9 rano licytacya 
realności lwh. 764 ks. gr. gm. Kosmacz 
objętej. 

Cena szacunkowa wynosi 53.464 kor. 
01 hal. 

Najniższa cena wynosi 35.642 kor. 66 
hal. 

Nabywee obejmie bez policzenia w cenę 
kupna ciężar w poz. 20 karty O. wpisany. 

Warunki licytacyjne i dokumenta przej- 
rzeć można w tutejszym sądzie biuro Nr. 7. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddziaż LV. 

Jabłonów, daia 13 października 1910. 


T. cz. E. 1598/10 (8) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Kasy oszczędności m. Kro- 
sna działającej przez dr. Roberta Pawłow- 
skiego adw. w Krośnie odbędzie się dnia 1 
grudnia 1910 o godzinie 10 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 
7 w budynku filialnym przy ul. Suchodol- 
skiej poł, żonym, licytacya realności lwh. 86 
gm. kat. Węzlówka objętej wraz z przysale- 
Źnościami, w ts. protokole opisania i ocenie- 
nia z dnia 30 czerwca 1910 E. 1598/10 (2). 

Nieruchomość ta wystawiona na lieyta- 
cyę, jest oceniona na 5226 kor. 23 hal., przy- 
należności zaś na 280 kor. 

Najniższa cena wynosi 3670 kor. 82 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnosząca się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy 
mający ehęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze nr. 7. 

Takie prawa. wobec których niniejsze 
licytacys bylaby niedcpuszezajną, maisty 
zgłosić do sądu majpóźniej przy WJznACZE 
nym terminie licytecyinym, insctoj roszeae: 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa (uk 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjneże powstaną, zawiadamiane 
bedą o dalszych wydarzeniach tego poate- 
powania jedynie przez przybicie na iabiici 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażę temuł są- 
dowi pałnomocnika de doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Krosno, dnia 6 października 1919. 


(12512) 


L. cz. E. 1410/10 (8) 
Edykt heytacyjny. 
W sądzie tutejszym odbędzie się dnia 
28 listopada 1910 o 9 rano lieytacya real- 
nosei lwh. 1222 ks. gr. gm. kat. Berezów 
wyżny objętej. 
Cena szacunkowa wynosi 1014 kor. 
Najniższa cóna wynosi 669 kor. 32 hal. 
Warunki lieytaeyjne i dokumenta przej- 
rzeć można w tut. sądzie biuro Nr. 7. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Jabłonów, dnia 18 października 1910. 


(12253) 


L. cz. E. 1454/10 (5) 
Edykt lieytacyjny. 

Na żądanie Kasy oszczędności m. Kro- 
sna działającej przez adw. dr. R. Pawłow- 
skiego w Krośnie odbędzie się dnia 1 gru- 
dnia 1910 o godz. 10 przed południem w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr 7 w 
budynku filialnym przy ul. Suchodolskiej 
licytacya realności lwh. 5 gm. kat. Wróblik 
król. objętej wraz przynaleznościami. 

Nieruchomość ta wystawiona na licyta- 
cyę jest oceniona na 20.913 kor., przynalo- 
żności zaś na 2596 kor. 

Najniższa cena wynosi 15 5389 kor. 32 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 7.; 

Takie prawa, wobec których niniej 
sza licytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyzneczo 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomość 
nie mogłyby być juk xe skutkiem podno 
8zone. 

Te osoby, dla których jakie prawa luk 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablier 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionege i vie wskażą temut są 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Krosno, dnia 9 października 1910. 


(12511) 


(12316) į L. 
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2736/10 (5) 

Edykt jieytseyjny. 
odbędzie się daia 13 grudnia o godzinie 10 
przed południem: 

1. licytacya a) realności lwh. 481 ks. 
gr. gm. kat. Lubień wielki, składającej się 
z ląki obszaru 2896 m? ocenionej na &0 kor.; 
b) realności Iwh. 883 ks. gr. tej samej gmi- 
ny, skłsdejącej się z chaty, stodoły oraz 
gruntów cbszaru 14.285 m, oeenionej na 
3460 kor.; 

2. licytacya a) 1/8 części realności lwh. 
167 ks. gr. gra. kat. Porzecze lubieńskie, 
składającej się z placu budowlanego cbszaru 
833 m? cbsiy i stodoły Józefa Werbuna 
właenej, ocenionej na 268 kor., b) realności 
lwh. 168 ks. gr. tei samej gminy składają- 
ce; się z roli i łąki obsząru 2714 m° oce- 
nienej na 400 Kor.; 

3. w celu zniesienia współwłasności li- 
cytacya reslocści lwh. 1975 ks. gr. gm. kat. 
Gródek J=gielioński «bjętej Julii z Wierz- 
bińskich Korwiszowej 1 Zofii Hrabczak za- 
mężnej Nowetnej po polewie własnej, war- 
tości ustslowej 3400 kor. 

Najniższa cena poniżej której sprzedaż 
nie nastąpi wynosi: ad 1. a) 58 kor. 82 hal., 
b) 2320 kor.; ad 2. a) 178 kor. 66 hal, b) 
266 kor. 66 hal., sd 3. 3400 kor. 

Warunki licytecyjne i inne cdnośne 
akts przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 

Odnośnie do realności pod 3. wymie- 
nienej nadmienia się, że wierzycielom zain- 
tabulowsnym na powyższej realności pozo- 
stają prawa zastawu bez względu na cenę 
knpna nienaruszone. 

Takie iA 1 
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dowej. jesi g 
uiżej wymienionego i nie wskażą temuż Rg- 
łowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałezo. 


C. b. Sąd powiatowy, Oddział III 
Gródek Jagiel., dnia 24 października 1910. 


L. cz. ©. VIII. 1988/10 (5) (12271) 
Zobowiązani niel. Abraham, Samuel i 
Hersch Wachsowie, oraz nieobjęta masa 
spadkowa SŚchaji Waehs przez opiekuna i 
kuratora Lejzora Wachsa w Ruskiej wsi. 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Salomona i Chawy Wschsów 
odbędzie się dnia 6 gradnia 1910 o godzinie 
9 przed południem w sądzie niżej wymie- 
nionym w biurze Nr. 41 lieytacys połowy 
realności lwh. 76 ks. gr. gm. kat. Ruska 
wieś objętej składającej się z pare. 0' obsza- 
rze 2 ar. 84 m? i dwóch domów drewnia- 
nych. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 2082 kor. 

Najniższa cena wynosi 1888 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 


| skutku. 


Warnnki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabular- 
ny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
it. dj mote każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w Są- 

zie niżej wymienionym, w biwize Nr. 84. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytscya byłaby niedopuszezalna, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju ca do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstana, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez prząbieie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII. 
Rzeszów, dnia 28 września 1910. 


Rozmaite ebwieszczenia. 
L. cz. C. I. 324/10 (1) (12283 3—3) 
Kdykt 


Przeciw Wasylowi Choma, Katarzynie 
Jaremko i Damianowi Choma, których miej- 
sce pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do e. k sądu powiatowego w Nowem Siole 
przez Kase pożyczkową gminy Terpiłówka 
pozew o 400 kor. 


cz. E. 2527/10 (4), E. 2625/10 (5) E.! 
(13408) | stai termin na dzień 12 listopada 1910 o go- 


Na podstawie pozwu wyznaczony. zo- | 


dzinie 9 rano w tutejszym sądzie, biuro 


W sądzie tutejszym w biurze Nr. 6f Nr. 9. 


Celem strzeżenia praw niewiadomych 
z miejsen pobytu Wasyla Ohomy i tow. usta- 
nawia się pzna dr. Edwarda Galla adw, w 
Nowem Sios, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie swych 
kurandów w rzeczonej sprawie na ich koszt 
i niebozpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się 
nie zgłoszą, nb pełnomocnika nie zamianują. 

C. k. Sąd powiatowy Oddział I. 

Nowe Sioło, 17 października 1910. 


L. ez. Ów. 2084/10 (1) 
kady kt. 

Przeciw Józefowi Nowosad ze Skolego, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, waie- 
siony zrstał do e. k. sądu obwodowego w 
Stryju przez Towarzystwo kredjtowe w Sko- 
lem pozew o 1500 kor. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
płaty sumy wekslowej 1500 kor. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się pana dr. Fichnera adw. w Stryju, 
kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niepezjneczeństwo, dopóki on w Sądzie się 
nie zgłosi, lub pednomoenika nie zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 
Oddział I. 


Stryj, dnia 12 października 1910. 


L. ez, ©. IL. 411/10 (1) 
Edykt 


(11924) 


(11933) 


y kt. 

Przeciw Wojciechowi Machowskiemu, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
siony został do e. k. sądu powiatowego w 
Bieezu przez Wojciecha Dudka pozew o 600 
koron. 

Celem strzeżenia praw kuranda ustara- 
wia się pana adw. dr. Gawła w Bieczu, ku- 
ratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie kuranda 
w rzeczonej sprawie na jego koszt i niebez- 
pieczeństwo, dopóki* on w sądzie się nie 
zgłosi, lub pełaomocnika nie zamianuje. 


O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Biecz, dnia 20 października 1910. 


L. ez. 0. V. 702/10 (1) (12487) 
Edykt. 

Przeciw Atbrahamowi Scharfingowi i 
spóln. z Tarnowa, którego miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesiony został dv e. k. sẹ- 
du powiatowego w Tarnowie przez Artura 
Rittera z Tarnowa pozew o 867 kor. 72 hal. 

Na podstawie pozwu wyznaczono roZ- 
prawę na dzień 12 listopada 1910 o godz. 
930 rano w tat. sądzie, biuro Nr. 14. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się pana adw. dr. Psarskiego w Tar- 
nowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa- 
nego w rzeczonej Sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on sądzie się nie 
zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Tarnów, dnia 2 listopada 1910. 


L. ez. © IL 515/10 (2) (12585) 
Edykt. 

Przeciw Maryannie z Elżbieciaków Tar- 
goszowej % Tarnawy górnej, której miejsce 
pobytu jest nieznane, wniesiony został da 
c. k. sądu powiatowego w Wadowicach przez 
Józefa Targosza w Barlinie Ont. Canada, 
Ameryka, pozew o 169 dolarów 25 centi- 
mów, t. i. 846 kor. 25 hal. 

Na podstawie prot. z dnia 81 paź. 
dziernika wyznacza się rozprawę na dzień 7 
listopada 1910 o godz. 10 rano. 

Celem strzeżenia praw niewiadomej 
z miejsca pobytu Maryanny Targoszowej 
ustanawia się pana adw. dr. Wodzińskiego 
Wadowicach, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Ma- 
ryannę Targosz w rzeczonej sprawie na jej 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ona w są- 
dzie się nie zgłosi. lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

U. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 


Wadowice, 31 października 1910. 


L. ez. C. IL. 560/10 (1) (12498) 
Edykt. 

Przeciw Stanisławowi Bobro z Rad- 
goszczy, którego miejsce pobytu jest niezna- 
ne, wniesiony został do c. k. sądu powia- 
towego w Dąbrowie przez Marcina Sipiora 
pozew o 300 kor. i 56 kor. 56 hal. 

Na pedstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do rozprawy na dzień 9 listopada 
1910 o godz. 8 rano, biuro Nr. 18. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się pana dr. Lauteibacha adw. w Dą- 
browie, kuratorem. 


Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 


C. k. Sad powiatowy, Oddział II. 
Dąbrowa, dnia 51 października 1910. 


Cez 8 i UŻAAW (AL) 
Edykt. 

Przeciw Aunie Hładyłowiczowej, Teo. 
dorowi Hładyłowieczowi i Eleonorze Hłady- 
łowiezowej, których miejsce pobytu jest nie- 
znane, wniesiony zestał do e. k. sądu powia- 
tomego w Radymnie przez Paulinę z Roman 
kiewiczów Dziedzicową i Antoniego Romau- 
kiewisza pozew o uznanie wiasności realności 
lwh. 344 tg Radymno. 

Na podstawie pozwu tego wyznaczony 
jest termin do rozprawy na dzień 17 lista 
pada 1910 o godz. 10 rano w sali rozpraw 
Nr. 6 (główny budynek sądowy). 

Celem strzeżenia praw Anny Hładyło- 
wiezowej, Todora Hładyłowicza i Eleonory 
Hładyłowiczcwej ustanawia się pana Henry- 
ka Knotza sekretarza gminnego w Radymnie 
kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie wyż 
wspomnianych w rzeczonej sprawie na ich 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki oni w są- 
dzie się nie zgłoszą, lub pełnomocnika nie 
zamianują. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Radymno, 12 października 1910. 


(12517) 


L. cz. ©. I. 367/10 (1) (12515) 

Przeciw nieobecnej Emilii Dobrowol- 
skiej przedtem w Mikulińcach, wnieśli niel. 
Wilhelm Łukajawicz i Wojciech Łakajewicz 
działający przez swego ojca Mikołaja Łuka- 
jewicza w Mikulińcach przez adwokata dr. 
Brunsteina w Mikulińcach pozew o wykre- 
ślenie długu 408 kor. zpn. w stanie biernym 
lwh. 1290 gm. Mikulińce. 

Rozprawa odbędzie się dnia 16 listo- 
pada 1910 o godzinie 9 rano w biurze 
Nr. 4. 

Ustanowiony dła strzeżenia praw po- 
zwanejakuratorem adw. dr. Dossberger w 
Mikulińcach zastępywać będzie pozwaną do- 
póki się w sądzie nie zgłosi, lub pełzo- 
moenika nie ustanowi. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Mikulińce, 22 października 1910. 


L. cz. C. II. 266/10 (3) (12490) 

Ts. edykt z 18 czerwca 1910 L cz. 
C. II. 266/10 (1) umieszczony w „Gazecie 
Lwowskiej“ Nr. 142 z r. 1910 prostuje się 
w ten sposób, że pozwani; Abraham Majer 
2 im. Zimmermann, Scheindla Reiza 2 im. 
Zimmermann, Jankiel Zimmermann i Riwa 
Mircia 2 im. Zimmermann nie poumierali, 
lecz nieznani są z życia i miejsca pobytu. 

Audyencya w tej sprawie wyznaczoną 
została na dzień 18 listopada 1910 o godz. 
8 rano, biuro Nr. 6. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Badzanów, 21 października 1910. 


L. cz. C. I. 828/10 (3) (12520) 
Edykt. 

Przeciw Stefanowi Lechman, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony zo- 
stał do e. k. sądu powiatowego w Sieniawie 
przez Ilka Lichowida pozew o własność 
gruntn w Dobry. 

Na podstawie pozwu wyznaczony zo- 
stał term'n na dzień 28 listopada 1910 o 
godzinie 9 rano. 

Celem strzeżenia praw Stefana Lechma: 
na ustanawia się p. Salomona Landaua w 
Dobrej, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie te- 
goż w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Sieniawa, 25 października 1910. 


L. cz. Ów. 2780/10 (1) 
Edykt. 

Przeciw niewiadomym z miejsca po- 
bytu Nuchimowi Henigowi i Judzie Ringle- 
rowi przedtem w Tarnowie, wniósł Edward 
Schwager przez adw. dr. Dresnera w Tarno- 
wie skargę o 1800 kor. 

Wskutek tej skargi wydano wekslowy 
nakaz zapłaty z dnia 6 października 1910 
Ów. 2780/10 (1). 

Ustanowiony dla strzeżenia praw po- 
zwanych kuratorem adw. dr. Fink w Tar- 
nowie będzie ich zastępował dopokąd się w 
sądzie nie zgłoszą, lub pełnomoenika nie 
ustanowią. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 


Tarnów, 6 października 1910. 


(11700) 


L ez. C, I 321, 822, 323/10 (12340 2—3) 

Przeciw Piotrowi Ko:ab z Jasienicy, 
którego miejsce pobytu jes. nieznane, wnie- 
Stone zostały do e. k. sądu powiatowego w 
Brzozowie przez Antoniego Ko. abia, Rozalię 
Leśniak pozwy o 500 kor, 259 kor. i 600 
koron. 

Na podstawie pozwów tych wyznaczo- 
ne zostały audyencye do rozprawy na dzień 
80 listopada 1910 o godz. 10 rano w tut. 
sądzie. 

Celem strzeżenia praw nieobecnego 
ustanawia się pana Michała Cwynara wójta 
w Jasienicy, kuratorem. 

_ Tenże zastępywać będzie Piotra Ko- 
rabia w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 


Brzozów, dnia 27 października 1910. 


Spadki. 
L. cz. P. 255/8 (31) (10989 2—3) 
Edykt 


Nieznanego z życia i miejsca pobytu 
Fedka Czornija syna Iwana i Maryi z Ra 
druża wzywa się, ty bezzwłocznie w tutej- 
szym sądzie się zgłosił i by tak realność w 
w spadku nań po ś. p. Kseni Czemerys przy- 
padłą jako też r gotówkęna rzecz jego w tus. 
kasie sierocej przechowaną pobrał, a to tem 
pewniej, że po bezskutecznym upływie je- 
dnego roku od dnia dzisiejszego licząc, grunt 
stanowiący własność jego w drodze publi- 
cznej licytacyi sprzedany a gotówka cała 
wraz z uzyskać się mającą ceną kupna do 
depozytu sądowego przeniesioną zostanie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Niemirów, dnia 15 września 1910. 


L. cz. A. V. 7/6 (11986 2—3) 

W sprawie spadkowej po Maksymie 
Kowalu zmarłym 30 sierpnia 1909 i po Ju- 
stynie Kowal zmarłej 11 marca 1902 powo- 
łanym jest do dzied”iczenia z ustawy Iwan 
Kowal. 

Gdy miejsce pobytu Kowala Iwana jest 
nieznane przeto wdraża się niniejszem po- 
stępowanie edyktalne a Iwana Kowala się 
wzywa, by w ciągu 1 roku stanął w tut. są- 
dzie celem złożenia oświadczenia się do 
spadku, gdyż po bezskutecznym upływie teg" 
terminu przewód spadkowy będzie przepro- 
wadzony z innymi dziedzicami spadkodaweów 
i Romanem Majbą jako kuratorem dla niego 
ustanowionym. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 


Busk, dnia 10 marca 1910. 


L. cz. A. 443/10 (8) (12112 2—3) 
Edykt. 

C. k. Sąd powiatowy Oddział IH. w 
Przemyślanach podaje do wiadomości, iż doia 
29 czerwea 1910 zmarł Floryan Wanzel w 
Lipowcach bez pozostawienia rozporządzenia 
ostatniej woli a do spadku po nim konku- 
ruje jego syn Jan Wanzel. 

Sąd nie znając miejsca pobytu Jana 
Wanzla wzywa go, by w przeciągu jednego 
roku licząc od dnia poniżej wyrażonego zgło- 
sił się w tymże sądzie i wniósł deklsra- 
cvę do spadku, w przeciwnym bowiem razie 
Spadek byłby przeprowadzony z dziećmi zgła 
zającymi się i z kuratorem p. Franciszkiem 
Szelewskim, c. k. notaryuszem w Przemyśla- 
nach dla niego ustanowionym. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 


Przemyślany, dnia 27 lipca 1910. 


L. cz. A. 63/10 (5) (11818 2—3) 
Èd 


ykt. 

C. k. Sąd powiatowy w Bełzie podaje 
do wiadomości, iż dnia 26 grudnia 1909 
zmarła w Przemysłowie Motrana Sirej z po- 
zostawieniem rozporządzenia ostatniej woli 
w którem dziedziezką uniwersalną swego ma- 
jątku ustanowiła córkę swą Tańkę Urban. 

Sąd nie znając miejsca pobytu Kaśki ze 
Siryjów zam. Michalezuk wzywa ją, aby w 
ciągu jednego roku licząc od dnia niżej po- 
danego zgłosiła się w tymże sądzie i wniosła 
oświadczenie w przeciwnym ko -iem razie 
spadek będzie przeprowadzony z dziedzicami 
zgłaszonymi i z kuratorem dr. Taubym w 
Bełzie dla niej ustanowionym. 

C. k. Sad powiatowy, Oddział III. 


Bełz, dnia 4 września 1910. 


L. cz. A. 323/8 (11) (10751 2—3) 
Ed 

C. k. Sąd powiatowy w Łopatynie po- 
daje do wiadomości, że Joachim Stepezuk 
zmarł dnia 15 1884 w Sterkowcach ad Mi- 
kołajów bez pozostawienia rozporządzenia 
ostatniej woli. 

Gdy miejsce pobytu Maryi Stepczuk 
córki Iwana nie jest znane, wzywam Maryę 
Stepezuk, by w przeciągu roku licząc od dnia 
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tego edyktu zgłosiła się w sądzie i wniosła 
oświadeżenie do spadku, gdyż w przeciwnym 
razie zostanie przewód spadkowy przeprowa- 
dzony ze zgłaszającymi się spadkobiereami i 
ustanowionym kuratorem Janem Stepezu- 
kiem. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 


Łopatyn, dnia 2 lipca 1910. 


L. cz. A. 68/10 e (12255 2—3) 
d 
z wezwaniem dziedzica, którego pobyt jest 
niewiadomym. 

C. k. Sąd powiatowy w Łopatynie o- 
głasza, że dnia 12 lutego 1910 w Łopatynie 
zmarł Jan Gawlieki pozostawiając rozporzą- 
dzenie ostatniej woli. 

Ponieważ sądowi miejsce pobytu usta- 
wowego dziedzica Katarzyny zam. Moska- 
lewskiej nie jest znanem, przeto wzywa się 
ją, aby w przeciągu jednego roku licząc od 
dnia niżej podanego zgłosiła się w tutejszym 
sądzie i wniosła oświadczenie eo do dziedzi- 
czenia, w przeciwnym bowiem razie spadek 
zostanie przeprowadzony ze zgłaszającymi się 
dziedzieami i z kuratorem adwokatem dr. 
Lachaweem ustanowionym dla nieobecnej 
Katarzyny zam. Moskalewskiej. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Łopatyn, dnia 2 października 1910 


L. cz. A. 1587 (14), A. 324/8 (18) (12063 
2—3) 


Edykt 
z wezwaniem dziedzica, którego pobyt jest 
niewiadomy. 

0. k. sąd powiatowy w Sądowej Wi- 
szni ogłasza, że zmarli bez rozporządzenia 
ostatniej woli: I. Katarzyna z Czechowiezów 
Zurowska dnia 10 września 1894 w Zornowie 
(Rossya), II. Jan Bubel po Ignacym dnia 11 
listopada 1888 w Słomiance. 

Ponieważ sądowi miejsce pobytu spad- 
kobierców : ad I. Piotra Żurowskiego, ad II. 
Piotra Bubla 1 Katarzyny Bubel nie jest 
znane, przeto wzywa się ich, aby w przecią- 
gu jednego roku licząc od dnia niżej poda- 
nego zgłosiłi się w tutejszym sądzie i wnie- 
sli oświadczenie co do dziedziczenia, w prze- 
ciwnym bowiem razie spadek zostanie prze- 
prowadzony ze zgłaszającymi się dziedzica- 
mi iz kuratorami a to: ad II. Wojciechem 
Orfińem w Słomiance, zaś ad I. Aleksan- 
drem Kralem w Sądowej Wiszni dla nieobe- 
enych ustanowionymi. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 


Sądowa Wisznia, dnia 17 października 


L. ez. A. 152,9 (12) (11909 2—3) 
Edykt. 

C. k. Sąd powiatowy w Zabłotowie za- 
wiadamia, że dnia 16 stycznia 1909 zmarł 
w Chlebiczynie polnym Grzegorz Habrowicz 
ab intestato, po którym między innemi po- 
wołanym jest do spadku syn Jan Habro- 
wiez. 

Ponieważ Sądowi miejsce pobytu Jans 
Habrowicza nie jest znane, przeto wzywa się 
go, aby w przeciągu jednego roku, licząc od 
dnia niżej podanego zgłosił się w tutejszym 
Sądzie i wniósł oświadczenie eo do dziedzi- 
czenia, w przeciwnym bowiem razie spadek 
zostanie przeprowadzony ze zgłaszającymi się 
dziedzieami i dla nieobecnego ustanowionym 
kuratorem Stefanem Horeczką z Chlehiczyna 
polnego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 


Zabłotów, dnia 14 sierpnia 1910. 


L. cz. A. 590/10 (17) (12875 2—3) 
Ed 
zwołuiący wierzycieli spadku. 

C. k. sąd powiatowy w Tarnowie Od- 
dział I. wzywa wszystkich tych, którzy jako 
wierzyciele mają pretensyę do spadku po ś. 
p. Józefie Ebert, e. i k. kapitanie 57 p. p. 
zmarłym dnia 6 czerwca 1910 w Tarno- 
wie bez pozostawienia rozporządz*nia osta- 
tniej woli ażeby w celu zgłoszenia i wyka- 
zania swych pretensyj zgłosili się do niego w 
dniu 12 kwietnia 1911 o godz. 9 przed połn- 
dniem, albo też na piśmie aż do tego dnia 
swe Żądania wnieśli. w przeciwnym bowiem 
razie, © ileby nie przysługiwało im prawo 
zastawu, utracą wszelkie dalsze prawa do 
spadku, gdyby tenże przez wypłacenie zgło- 
szonych pretensyj wyczerpanym został. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Tarnów, dnia 16 kwietnia 1910. 


L. cz. A. 341/10 (4) (11849 2—3) 
Edykt 

z wezwaniem dziedzica, którego pobyt jest 
niewiadomy. 


C. k. Sąd powiatowy w Limanowej o- 
głasza, że dnia 10 maja 1910 w Rvbiu no- 
wem zmarła Marya I-o Kowalczyk II-o Piór- 
kowska pozostawiając rozporządzenie ostatniej 
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woli, w którem ustanowiła dziedzicem Sta- 
nisława Myszkę. 

Ponieważ sądowi miejsce pobytu usta- 
wowych dziedziców dziedziców jest nie zna- 
ne przeto wzywa się ich, aby w przeciągu 
jednego roku licząc od dnia niżej podanego 
zgłosili się w tutejszym sądzie i wnieśli 
oświadczenie co do dziedziczenia, w przeci- 
wnym bowiem razie spadek zostanie prze- 
prowadzony ze zgłaszającymi się dziedzieami 
i z kuratorem Jakóbem Szumańskim ustano- 
wiony dla nieobeenych. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Limanowa, dnia 24 sierpnia 1909. 


L. ez. A. 59/10 (6) 
Ed 


(11325 2—3) 


z wezwaniem dziedzica, którego pobyt 
jest niewiadomy. 

C. k. Sąd powiatowy w Kozowie ogła- 
sza, że dnia 9 stycznia 1910 w Budyłowie 
zmarła Marya Pukało zam. Garbaczewska 
pozostawiając rozporządzenie ostatniej woli, 
w którem ustanawia dziedzicem Kazimierza 
Pączko Sobków. 

Ponieważ Sądowi miejsce pobytu męża 
spadkodawczyni Antoniego Garbaczewskiego 
nie jest znane, przeto wzywa się go, aby 
w przeciągu jednego roku, licząc od dnia 
niżej podanego zgłosił się w tutejszym Sądzie 
i wniósł oświadczenie co do dziedziczenia, 
w przeciwnym bowiem razie spadek zostanie 
przeprowadzony ze zgłaszającymi się dziedzi- 
cami i z kuratorem adw. dr. Juliuszem Gi- 
żowskim ustanowionym dla nieobecnego An- 
toniego iarbaczewskiego. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Kozowa, dnia 2 lutego 1910. 


L. ez. A. 567/9 (10) (11858 2—3) 
Edykt. 

C.k. Sąd powiatowy w Nisku zawiada- 

mia, że w dniu 1 października 1909 w Bo- 

janowie zmarła Franciszka Kata. 

Ponieważ Sądowi nie wiadomo, czy i 
którym osobom przysłuża prawo dziedzicze- 
nia spadku, przeto wzywa się niniejszem tych 
wszystkich, którzy do tegoż spadku z jakie- 
gokolwiek bądź tytułu roszczenia podnieść 
zamierzają, aby w przeciągu jednego roku, 
licząc od dnia niżej podanego swe prawa 
dziedziczenia w tutejszym sądzie zgłosili i 
wykazując takowe wnieśli oświadczenie co 
do spadku, w przeciwnym bowiem razie bę- 
dzie przeprowadzony z tymi i tym przyzna- 
ny, którzy się do niego zgłoszą i swe prawa 
dziedziczenia wykażą, część zaś spadku nie 
przyjęta, lub w razie gdyby do spadku nikt 
się nie zgłosił, eały spadek przypadnie Pań 
stwu, jako bezdziedziezny. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Nisko, dnia 26 września 1910. 


L. cz. A. 222,8 (8), P. 1888 (3) (11999 
2—3) 
Edykt. 

C. k. Sąd powiatowy w Rudkach poda- 
je do wiadomości, że Leib Gerber zmarł w 
Sudkowicach dnia 29 listopada 1907 bez po- 
zostawienia rozporządzenia ostatniej woli, po- 
zostawiwszy w spadku połowę parc. bud. 67 
wraz z połową chaty, tudzież całą pare. gr. 
899/3 w Nihowicach. 

Gdy nie jest tut. sądowi wiadomem, czy i 
komu przysługują prawa do tej spuścizny, wzy- 
wa się wszystkich, którzyby z jakiegokolwiek 
tytułu rościli sobie prawa do spadku, aby do- 
niesli w przeciągu roku, licząc od daty tego 
edyktu, o swych prawach sądowi, wykazali 
tytuł prawny dziedziczenia i złożyli oświad- 
czenia do spadku, gdyż po bezskutecznym 
upływie zakreślonego czasokresu, zostanie 
przewód spadkowy przeprowadzony tylko z 
tymi, którzy wykażą tytuł dziedziczenia oraz 
wniosą oświadczenia i im też zostanie w mia- 
rę wykazania praw przyznanym spadek, dla 
którego ustanawia się kuratorem Majera 
Schulza z Nihowie. 

W braku wykazania praw spadkowych 
i złożenia oświadczeń do spadku w ustano- 
wionym  czasokrestie przypadnie nieobięta 
część dziedzictwa względnie eełe dziedzictwo 
c. k. Skarbowi Państwa jako bezdziedziczny 
spadek. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 


Rudki, dnia 1 czerwca 1909. 


L. cz. A. VI. 201/10 (3) (12400 2—3) 
Bdykt 


z wezwaniem nieznanych sądowi 

dziedziców. 

C. k. Sąd powiatowy w Stanisławowie 
zawiadamia, że w dniu 11 marca 1910 w 
Knihinin-Belweder zmarła Sara Blumenstein 
bez pozostawienia rozporządzenia ostatniej 
woli. 

Ponieważ Sądowi nie wiadomo, czy i 
którym osobom przysłuż» prawo dziedzicze 
nia spadku, przeto wzywa się niniejszem tych 
wszystkich, którzy do tegoż spadku z jakie- 
gokolwiekbądź tytułu roszczenia podnieść 


zamierzają, aby w przeciągu jednego ro- 
ku, licząc od dnia niżej podanego swe pra- 
wa dziedziczenia w tutejszym Sądzie zgłosili 
i wykazując takowe wnieśli oświadczenie 
co do spadku, w przeciwnym bowiem razie 
spadek, dla którego dr. Jurkiewicz ku- 
ratorem został ustanowiony, będzie prze- 
prowadzony z tymi i tym przyznany, którzy 
się do niego zgłoszą i swe prawa dziedzi- 
czenia wykażą, część zaś spadku nie przyję- 
ta, lub w razie gdyby do spadku nikt się 
nie zgłosił, cały spadek przypadnie Pań- 
stwu, jako bezdziedziczny. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 

Stanisławów, dnia 15 kwietnia 1910. 


L. ez. A. 378/10 (5) (12113 2—3) 
Edykt. 

C. k. Sąd powiatowy w Przemyślanach 
zawiadamia, że w dniu 9 kwietnia 1910 w 
Przemyślanach zmarł Mojżesz Brandwein 
z pozostawieniem rozporządzenia ostatniej 
woli. 

Ponieważ sądowi nie wiadomo, czy i 
którym osobom przysłuża prawo dziedzicze- 
nia spadku, przeto wzywa się niniejszem tych 
wszystkich, którzy do tego spadku z jakiego- 
kolwiekbądź tytułu roszczenia ponieść zamie- 
rzają, aby w przeciągu jednego roku, licząc 
od dnia niżej podanego, swe prawa dziedzi- 
czenia w tutejszym sądzie zgłosili i wykazu- 
jąc je wnieśli oświadczenie do spadku, w 
przeciwnym bowiem razie spadek, dla które- 
go Mechel Krieger z Przemyślan kursto- 
rem został ustanowiony będzie przeprowadzo- 
ny z tymi i tym przyznany, którzy się do 
niego zgłoszą i swe prawa dziedziczenia wy- 
każą, część zaś spadku nie przyjęta, lub w ra- 
zie gdyby do spadku nikt się nie zgłosił, 
cały spadek przypadnie Państwu jako bezdzie- 
dziczny. 

Przemyślany, dnia 26 sierpnia 1910. 


L. cz. A. 398/10 0) (12295 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Zabłotowie za- 
wiadamia, że w dniu 6 września 1310 w 
Rożnowie zmarła Michalina Fiihrerowa bez 
pozostawienia rozporządzenia ostatniej woli. 

Ponieważ Sądowi nie wiadomo, czy i 
którym osobom przysłuża prawo dziedzicze- 
nia spadku, przeto wzywa się niniejszem 
tych wszystkich, którzy do tegoż spadku z 
jakiegokolwiek bądź tytułu roszezenia po- 
dnieść zamierzają aby w ciągu jedneg - 
roku, licząc od dnia niżej podanego swe pra 
wa dziedziczenia w tutejszym Sądzie zgłosił: 
i wykazując takowe wnieśli oświadczenie c« 
do spadku w przeciwnym bowiem razie spadek 
dla którego Mikołaj Krutofist, naczelaik 
gminy z Rożnowa, kuratorem został n- 
stanowiony, będzie przeprowadzony z tymi 
i tym przyznany, którzy się do niego zgło- 
Szą i swe prawa dziedziczenia wykażą, część 
zaś spadku nie przyjęta, lub w razie gdyby 
do spadku nikt się nie zgłosił, cały spadek 
przypadnie Państwu, jako bezdziedziczny. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 


Zabłotów, dnia 18 października 1910. 


Amortyzacye. 


L. cz. T. 5/9 (5) (11698 2—3) 
Ed 


Wzywa się E Jakla w dniu 20 
grudnia 1837 w Posadzie jaćmierskiej z ojca 
Michała i matki Katarzyny z Mazurów uro- 
dzonego, jakoteż każdego, ktoby o jego życiu 
lub miejseu pobytu jakąkolwiek miał wiado- 
mość, aby w przeciągu jednego roku od osta- 
tniego ogłoszenia niniejszego edyktu podpi- 
sanemu Sądowi, lub ustanowionemu dla nieo- 
becnego kuratorowi Pawłowi Kosturowi z Po- 
sady jsrómierskiej dał wiadomość, ileże po 
bezskutecznym upływie tego terminu nieo- 
bezny Tomasz Jakiel za zmarłego uznany zo- 
stanie. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 


Sanok, dnia 6 sierpnia 19Ł0. 


L. cz. T. 99/10 (1) (12428 2—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacytnego. 

Na wniosek p. Sindla Geldsterna wdra- 
ża się postępowanie celem amortyzacyi na- 
stępującego rzekomo przez wnioskodawcę za- 
gubionego weksla z daty Lwów 8 paźtzier- 
nika 1897 płatnego przez Władysława Ga- 
wańskiego przyjętego przez Adama Walza na 
własne zlecenie wystawionego. przez tegoż 
następnie przez p. Ignacego Błeszyńskiego 
żyrowanego. 

Posiadacza powyższego weksla wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi prz- 
wami w ciągu 45 dni od 8 ogłoszenia edyktu 
w „Gazecie Lwowskiej“, w przeciwnym bo- 
wiem razie po upływie powyższego czasokre- 
za nieistniejący uznany zostanie. 


C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 26 września 1910. 


L. cz. T. 29/10 (3) (12075 2—3) 
Amortyzacya. 

Na wniosek Ekspozytury wiedeńskiego 
banku związkowego w Przemyślu wdraża się 
postępowanie celem amortyzacyi rzekomo za- 
ginionych dwóch weksli, obu po 3000 kor. 
opiewających, dnia 2 grudnia 1910 płatnych, 
wystawionych przez elinę Romanowską, 
zaopatrzonych akceptem Markusa Bauera i 
Bernarda Bauera, kupców w  Rustweczku, 
oraz żyrami Celiny Romanowskiej i proszą- 
cej ekspozytury, płatnych w Przemyślu u tejże 
ekspozytury. 

Posiadacza powyższych weksli wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra- 
wami, w przeciwnym bowiem razie po upły- 
wie 45 dni, po dniu płatności tych weksli 
uznane one zostaną za umorzone i prawnie 
bezskuteczne. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V 

Przemyśl, 17 października 1910. 


L. cz. T. 68,10 (3) (11600 2—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek p. Chaima Izaka Teitel- 
bauma, kupea w Krakowie wdraża się po- 
stępowanie celem amortyzacyi następująaego 
rzekomo przez wnieskodawcę zagubionego ku- 
ponu Nr. 34 od 4°% listu zastawnego gal. 
Towarzystwa kredytowego ziemskiego Ser. 
III. Nr. 18366, płatnego 30 czerwca 1910. 
Posiadacza powyższego kuponu wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra- 
wami w ciągu iednego roku 6 tygodni i 8 
dni od 3 ogłoszenia edyktu w „Gazecie Lwow- 
skiej*, w przeciwnym bowiem razie po upły- 
wie powyższego czasokresu za nieistniejący 
uznany zostanie. 
C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 3 września 1910. 


L. cz. T. 50/10 (2) (12073 2—3) 
Edykt. 

Na wniosek p. Feigi Spruch wdraża się 
postępowanie celem  amortyzacyi rzekomo 
przez wnioskodawcę zagubionej kartki zasta- 
wniczej, Nr. 59045 na złożony w c. k. uprzyw. 
ake. Banku hipotetecznym we Lwowie złoty 
damski łańcuszek bez przesówki. 

Posiadacza powyższej kartki zastawni- 
czej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu jednego roku od 
8 ogłoszenia edyktu w „Gazecie Lwowskiej*, 
w przeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokresu za nieistniejącą uznane 
zostaną. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 

Lwów, dnia 29 sierpnia 1910. 


L. cz. T. 26/10 (4) (11696 2—3) 
Amortyżacya. 

Na wniosek Towarzystwa wzaj. kredytu 
w Przeworsku i wskutek zarządzenia e. k. 
sądu kraj. wyższego we Lwowie z 27 wrze- 
śnie 10 R IV. 438/10 wdraża się postępo- 
wanie celem amortyzacyi rzekomo zaginione 
go weksla wystawionego przez Majera Weissa 
w Przeworsku, akceptowanego przez Jędrzeja 
Koniecznego w Mokrej stronie, płatnego L 
lipca 1910 w Jarosławiu z daty Przework 
31 grudnia 1909 na kwotę 280 kor. opie- 
wającego. 

Posiadacza powyższego weksla wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra- 
wami, w przeciwnym bowiem razie po upły- 
wie 45 dni, od dnia tego tego edyktu uzna- 
ny zostanie za nieistniejący. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Przemyśl, 6 października 1910. 


L. cz. T. 82/10 (5) (11870 2—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek p. Adama Rozwadowskiego 
wdraża się postępowanie celem amortyzacyi 
następujących wnioskodawcy rzekomo zaginio- 
nych, a do wylosowania przeznaczonych ku- 
ponów, s mianowicie kuponów od 4 pre. 
listów zastawnych Gal. Towarzystwa kredy- 
towego ziemskiego s. IV. Nr. 18.997 i 19 002 
is. V. Nr. 11.878, 31 074. 37.115, 41.296 i 
41.907 płatnych 31 grudnia 1910, tudzież 
dwóch kuponów od obligacyi 4 i pół pre. 
pożyczki miasta Lwowa z r. 1900 skonwer- 
towanych na 4 pre. C. N. 1075 i 0932 pła- 
tnych 1 września 1910. 

Posiadacza powyższych papierów war- 
tościowych wzywasię przeto, aby się zgłosił 
ze swejemi prawami, w przeciwnym bowiem 
razie kupony te w przeciągu jednego roku, 
6 tygedni i 3 dni od dnia ich płatności, 
lub też o ile tenże dzień płatności juź minął, 
licząc od dnia trzeciego ogłoszenia edyktu 
niniejszego w „Gazecie Lwowskiej“ uznane 
zostaną za nieistniejące. 

O. k. s»d kraj. cywilmy, Oddział VII. 

Lwów, dnia 1 października 1910. 


L. cz. T. 14/10 (5) (11510 2—3) 
E kt. 

Mikołaja Władykę zwanego Ładyką w 

dniu 25 listopada 1862 w Tworylnem uro- 

dzon*go, jako'eż każdego, ktoby o jego ży- 
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ciu i miejseu pobytu miał jakąkolwiek wia- 
domość, aby w przeciągu trzech miesięcy od 
ostatniego ogłoszenia niniejszego edyktu do 
sądu tutejszego się zgłosił lub też o nie- 
obeenym dał wiadomość, albo też ustanowio- 
nemu dlań kuratorowi Stefanowi Kowalów, 
wójtowi w Tworylnem o nieobeenym doniósł, 
ile że po bezskutecznym upływie tego ter- 
minu dowód śmierci nieobecnego za ustalo- 
ny orzeczony będzie. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Sanok, dnia 21 września 1910. 


L. hip. 9388/10 (11776 2—3) 
Ed 

Chaim Izrael Laufer i Chana Lea Lau- 
fer i niewiadomy z miejsca pobytu Gedali 
Förster do rąk adw. dr. Michalewskiego o 
wykreślenie prawa zastawu wedle poz. 41 2) 
karty ©. lwh. 268 śrdm. ks. gr. m. Lwowa 
prenotowanego. 

Na wniosek niniejszy ustanawia się dla 
niewiadomego z życia i miejsca pobytu Ge- 
dalego Fórstera kuratorem adw. dr. Micha- 
lewskiego i wzywa się go na audyencyę na 
dzień 18 listopada 1910 o godz. 10 rano w 
biurze Nr. 34 II p. z poleceniem, by przy 
niej dostarczył dowodu, że termin do uspra- 
wiedliwienia prenotacyi jest otwarty, lub, że 
skargę zaniesiono we właściwym czasie, gdyż 
inaczej zezwoli się na proszone wykreślenie 
adnotacyi. 

C. k. Sąd krajowy eywilny, Oddział VIII. 

Lwów, dnia 4 października 1910. 


L. ez. T. 92/10 (1) (11396 2—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek p. Adolfa Altera kupca we 
Lwowie wdraża się postępowanie celem amor- 
tyzacyi następujących rzekomo przez wnio- 
skodawcę zagubionych weksli, a mianowicie: 

I weksla z daty Lwów 7 lipea 1910 
na 400 kor. wystawionego, płatnego za 3 
miesiące od daty wystawienia akceptowanego 
przez Saula i Zuzannę Sussmann. 

II. weksla z daty Lwów 17 lipca 1910 
na 600 kor. wystawionego, a płatnego 17 
sierpnia 1910 akceptowanego przez Adolfa 
Mantla. 

II. weksla bez daty wystawienia i pła- 
tności na 400 kor., akceptowanego przez 
Biuro Sass % Comp. 

Posiadacza powyższych weksli wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi prawa- 
mi co do weksli ad I. i II. w ciągu 45 dni 
od dnia płatności, zaś eo do weksla ad III. 
w ciągu 45 dni od 3 ogłoszenia edyktu w 
„Gazecie Lwowskiej*, w przeciwnym bowiem 
razie po upływie powyższego czasokresu za 
nieistniejące uznane zostaną. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 

Lwów, dnia 29 sierpnia 1910. 


L. ez. Ne. IV. 258/10 (1) (11416 2—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek Wolfa Trau Kalmana kupea 
w Samborze wdraża się postępowanie celem 
amortyzacyi następującego rzekomo przez 
wnioskodawcę zagubionego blankietu wekslo- 
wego, który opiewał na kwotę 900 kor. i był 
zaopatrzony podpisami Iwana Mińko, jako 
wystawcy, Iwana Babirada i Waska Petrynę 
jako akceptantów. Co do innych dat nie był 
ten blankiet wypełniony. 

Posiadacza powyższego blankietu we- 
kslowego wzywa się przeto, aby zgłosił się 
ze swojemi prawami w ciągu 45 dni, w prze- 
ciwnym bowiem razie po upływie powyższego 
czasokresu za nieistniejący uznany zostanie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Sambor, dnia 22 września 1910. 


L. ez. T. 77/10 (4) (12072 2—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek p. Jana Kabara wdraża się 
postępowanie eelem amortyzacyi następują- 
cych rzekomo przez wnioskodawcę zagubio- 
nych 3 książeczek wkładkowych gal. Kasy 
Oszezędności, a mianowicie: 1. książeczki 
Nr. 130.071 na kwotę 1799 kor. 70 hal. i 
na nazwisko „Jan Kabar* opiewającej, 2. 
książeczki Nr. 179.844 na kwotę 200 kor. i 
na nazwisko „Jan Kabar“ opiewającej i 3 
książeczki Nr. 179.845 na 200 kor. i na na- 
zwisko „Szymon Krawezuk* opiewającej. 
Posiadacza powyższych książeczek wkład- 
kowych wzywa się przeto, aby zgłosił się 
ze swojemi prawami w ciągu sześciu miesię- 
ey od trzeciego ogłoszenia edyktu w „Gaze- 
cie Lwowskiej*, w przeciwnym bowiem razie 
upływie powyższego czasokresu za nieistnie- 
jące uznane zostaną. 
C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 5 września 1910. 


L. ez. Ne. VIII. 376/10 (1) (12254 2—3) 
Amortyzacya. 

Na wniosek Michała Burgera rolnika z 
Chocienia wdraża się postępowanie celem 
amortyzacyi skradzionej rzekomo wniosko- 
dawcy policy Towarzystwa imienia Gizeli 
Nr. 246580 z daty Wiedeń 6 czerwca 1902 


opiewającej na rzecz Pauliny Burgierównej 
na kwotę 400 kor. płatną dnia 1 czerwca 
1910. 

Posiadacza tej policy wzywa się aby 
prawa swoje do niej w przeciągu jednego 
roku licząc od dnia pierwszego ogłoszenia 
tego edyktu zgłosił w przeciwnym bowiem 
razie wspomniana polica po upływie tego 
czasu za bezskuteczną uważaną zostanie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII. 

Kałusz, dnia 22 czerwca 1910. 


L. ez. T. IV.4/10 (2) (11695 2—3) 
Obwieszezenie. 

Na wniosek p. Jama Wanata, kierowni- 
ka szkoły ludowej wdraża się postępowanie 
celem amortyzacyi następującej rzekomo przez 
wnioskodawcę zagubionej książeczki wkład- 
kowej Kasy oszezędności miasta Krosna Nr. 
2726 na imię Jana Wanata wystawionej, 
dnia 1 sierpnia 1906 na kwotę 400 kor., 
zaś dnia 30 czerwca 1910 na kwotę 64 kor. 
80 hal. opiewającej. 

Posiadacza powyższej książeczki wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra- 
wami w ciągu 6 miesięcy, w przeciwnym 
bowiem razie uzna je sąd po upływie po- 
wyższego czasokresu za nieistniejące. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Jasło, dnia 24 września 1910. 


L. cz. £ AGO (2) (12127 2—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek Maryi z Sobeckich Nitzo- 
wej z Chełmca wdraża się postępowanie ce- 
lem amortyzacyi rzekomo przez wnioskodaw- 
czynię zagubionej książeczki wkładkowej Łem 
kiwskiego Banku w Nowym Sączu Nr. 643 
na kwotę 1200 kor. wystawioną, której stan 
w dniu 20 września 1910 wynosił 1264 kor. 
85 hal. 

Posiadacza powyższej książeczki wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra- 
wami w ciągu jednego roku, w przeciwnym 
bowiem razie po upływie powyższego €zaso- 
kresu za nieistniejące uznane zostaną, 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Nowy Sącz, dnia 21 września 1910. 


L. ez. T. 59/10 (4) (12389 2—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek p. Heleny Burmej we Lwo- 
wie ul. Zamarstynowska 15 wdraża się po- 
stępowanie celem amortyzacyi następującej 
rzekomo przez wnioskodawczynię zagubionej 
książeczki wkładkowej Gal. Kasy Oszczędno- 
ści Nr. 145377 na kwotę 240 kor. a na 
nazwisko Helena „Burmij* opiewającej. 
Posiadacza powyższej książeczki wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra- 
wami w ciągu sześciu miesięcy w przeci- 
wnym bowiem razie po upływie powyższego 
czasokresu za nieistniejące uznane zostaną. 
0. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 
Lwow, dnia 21 października 1910. 


L. cz. T. 89/10 (2) (12302 2—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek Bronisławy Pawlik wdra- 
ża się postępowanie celem amortyzacyi na- 
stępującej rzekomo przez wnioskodawczynię 
zagubionej książeczki wkładkowej miejskiej 
Kasy Oszczędności w Krakowie Nr. 274606 
ną imię Bronisławy Pawlik wystawionej o- 
piewającej na 364 kor. 13 hal. 

Posiadacza puwyższej książeczki wkład- 
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu 6 miesięcy, w prze- 
ciwnym bowiem razie po upływie powyższego 
czasokresu za nieistniejącą uznaną zostanie. 

C. k. Sąd krajowy eywilny, Oddział VI. 

Kraków, dnia 4 października 1910. 


L. ez. T. IV. 9/10 (3) (12126 2—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek Izydora Horchowskiego, 
pełnomocnika Izaaka Findlinga wdraża się 
postępowanie celem amortyzacyi rzekomo spa- 
lonej książeczki wkładkowej Kasy oszezędno- 
sci miasta Jasła Nr. 11.877 na imię Izaaka 
Findlinga wystawionej, początkowo na kwotę 
800 kor. opiewającej. 

Posiadacza powyższej książeczki wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra- 
wami w ciągu sześciu miesięcy, w przeci- 
wnym bowiem razie po upływie powyższego 
czasokresu za nieistniejącą uznaną zostanie. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Jasło, dnia 15 października 1910. 


G. Zi. T. 32/9 (2) 


(12074 2—3) 
Amortisierung. 

Auf Ansuchen des H. Kasimir Ligocki 
in Striegau wird das Verfahren zur Amor- 
tisierung des dem Gesuchsteller angeblich in 
Verlust geratenen Pfandscheines der Kra- 
kauer stãdtischen Sparkassa vom 20 August 
1906 Nr. 13.401/6 über 51 Stück Wäsche 
versetzt um 15 Kronen eingeleitet. 

Der Inbaber dieses Pfandscheines wird 
daher aufgefordert, seine Rechte binnen 1 


Jahr 6 Wochen 3 Tagen geltend zu machen, 
widrigens derselbe nach Verlauf dieser Frist 
für unwirksam erklärt würde. 
K. k. Landesgericht, Abteilung VI. 
Krakau, am 3 Mai 1910. 


L. ez. T. 8/10 (1) (12133 2—3) 
Edy ; 

Na prośbę p. Markusa Rotha kupca w 
Ubiniu wdraża się postępowanie celem amor- 
tyzacyi rzekomo przed kilku tygodniami za- 
ginionej książeczki wkładkowej Kasy kredy- 
towej w Glinianach stow. zarej. z ograniczoną 
poręką Nr. 1082, opiewającej na 726 kor. 
94 hal. a wystawionej na, nazwisko Markusa 
Rotha. 

Posiadacza powyższej książeczki wkład- 
kowej wzywa się, ażeby zgłosił się ze swoimi 
prawami w ciągu sześciu miesięcy, w prze- 
ciwnym bowiem razie książeczka ta po upły- 
wie powyższego czasokresu za nieistniejącą 
uznaną zostanie. 

Č. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Złoczów, dnia 10 września 1910. 


L. cz. P. XVIII. 81/9 (29) (12176 2—3) 
Wdrozonie postępowania amortyzecyjnego. 

Na wniosek Anieli Makowskiej jako 
matki i opiekunki nielet. Karoliny Makow- 
skiej zamężnej Oleś we Lwowie ul. Zródlana 
27 wdraża się postępowanie celem amortyza- 
cyi rzekomo przez wnioskodawcę zagubionej 
policy Towarzystwa Zakładu ub-zpieczenia 
imienia Gizeli Nr. 95.225 na 100 kor. opie- 
wającej. 

Posiadacza powyższej policy wzywa się 
przeto, aby zgłosił się ze swojemi prawami 
w ciągu jednego roku, w przeciwnym bowiem 
razie po upływie powyższego czasokresu za 
nieistniejącą uznaną zostanie. 

C. k. Sąd powiatowy, S. I., Oddział XVIII. 

Lwów, dnia 26 września 1910. 


L. ez. T. IV. 16/10 (2) 
Edykt. 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek Maryanny Tutajowej z Woli 
rzędzińskiej wdraża się postępowanie celem 
amortyzacyi rzekomo przez wnioskodawczynię 
zagubionej książeczki wkładkowej Kasy oszczę- 
dności miasta Tarnowa Nr. 98.867 na kwotę 
600 kor. opiewającej, na imię Maryanny Tu- 
tajowej wystawionej. 

Posiadacza powyższej książeczki wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra- 
wami w ciągu sześciu miesięcy, w przeci- 
wnym bowiem razie po upływie powyższego 
czasokresu za nieistniejące uznąne zostaną. 

C.k. Sąd obwodowy, Oddział IV, 


Tarnów, 2 września 1910. 


(11404 2—3) 


L. Prez. 16.236 (12300 2—3) 
Konkurs. 

Przy Sądzie powiatowym w Gorlicach 
jest do obsadzenia posada kancelisty. 

Podania o powyższą, lub przy innych 
sądach opróżnić się mogącą dla wysłużonych 
podoficerów zastrzeżoną posadę kancelisty, 
wnosić należy do 2 grudnia 1910 do Prezy- 
dyum Sądu obwodowego w Jaśle. 

Kompetenci winni wykazać się uzda- 
tnieniem do prowadzenia ksiąg gruntowych 
świadectwem ze złożonego egzaminu. 


Prezydyum Sądu wyższego. 
Kraków, 27 października 1910. 


Konkursa. 


L. Prez. 3318 4/10 (2) (12433 2—38) 
onkurs. 

Przy sądzie obwodowym w Wadowi- 
cach jest do obsadzenia posada dozorey wię- 
zniów z systemizowanymi poborami i umun- 
durowaniem. 

Podania o tę w myśl rozporządzenia 
Ministerstwa obrony krajowej z 12 lipca 
1872 Nr. 98 Dz. p. p. dla kandydatów woj- 
skowych zastrzeżoną posadę, wnosić należy 
do tutejszego Prezydyum do dnia 4 grudnia 
1910 włącznie. 

Prezydyum e. k. Sądu obwodowego. 

Wadowice, 28 października 1910. 


L. Prez. 16.396 
Konkurs. 

Uelem obsadzenia posady radey sądu 
krajowego przy sądzie krajowym w Krako- 
wie, lub przy innym sądzie kolegialnym I. 
instancyi rozpisuje się konkurs z terminem 
do 22 listopada 1910 

Kompetenci winni wnieść należycie 
udokumentowane podania w przepisanej dro- 
dze służbowej do Prezydyum Sądu krajowe- 
go w Krakowie. 

Z Prezydyum ce. k. Sądu krajowego 

wyższego. 


Kraków, 31 października 1910. 


(12427 2—3) 


L. W. 103.854 z r. 1910. (12226 3—3) 


Ogłoszenie konkursu. 


Wydział krajowy Królestwa Galieyi i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem Krakowskiem ogłasza niniejszem konkurs w celu nadania wakujących 
stypendyów z fundacyi pozostających w jego zarządzie. Stypendya te są poszezególnione w załączonych wykazach, które oprócz liczby sprawdzonych, 
a względnie prawdopodobnych wakansów, zawierają także bliższe wskazówki co do warunków otrzymania stypendyum z każdej poszczególnej fundacyi, 
ewentualnie także szezególne warunki pierwszeństwa, postanowienia co do czasu poboru stypendyum, a wreszcie rozdawcę. 

Podania o stypendya, poszezególnione w załączonych wykazach, powinny być wystosowane do Wydziału krajowego i wniesione najpóźniej do 
dnia 15. listopada b. r. na ręce przełożonej władzy szkolnej ubiegającej się osoby (dziekanatu uniwersyteckiego, rektoratu, dyrekcyi). 

Do podań należy załączyć: 

1. metrykę chrztu, a względnie urodzenia ; 

2. świadectwo ubóstwa, wystawione przez właściwe władze, a względnie takież świadectwo niezamożności, (kandydaci, ubiegający się z tytułu pokre- 
wieństwa o stypendyum z fundacyi Głowińskiego, są uwolnieni od obowiązku składania świadectwa o swych stosunkach majątkowych). Świadectwa ubóstwa 
względnie niezamożności winny zawierać dokładne dane, odnoszące się do majątku i dochodu osoby ubiegającej się o stypendyum i jej rodziców, wzglę- 
dnie osób obowiązanych do ich utrzymywania, tudzież stosunki rodzinne (liczbę dzieci. względnie rodzeństwa, liczbę niezaopatrzonych dzieci, względnie braci 
i sióstr). Niedokładne Świadectwa ubóstwa względnie niezamożności nie mają żadnego znaczenia i nie będą uwzględniane; 

8. dowody postępu przynajmniej za drugie półrocze ubiegłegu właśnie roku szkolnego 1909/10 (świadectwa z egzaminów, seminaryów, kollokwiów, 
świadectwa szkolne, świadectwa roczne); 

4. w razie ubiegania się o stypendyum przywiązane do takich szczególnych warunków, które nie wypływają już z dokumentów pod 1 do 3 wy- 
mienionych, tudzież w razie ubiegania się z tytułu pokrewieństwa lub szlachectwa — dowody, iż ubiegająca się osoba te szczególne warunki posiada. 

W tym wzęlędzie zauważa się, co następuje: 

a) eo do dowodu pokrewieństwa. Ogólnikowe poświadczenia władz lub osób prywatnych nie mają mocy obowiązującej, dowód musi być 
całkowicie przeprowadzony oryginalnemi metrykami chrztu, a względnie innymi publicznymi dokumentami. Tylko w fundacyi Dra Jana Towarnickiego wy- 
starcza legalizowane poświadczenie, wydane przez czterech wiarygodnych mężów, że kandydata jako krewnego znają i uważają. W świadectwie tem ma być 
filiacya szczegółowo wskazana. 

b) co do dowodu szlachectwa. Należy przedłożyć oryginalny certyfikat szlachectwa (legitymacyę, poświadczenie heroldyi, a względnie deputacyi 
szlacheckiej), a jeżeli ten dokument nie opiewa wprost na ubiegającą się osobę, także oryginalne metryki chrztu, wykazujące, że osoba ubiegająca się 
o stypendyum pochodzi w prostej linii, po mieczu, od tego, na którego imię legitymacya opiewa. W braku metryki chrztu można dowód pochodzenia 
przeprowadzić także innymi publicznymi dokumentami. 

Osoby, których przodkowie zaniedbali w swoim czasie legitymować się ze szlachectwa staropolskiego, mogą dowodzić swego szlachectwa, wyka- 
zując publicznymi dokumentami, że ich przodkowie za byłej Rzeczypospolitej Polskiej korzystali z praw, wyłącznie tylko szlachcie polskiej zastrzeżonych 
i udowadniając -oryginalnemi metrykami chrztu, a w ich braku innymi publicznymi dokumentami, że od tych przodków w prostej linii po mieczu pochodzą. 

c) co do dowodu innych szczególnych warunków. Przynależności lub obywatelstwa miejskiego należy dowodzić świadectwem właściwej 
zwierzchności gminnej (Magistratu), faktu, że ojciec kandydata był a względnie jest członkiem Towarzystwa, które fundacyą utworzyło, poświadczeniem tegoż 
towarzystwa, sieroctwa metrykami śmierci rodziców, a względnie — o ileby chodziło o sieroctwo częściowe — ojca lub matki, miejsca urodzenia rodziców 
i ich narodowości (fundacye Egierskiego i Petryczyna) metrykami urodzenia rodziców. Inne szczegółowe warunki podane są przy każdej fundacyi z osobna. 

Co do formy podań, należy się zastosować do następujących wskazówek : 

I. Podania z tytułu pokrewieństwa lub pierwszeństwa należy zaopatrzyć na rubrum u góry wyraźnym napisem: z tytułu pokrewieństwa, 
a względnie z tytułu pierwszeństwa. 

lI. Chcąc się ubiegać o stypendya z kiiku, lub kilkunastu fundacyi nie potrzeba wnosić osobnych podań, wszystkie te fundacye można owszem 
i należy objąć jednem podaniem. 

II. Wymienianie nazwy fundacyi jest tylko wtedy potrzebnem, gdy chodzi o kompetencyę z tytułu pokrewieństwa lub pierwszeństwa albo też, gdy 
chodzi o takie fundacye, w których czy to ze względu na służące komu innemu prawo rozdawnictwa, czy też na szczególne w nich obowiązujące warunki 
potrzebnem jest osobne zestawienie ubiegających się o stypendya z tych fundacyi osób. Fundacye te oznaczono w załączonych wykazach gwiazdką. 

Poza wypadkami takiej kompetencyi jest wymienianie nazw fundacyi zupełnie zbędnem i wystarcza ogólnikowa prośba 
„0 jakiekolwiek szlacheckie stypendyum*, — względnie „o jakiekolwiek nieszlacheckie stypendyum*. 


Z Wydziału krajowego Xrólestwa Galicyi i £odomeryi wraz z Wielkiem Księstwem Jrakowskiem. 


We Lwowie, dnia 26. października 1910. 


ww yw li a w 
wakujących stypondyów z fundacyi przystępnych dla szkół publicznych wogóle. 


| chacikona Czas poboru stypendyum | 
Nazwa fundacyi "zg. Warunki otrzymania stypendyum ewentualnie szczególne tegoż Rozdawca l 
stypendyów i > 
warunki 
* Leona Boznańskiego Ewentualnie dwa po | Dla młodzieży uczęszczającej do jakichkolwiek szkół, w kraju | Aż do ukończenia studyów, | Wydział krajowy. 
500 kor. z wyjątkiem szkół początkowych (ludowych). ewentualnie jeszcze najwyżej 
Urodzenie z ojea i matki Polaków. Pierwszeństwo służy pocho- na 3 lata w celu uzupełnienia 
dzącym po mieczu lub po kądzieli od Boznańskich lub Bo- wykształeenia za granicą. 


browniekich, tudzież młodzieńcom pochodzącym z rodziców, 
należących do ludności wsi Dzwonowa w powiecie pilzneń- 
skim. 


* Familijna Waleryana QCzay- | Ewentualnie jedno Tylko dla potomków w linii prostej pradziada fundatora ś. p. | Aż do ukończenia nauk, a na- JWny Wiktor Wta- 


kowskiego na 400 kor. Grzegorza Czaykowskiego, nazwisko Czaykowskich noszących. stępnie. najdłużej przez lat 5, dysław Czaykowski, 
Z krewnych płci żeńskiej mogą korzystać z fundacyi tylko aż do osiągnięcia stałej płacy w Medwedowcach. 
te, których ojcem był Czaykowski, pochodzący w prostej linii lub remuneracyi równającej 
od tegoż Grzegorza Czaykowskiego. się przynajmniej pobieranemu 
W braku takich krewnych zostanie stypendyum nadane krewnym stypendyum. 
fundatora po kądzieli, lecz tylko przez substytucyę. Substytueci tracą stypendya za 
zgłoszeniem się właściwych 
uprawnionych. 
A 
* Dydyńskiego Antoniego Ewentualnie dwa. Dla młodzieży płci męskiej, uczęszczającej do jakichkolwiek | Aż do ukończenia nauk, ewen- | Wydział krajowy. 
(Stypendya wynoszą: szkół. i tualnie przez dwa lata w pra- 
w szkole ludowej | Szlachectwo. — Pierwszeństwo służy ubogim kandydatom z rodu ktyeznym zawodzie. 
600 kor.; Ś. p. fundatora i nazwiska Dydyńskich, po nicu ubogim 
w szkole średniej kandydatom z tego rodu Rosnowskich, z którego żona fun- 
900 kor.; datora pochodziła, i nazwiska Rosnowskich, po tych zaś Dy- 
w szkole wyższej dyńskim i Rosnowskim. 
1200 kor.) 


PO Z w O Z CE EA 


Nazwa fundacyi 


* Aleksandra Egierskiego 


* Kliasza i Róży Horeckich 


* Dr. Antoniego Kaczkowskiego 


* ks. Tomasza Kiełbusiewieza 


* Ks. Pawła Kretowicza 


* Zygmunta i Maryi Wiktoryi 
dw. lin. ze Świderskich małż. 
Laskowskich 


l * Felixa Antoniego hr. Łosia 


+ Władysława Pozińskiego 


* Antoniego Małeckiego 


* (iminy miasta Mikołajowa 


Morawskiego Adama Dra 
(niefamil.) 


+ Eugeniusza Jana Nazarkie- 
wieza 


Liczba i kwota 


stypendyów Warunki otrzymania stypendyum 


Jedno na 600 kor. 


Dla uczniów jakichkolwiek szkół. 

Ukończenie siódmego roku życia. 

Pierwszejistwo służy Kgierskim, w ich braku mogą otrzymać 
stypendyum przez substytucyę krewni fundatora, pocho- 
dzący z Wojciecha i Katarzyny z Popielów Siedleckich, a 
mianowicie potomkowie Stanisława Siedleckiego, profesora 
gimnazyalnego w Krakowie, Józefa Siedleckiego w Krakowie, 
Wojciecha Siedleckiego w Tarnowie i Maryi z Siedleckich 
Zagorzańskiej w Rzeszowie, a jeżeliby i takich nie było, sy- 
nowie prywatnych ofieyalistów dworskich pochodzenia pol- 
skiego, obrz. rzym. kat., urodzonych w Galicyi lub w Wiel. 
Ks. Krakowskiem. 


Czas poboru stypendyum 
ewentualnie szczególne tegoż 
warunki 


Aż do ukończenia nauk, dla 
substytutów o ile nie zgłosi 
się przedtem ukwalifikowany 

kandydat nazwiska Egierskich. 


Ewentualnie 
na 250 kor. 


jedno | Dla ruskiej młodzieży, uczęszczającej do szkół w ruskich czę- 
ściach w Galicyi. 

Pierwszeństwo służy sierotom po księżach obrządku gr. kat. 

lwowskiej dyecezyi metropolitalnej, w ich braku zaś dzie- 

ciom ubogich rodziców świeckich obrz. gr. kat. z powyższej 

dyecezyi. 


Cztery po 80 kor. Dla dzieci uczęszczających do szkół ludowych do IV. klasy włą- 
cznie. 

Pierwszeństwo służy krewnym fundatora, a to w pierwszym rzę- 
dzie jego potomkom, potem krewnym w linii bocznej po mie- 
czu, wreszcie krewnym w linii bocznej po kądzieli. W braku 
krewnych moga się o niniejsze stypendyum ubiegać dzieci 

mieszczan w kutach. 


Jedno na 400 kor. | Dla syna jednego z członków rodziny fundatora, uczęszczającego 


do gimnazyum, szkoły realnej lub rolniczej. 


Jedno na 120 kor. | Dla młodzieńców urodzonych w Sękowej z rodziców włościan, 
narodowości polskiej, obrządku rzym.-kat., którzy szkołę lu- 
ludową w Sekowej już ukończyli i uczęszczają do wyż- 
szych szkół z wyjątkiem gimnazyalnych lub też oddają 
się nauce gospodarstwa wiejskiego albo jakiegokolwiek rze- 
miosła (synowie rodziców zostających w służbie we dworach 
lub na plebaniach są wykluczeni od stypendyum). Uczniowie 
imienia Kretowiczów lub krewni fundatora mają przed inny- 
mi bezwzględne pierwszeństwo do stypendyum i pobierać je 

mogą nawet jako uczniowie szkół gimnazyalnych. 


Aż do ukończenia nauk. 


Aż do ukończenia IV. kl. szkoły 
ludowej, ewentualnie dla 
chłopeow aż do ukończenia 
gimnazyum lub na czas trzy- 
letniego terminowania w han- 

dlu lub rzemiośle, dla dzie- 

wcząt na czas kształcenia się 

w jakimkolwiek zawodzie. 


Aż do ukończenia nauk i jeszcze 
przez jeden rok po ukończe- 
niu tychże. 


Aż do zupełnego ukończenia 
nauk (dla obeych z wyłącze- 
niem gimnazyów) a względnie 
dla poświęcających się gospo- 
darstwu cztery lata, a dla 
poświęcających się rzemiosłu 

sześć lat i nie poza 18 rok 

życia. 


Jedno na 400 kor. 
Jedno na 300 kor. 


Dla nczęszczających do jakichkolwiek szkół gdziekolwiek istnie- 
jacych krewnych fundatorki i jej męża. 

Jeżeliby krewnych nie było mogą stypendya otrzymać synowie 
BRACI szlachty polskiej, uczęszczający do szkół w Kra- 

owie. 


Aż do ukończenia nauk. 


Ewentualnie jedno | Tylko dla uczniów szkół srednich i wyższych w kraju; wyjątko- 
na 440 kor. wo z ważnych powodów może uzyskać stypendyum uczeń z 


rodziny hr. Łosiów, jako uczeń szkoły ludowej. 
Pierwszeństwo służy uczniom z rodziny hr. Łosiów, w ich braku 
mogą otrzymać stypendyum uczniowie należący do najuboż- 
szej szlachty polskiej. 


Aż do ukończenia nauk. 


Dla młodzieży nczęszczającej do jakichkolwiek szkół średnich, 
wyższych lub zawodowych z wyjątkiem szkół ludowych. 

ad a) przedewszystkiem dla chłopców spokrewnionych z funda- 
torem, w ich braku dla dziewcząt spokrewnionych z funda- 
torem, jeżeliby i tych zabrakło, dla dzieci polskich prywa- 
tnych oficyalistów. 

ad b) przedewszystkiem dla dziewcząt spokrewnionych z funda- 

torem, w ich braku dla chłopeów spokrewnionych z funda- 

torem, jeżeliby i tyeh zabrakło, dla dzieci polskich prywa- 

tnych oficyalistów. 


a) Ewentualnie jedno 
na 400 kor. wzglę- 
dnie tylko na 300 
kor. (dla dziewcząt 
krewnych) wzglę- 
dnie zaś (dla ob- 
cych) dwa po 200 
kor. ; 

b) jedno na 300 kor. 

względnie (dla 

obcych) tylko na 

200 kor. 


Jedno na 100 kor. | Dla ucznia (jakiejkolwiek szkoly) pochodzącego z Andrychowa, 
który wykaże najlepszy postęp w naukach. Pierwszeństwo 
nawet przy dobrym tylko postępie służy potomkom Antonie- 


go Bylicy, krewnego fundatora. 


Dla synów mieszczan mikołajowskich, a w braku takich dla 
synów innych mieszkańców m. Mikołajowa, wyznania chrze- 
ściańskiego bez różnicy obrządku, którzy ukończyli trzecią 
klasę szkoły ludowej z dobrym postępem i dalej kształcą sie 
w szkołach. 


Trzy, ewentualnie 
cztery po 140 kor. 


Dla uezniów szkół ludowych. 
Ukończenie przynajmniej klasy pierwszej z postępem bardzo 
dobrym. 


Jedno ewentualnie 
dwa po 130 kor 


Przedewszystkiem dla uczeszczających do jakichkolwiek szkół 
publicznych krewnych fundatorki Karoliny z Wilezyńskich 
Nazarkiewiezowej, t. j. potomków Stanisława i Augusty Fi- 
derkiewiczów, Stanisława i Leonii Smolińskich tudzież He- 
leny z Klimkeów 1° v. Bartowej (Barta), 29 v. Grossman- 
nowej. 

W ich WR dla uczniów wydziału prawniczego Uniwersytetu 
lwowskiego, jedno dla takiego neznia obrządku rz. kat., dru- 
gie dla ucznia obrządku gr. kat. 


Dwa po 135 kor. 


Aż do ukończenia nank. 


Aż do ukończenia nauk. 


Aż do ukończenia nauk, ewent. 
(dla techników i kandydatów 
stanu nauczycielskiego) aż do 
uzyskania stałej posady. 


Aż do ukończenia nauk. 


Aż do ukończenia nauk. 


Każdoczesny rz. 


Rozdawca 


Wydział krajowy. 


Gr. kat. Konsystorz me- 


tropolitalny we Lwo- 
wie za  zatwierdze- 
niem e. k. Namiest- 
nietwa. 


Rada zawiadowcza tej 


fundacyi urzędująca 


w Kutach. 


| 


Wydział krajowy. 


kat. 
Biskup przemyski. 


Wydział krajowy. 


Senior rodziny hr. Ło- 


siów, na teraz JW. 
Włodzimierz hr. Łoś 
Wiceprezydent c. k. 


Namiestnictwa we 
Lwowie. 

Wny Władysław Ja- 
recki, właśc. dóbr 


w Pstragowej i ka- 
żdoczesny ks. pro- 
boszez obrz. facin- 
skiego w Pstrągowej 
na propozycyę Wy- 
działu krajowego, 
ewentualnie sam Wy- 
dział krajowy. 


Wydział krajowy. 


C. k. Namiestnictwo na 


propozycyę gminy in. 


Mikołajowa, 


Wydział krajowy. 


Wydział krajowy : co do 


stypendyum dla ucz- 
nia wydziału prawni- 
czego obrządku gr. 
kat. Najprz. Metropo- 
lita gr. k. we Lwo- 
wie na podstawie ter- 
ny ułożonej przez 


Wydział krajowy. 
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Czas poboru stypendyum 
Warunki otrzymania stypendyum ewentualnie szczególne tegoż 
warunki 


Liczba i kwota 
stypendyów 


| Nazwa fundacyi Rozdawca | 


mo | 


Wny Stanislaw Nieza- 
bitowski. w Uher- 
cach niezabitowskich 
na podstawie terny, 
przez e. k. Namiest- 
nictwo ułożonej. 


nc AE? 


„met SL WA =l 
j | 
Jedno ewent. dwa 
po 420 kor. 


* Ludwiki Niczabitowskiej Dla młodzieńców, ktorzy uczęszczają do jakiehkolwiek e. k. szkół | Aż do ukończenia nauk. 
w kraju, a ukończyli już przynajmniej szkołę ludowa. 

Pierwszeństwo mają znbożali ezľonkowie rodziny Józefa Nieza- 
bitowskiego, dziada fandatorki z linii prostej po mieczu i po 
kądzieli, w ich brakn mogą otrzymać stypendyum potomko- 
wie staropolskiej szlachty, jeżeliby zaś i tych zabrakło po- 
tomkowie szlachty austryackiej obdarzonej indygienatem Kró- 
lestwa Galicyi i Lodomeryi. 


HA EA 


D o eee a n a EE E: 


Fundator Wny Emil 
Rylski, własciciel 
dóbr Dąbrówka. 


Aż do ukończenia nauk, dla 
obcych i nie pochodzących 
z Dąbrówki, Lipnicy dolnej 
i Opacia, o ile nie zgłosi się 
kandydat posiadający pierw- 

szeństwo. = 


*_Mavyi z Rylskich Pawlowskiej | Jedno na 380 kor. 


Dla ucznia lub uczenicy jakichkolwiek szkół wyznania rz. kat. 

Pierwszeństwo służy krewnym fundatora Wgo Emila Rylskiego, 
następnie młodzieży pochodzącej z Dąbrówki, Lipniey dolnej 
i Opacia koło Jasła. 


| * Ryszarda Pieściorowskiego Jedno ewent. dwa | Dla uczniów wszelkich szkól publicznych. AŻ do ukończenia nauk ewen- | Wydział krajowy po 
po 1000 kor. (dla | Stypendya są przeznaczone w pierwszym rzedzie dla potomków | tualnie przez dwa lata na wysłuchaniu wnio- 
szkół wyższych) sióstr fundatora Sybilli z Pieściorowskich Dydyńskiej i Wil- doktorat i (najdalej przez sków kuratora Wgo 
| ew. po 800 kor. helminy z Pieściorowskich Nowosieleckiejj w ich braku pięć lat od ukończenia nauk) Stanisława Dydyn- 
(dla szkół sre- dla potomków «. p. Klemensa Nowosieleeckiego i Zofii z No- aż do uzyskania samoistnego skiego w Godowej. 
dnich) ew. zaś po wosieleckich Pakoszewskiej, a jeżeliby i tych zabrakło dla utrzymania. 
600 kor. (dla szkól uczniów pochodzących z dawnej szlachty polskiej obrządku 
ludowych). rz. kat. 


* Pietruskich Dla młodzeży pochodzenia szlacheckiego, uczęszezającej do ja | Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy po 


Ewent. jedno na 


600 kor. kichkolwiek szkół publicznych. Pierwszeństwo sluży młodzieży wysłuchaniu zdania 
z rodziny Pietruskich, Ruckich, Dzieduszyckich, Puzynów i | kuratora _ fundacyi 
Chojeckich bez względu na nazwisko. Wnego Stanisława 
Chojeckiego we Liwo- 
wie. 
Zz 
* ks. Jana Pitonia Jedno na 144 kor. | Tylko dla uczniów jakichkolwiek szkół, którzy są krewnymi | Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy. 


fundatora, a w ich braku dla uczniów ze Starego Bystrego. 


Jedno na 200 kor. | Dla uezniów jakiehkolwiek szkół w kraju z wyjątkiem szkół | Aż do ukończenia szkoły sre- | Wydział krajowy. 


wyższych (Uniwersytetów i Akademii) rel. rz. kat. dniej a względnie zawodowej. 


Pierwszeństwo służy młodzieży, spokrewnionej z fundatorem. 
W jej braku otrzyma stypendyum jeden z synów podupa- 
dłych mieszczan miasteczka Starejsoli, uczęszczający do szkół 
publicznych w innem miejscu jak w Starejsoli, a jeśliby 
i tych brakło jeden z synów włościan, pochodzący z gmin 
Warzyce, Birówka i Niepła, powiatu Jasielskiego. 


* ks. Antoniego Popkiewicza 


Wymagane jest nkończenie przynajmniej drugiej klasy szkoły 
ludowej. 


Jedno na 500 kor. 


Dla uczniów jakichkolwiek szkół w kraju z wyjątkiem szkół po- | Aż do ukończenia nauk, dla | Wydział krajowy. 


* Marka i Amalii z Grzywiń- 


skich Przeorskich czątkowych (ludowych). obcych o ile nie zgłosi się 
Pierwszeństwo służy uczniom pochodzącym z rodziny Przeorskich ukwalifikowany kandydat zro- 
i Grzywińskich. dziny Przeorskich lub Grzy- 

wińskich. 


Dla uczniów (Studierende) jakichkolwiek szkół z wyjątkiem szkół | Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy. 
ludowych w Galicyi lub na Szląsku austr. 

Religia katolicka, urodzenie w (ialicyi lub na Szląsku austr. 

Dla urodzonych na Szląsku austr. także narodowość polska. 


Ks. Biskupa Józefa Alojzego | Jedno ewent. więcej | 
Pukalskiego po 200 kor. 


z) NA ECEE mm EEEO ga w cz SEP A 
Karola Skibińskiego Jedno na 200 kor. | Dla uczniów jakichkolwiek szkól, wyznających religię katolicką. | Aż do ukończenia nauk. Wydzial krajowy. 
* Stankiewicza Mogiły Szcze- | Jedno na 400 kor. | Dla uczniów szkół ludowych, średnich i wyższych w kraju. Aż do ukończenia nauk, wsze- | Wydział krajowy. 
pana | (od II. półr.) Bezwzgledne pierwszeństwo służy krewnym męża fundatorki lakoż dla dziewcząt nie dłu- 
ś. p. Szczepana Mogiły Stankiewicza (tak chłopcom, jak żej jak przez lat 10 i naj- 
i dziewczętom), między którymi rozstrzyga bliższy stopień, dałej do końca tego roku 
a przy równym stopniu większe ubóstwo. szkolnego, w którym kończą 
Dziewczęta (krewne męża fundatorki) mogą otrzymać stypen- we ami a KB 
dyum w jakichkolwiek szkołach publicznych i w prywatnych M ba sa g E 4 
jednak przez władzę szkolną upoważnionych zakładach wy- a A SIWE YI 
chowawczych żeńskich. z ZPU. 
W braku krewnych męża fundatorki mogą otrzymać stypendyum 
młodzieńcy pochodzenia szlacheckiego, obrz. rz. kat., uczę- 
szczajacy do szkół ludowych, średnich i wyższych w kraju. 
S K 3 z » om | omama m pa Z a r 
* Stypendya Strisowerowskie | Dwa po 159 kor. Religia mojżeszowa. Dla potomków fundatora aż do | Wna Rebeka Netti (Za- 
Stypendya są przeznaczone dla męskich potomków fundatora zupełnego ukończenia nauk. | netta) Sternbergowa 
Adolfa Juliusza Strisowera, uczęszczających do jakichkolwiek f Dla obcych aż do ukończenia w Wiedniu, łącznie 
szkół publicznych. W ich braku mogą być stypendya nadane szkół realnych lub gimnazyal- | z przełożeństwem 
przez substytucyę na rok jeden uczniom galicyjskich szkół | nych w kraju. o ile się pier- | zboru  izraelickiego 
realnych lub gimnazyalnych, (ebłopcom) urodzonym w Jaro- wej nie zgłosi kandydat Z ro- w Jarosławiu, ew. 
sławiu. dziny fundatora. Wydział krajowy. 


Oba stypendya są już w rękach substytutów. 


Sa 


E Strzałkowskiego Stanisława Trzy ewent. więcej | Dla uczniów e. k. Szkoły politechnicznej we Lwowie, świeckich | Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy. 
po 500 kor. wydziałów Uniwersytetów krajowych i Akademii rolniczej 
w Dublanach. 

Narodowość polska, obrządek rzym. kat., pochodzenie (ślubne 
lub nieślubne) z rodziców rzymsko-katoliekiego obrządku, 
pochodzenia polskiego, urodzenie się w Tarnopolu, Zbarażu, 
Jaeowcach lub Korszyłówce. — Krewnym, aż do trzeciego 
stopnia fundatora lub jego żony Waleryi Medardy z Do- 
brzyńskich Strzałkowskiej, służy pierwszeństwo, bez względu 
na miejsce urodzenia; mogą też ani otrzymać stypendyum 
począwszy od najniższych szkół. 
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Czas poboru stypendynm 
ewentualnie szczególne tegoż 
warunki 


Liczba i kwota 
stypendyów 


Nazwa fundacyi Warunki otrzymania stypendyum Rozdawca | 


* Dra Jana Towarnickiego a) Ewent. dwa po f Dla uczniów szkól publicznych ludowych, średnich i wyższych | Aż do ukończenia nauk, ewent. | Kuratorya tejże funda- 


600 kor. (dla szkół z wyłączeniem wydziału teologicznego: jeszcze przez dalsze dwa lata cyi. urzędująca w Rze- | 
wyższych) ewent. | ad a) tylko dla krewnych, w ieh zaś braku dla imienników w celu dalszego ksztalcenia szowię. | 


Nadanie zatwierdza W vy- 


fundatora t. j. Towarnickich. się za granica. 
dział krajowy. 


ad b) pierwszerstwo do dwóch stypendyów służy synom kura- 
torów. Zresztą mogą je uzyskać synowie mieszczan rzeszóow- 
skich i mniejszych urzędników publicznych, krajowców, któ- 
b) ewent. dwa po 400 rzy przynajmniej 5 lat pełnili służbę w obwodzie rzeszow- 
kor. (dla szkół skim i synowie nrzędników prywatnych z obwodn rzeszow- 


wyższych) ewent. Z skiego. 


po 400 kor. (dla 
szkół srednich) lub 
po 500 kor. (dla 
szkół ludowych); 


po 500 kor. (dla 
szkół średnich) lub 
po 240 kor. (dla 
szkól ludowych) 
z tych jedno od 


I. półr. 


Aż do ukończenia nank — dla 
substytntów o ile się nie 
zglosi osoha mająca pierw- 

szeństwo. 


Dla młodzieży kształcącej się w jakiejkolwiek szkole. 
Pierwszeństwo służy najblizszym zstępnym z familii Tytusa 
i Leonarda Uscieńskich, po nich najbliższym zstępnym z fa- 


600.100 kor | Wydział krajowy 
| milii Józefa i Sydonii Wojnarów. po nich najbliższym kre- 

I 

| 


* Jędrzeja Uścieńskiego Jedno na 100 kor. 


wnym Henryka Buresza, a po tych najbliższym zstępnym 
Alfreda i Karola Misiągiewiczów. 
Inne osoby moga otrzymać stypendynum tylko przez substytucyę. 


>>> 


* Andrzeja Zalcehockiego 


Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy. 


Dla synów szlachty polskiej, uczęszczających do jakichkolwiek 
szkół publicznych. 

W równych zresztą okolicznościach służy pierwszeństwo kre- 
waym fundatora i jego spadkobierców Józefa Žalchockiego 
i Aleksandra Gizińskiego. 


Dwa ewent. więcej | 
po 231 kor. 


Aż do ukończenia nauk w szko- | Wydział krajowy. 


lach publicznych w kraju. 


Dla uczniów wszelkich szkół publicznych w kraju, z wyjątkiem 
szkół początkowych (ludowych) i prócz uezniów teologii. 
Pochodzenie od ojca, narodowości polskiej, religii rz. kat., 
urodzenie w Galicyi : 

ad a), b) tylko dla synów dawnej szlachty polskiej z pierwszeń- 
stwem ad a) dla potomków rodziny fundatora i jego zięcia 
Juliana Starzyńskiego ; 

ad e), d) także dla młodzieńców nienależących do szlachty. 


a) Ewent. jedno na 
420 kor.; 

b) ewent. trzy po 525 
kor.; 

e) ewent. dwa po 420 
kor.: 

d)ewent. jedno lub 

więcej po 315 kor. 


* Jana Anrakowskiego 


w i<« az 


wakujących stypendyów z fundacyi przeznaczonych dla szkół średnich i wyższych. 


Czas poboru stypendyum | 
Warunki otrzymania stypendyum ewentualnie szczególne tegoż Rozdawca 


warunki 


Liczba i kwota 
stypendyów 


Nazwa fundacyi 


Jedno na 110 kor. Dla młodzieży uczęszezającej do szkół średnich w kraju. Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy. 
Należność do sekty karaitów, dobry postęp. prawdziwy brak 
utrzymania. Pierwszeństwo służy krewnym fundatora, mię- 


| dzy którymi rozstrzyga bliższy stopień. 


* Marka Abrahamowicza 


* Ezechiela Berzewiczego Jedno na 300 kor. | Dla uczniów krajowych szkół gimnazyalnych lub realnych. Aż do ukończenia w kraju szko- | Wny Aleksander Krze- 


Ubóstwo, wyznanie rzymsko-katolickie obrządku łacińskiego lub ły średniej a następnie wyż- czunowicz,  właści- 
greckiego, urodzenie w obrębie królestwa Galicyi i Lodotne- szej, ciel dóbr w Bołszow- 
ryi wraz z Wielkiem Księstwem Krakowskiem. Pierwszeństwo cach. 


służy krewnym fundatora, jeżeliby ich nie było, mogą sty- 
pendya otrzymać synowie oficyalistów prywatnych skarbu 
bołszowieckiego, a jeżeliby i tych nie było synowie innych 
oficyalistów prywatnych w Królestwie Galicyi i Lodomeryi 
wraz z Wielkiem Księstwem Krakowskiem. 


596 kor. | Dla nezniów szkół gimnazyalnych lub realnych. Aż do ukończenia gimnazyun | Wydział krajowy. 
Religia mojżeszowa. wzorowe postępy i obyczaje. Pierwszeństwo | względnie szkoły realnej. 

służy krewnym fundatora po nich zaś uczniom urodzonym 

w Podhajcach, pod warunkiem dobrych postępów i obycza- 


jów. 


* Joela Biera Jedno na 


Dla uczęszczających do szkół średnich i wyższych w kraju, | Aż do prawidłowego ukończe- | Marszałek krajowy. 


* Michała Gątkiewicza. Ewent. dwa po 1200 


kor. w pierwszym rzędzie dła krewnych fundatora w linii nia szkół średnich a następ- 
męskiej, noszących nazwisko (ątkiewiczów płci męskiej, | nie wyższych w obrębie kra- 
przyczem rozstrzyga bliższa linia, o ile bliższy jest oraz jów w Radzie Państwa repre- 
ubogim, zresztą zaś mą pierwszeństwo młodzieniec najwię- zentowanych. 
cej celnjący zdolnościami i charakterem, w drugim zaś rzę- | Substytuci tracą stypendyum 
o. (tylko przez substytucyę, w braku krewnych) dla mło- w razie zgłoszenia się kan- 


dzieży narodowości polskiej. dydata pierwszego rzędu. 


Samuela Głowińskiego a) 4 ewentualnie Dla uczniów szkół średnich i wyższych. ad a) b) e) aż do ukończenia | Wydział krajowy, a to 


więcej po 420 K. | Ad a) b) pierwszeństwo służy krewnym fundatora, część sty- nank. ad e) na przedstawie- 
b) 20 ewentualnie | pendyów jest zastrzeżona dla szlachty. nie Rady m. we Lwo- 
więcej po 315 K. | ad c) tylko dla synów mieszezan lwowskich. wie. 
ad e) * | e) Jedno stypen- | Stypendya po 420 kor. mogą otrzymać tylko uczniowie szkół 
dyum na 315 kor. wyższych, którzy korzystali już z niższego stypendyum w kwo- 
cie 315 kor. 
Antoniego Gozdowicza Ewent. dwa po 200 | Dla młodzieży uezęszczającej do szkół średnich lub wyższych | Aż do ukończenia nauk. Wydzial krajowy. 
kor. w kraju. 
Li 
* Magdaleny Jurgas Ewent. jedno na 460 Dla uczniów szkół średnich lub wyższych. Aż do nkończenia nauk. JW. August hr. Dzie- 
kor. Urodzenie w Galieyt, religia katolicka, narodowość polska. |  duszycki w Jasiono- 


Wile. 
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+ ź Czas poboru stypendyum 
Liczba i kwota JŁas p Jpenay 


Nazwa fundacji aa Warunki otrzymania stypendyum ewentualnie szczególne tegoż Rozdawca 
Sty penay | warunki | 
== A m. = WE j 
* Sabiny z Pawlikowskich Ko- | Dwa po 500 kor. | Dla chłopców pochodzenia szlacheckiego. uczęszczających do szkół | Tylko na bieżący rok szkolny. | Wydział krajowy na 


Władysława Pawli- 
kowskiego,  właści- 
ciela dóbr w Bere- 
źnicy królewskiej. 


rzelińskiej simnazyalnych. ropozycyę Wgo 
| z À h Ś E 


Jedno lnb więcej po 
315 kor. 


Krakowska zakordonowa Dla neczniów szkół średnich i wyższych. Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy. 


REECE TAE DY cz a EE A 


Dla uczniów szkół średnich. 
Pierwszeństwo służy uczniom z rodziny fundatorki imienia Jor- 
danów Btojowskich. w ich braku może otrzymać stypendynm 
przez substytncyę uczeń pochodzenia szlacheckiego. 


* hurdwanowskiej ze SŃtojow- | Jedno na 500 kor. 


Dla krewnych fundatorki aż de | Wydział krajowy. 
skich Maryi 


ukończenia szkoły średniej — 
dla obcych bieżący rok 
szkolny. 


Jedno na 420 kor. 


* Waleryana Pahocińskiego Dla młodzieży płci męskiej, nezęszezającej do szkół średnich 
w kraju. 
Narodowość polska, obrządek lać. Pierwszeństwo służy krewnym 


fundatora. 


Aż do ukończenia nauk. Wydzial krajowy. 


+ Jakóba Nawratila Jedno na 120 kor. Dla syna pocztimistrza, poeztekspedyenta, lub poczteksypedytora, 
który jest, wzgłędnie w chwili zgonu był członkiem stowa- 
rzyszenia w ostatniej rubryce wymienionego, uczeszczającego 
do szkoły średniej do VI. klasy włącznie. Celujący postęp pocztekspedytorów 
w naukach. Pierwszeństwo służy sierotom po obojgu rodzi- | Galicyi, Bukowiny i 
cach lub też po ojcu tudzież uczniom klas wyższych. | Wiel. Ks. Krakow- 

' skiego. j 


Tylko przez bieżący rok szkolny. | Wydział  stowarzysze- 
nia  pocztmistrzów, 
pocztekspedyentów i 


> > L2LLÓZŹZ 


Ludwiki z hr. Borkowskich 


Dwa po 1000 kor. Dla młodzieży uczęszczającej do szkół średnich i wyższych. | Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy. 
Niezabitowskiej | 


Wyznanie katolickie obrządku łacińskiego lub greckiego. 


* Ks. Michała Olszewskiego Jedno na 250 kor. y Dla młodzieńców, uczęszczających do szkół średnich i wyższych, | Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy. 
religii rzymsko-katolickiej. 
Pierwszeństwo służy uczniom z rodziny fundatora, a mianowi- 
cie potomkom brata fundatora Leona Olszewskiego i sióstr 
fundatora Karoliny z Olszewskich Bohaezkowej i Joanny 
z Olszewskich Szuleowej, w braku tychże otrzymać mogą 
stypendyum synowie włościan, urodzeni w kraju. 


* Dra Tytusa Przesmyckiego do ukończenia nauk. Wydział krajowy. 


nN- 


Jedno na 300 kor. | Dla uczniów szkół średnich i wyższych w kraju. A 
od II. półrocza. 


Zupełne ubóstwo i całkowite sieroctwo lub przynajmniej siero- 
etwo po ojcu. Pochodzenie polskie. 


* Mieczysława Romanowskiego | Jedno na 350 kor. | Dla uczniów szkół średnich, wyznania katolickiego. Pierwszeń- | Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy. 
stwo służy spokrewnionym z s. p. Mieczysławem Romanow- 


skim, poetą polskim, poległym w powstaniu z r. 1868. 


* Rafala Rnssyana Jedno na 420 kor. Dla uczniów szkół średnich i wyższych. AŻ do ukończenia nauk. Wydział krajowy. 
i jedno ew. więcej | Szlachectwo. — Krewnym fundatora służy pierwszeństwo. 
. po 815 kor. O stypendyum o rocznych 420 kor. mogą się ubiegać tylko 
uczniowie szkół wyższych, którzy korzystali już z niższego 
stypendyum w rocznej kwocie 815 kor. 


r 


* Mieszkańców byłego obwodu 


Jedno na 200 kor. | Dla młodzieńca, urodzonego w byłym obwodzie Sądeckim z wy- | Aż do ukończenia nank. Wydzial krajowy. 
Sądeckiego 


jatkiem części, która niegdyś do obwodu Jasielskiego nale- 
żała, odbywającego studya w jednym z publicznych zakła- 
dów naukowych w państwie. 


Stypendya chłopskie księdza 
Szczęsnego _ Skibińskiego 
proboszcza Zarszyńskiego 


Jedno ewent. więcej | Dla uczniów szkół średnich i wyższych. Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy. 
po 200 kor. Stypendya są przeznaczone tylko dla synów ubogich włościan 
t. j. chłopów zamieszkałych na wsi, w kraju, a gdyby tych 
zabrakło, dla synów rzemieślników wiejskich (chłopskich). 

Pierwszeństwo służy najuboższym a względnie sierotom. 

Do podania należy dołączyć poświadczenie przełożonego parafii, 
podpisane przez trzech członków gminy, że ojciec kandydata 
jest obyczajnym, religijnym iże wódki i innych upajających 
trunków nigdy nie pija. Kandydaci osieroceni po ojcu mają 

natomiast załączyć tegoż metrykę śmierci. 


Dla młodzieży wyznania katolickiego, uczęszczającej do gimna- | Aż do ukończenia nauk w gim- | Wydział krajowy. 
zyów i świeckich wydziałów uniwersyteckich w kraju. |  nazyum a następnie na je- 
dnym ze świeckich wydzia- 
łów uniwersyteckieh. 


Eligiusza i Karoliny małż. Jodno na 300 kor. 


Sobolewskich 


* Józefa Soleskiego Trzy po 400 koron. 
(z tych jedno ew. 


od II. półrocza.) 


Dla uczęszczających do szkół średnich lub wyższych w kraju sy- | Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy. 
nów prywatnych oficyalistów (ekonomów lub leśniczych) wy- 
kazujących postep co najmniej dobry i należących do rzym- 
sko-katolickiego wyznania. 


* Stupnickich i Jankowskiel 


a) cztery. z tych dwa 
od H. półrocza 
1910/11 ew. dwa | 
dalsze po 600 kor. 

b) ewentualnie trzy 

stypendya po 400 

koron. 


ad a) tylko dla uczniów wydziału prawniczego lub lekarskiego | ad a) aż do ukończenia stu- | Wydział krajowy na 
uniwersytetów we Lwowie, Krakowie lub Wiedniu. dyów na wydziale prawni- propozycyę kuratora, 
ad b) tylko dla uczniów gimnazyów w kraju. czym lub lekarskim we Lwo- którym jest Wny Ta- 
ad a) b) religia rzymsko- lub grecko-katolicka, narodowość pol- wie, Krakowie lub Wiedniu. densz Madeyski, 
ska lub ruska, celujący postęp w naukach. Krewni fundatora | ad b) aż do ukonczenia stu- przemysłowiec we 
(śp. Marcelego Stupniekiego, właściciela Szypowiec) mają dyów gimnazyalnych krajo- Lwowie. 
pierwszeństwo przed innymi kandydatami, chociażby nie wy- wych, a następnie na wy- 
kazywali celującego postępu. działach jak a). 


jA AA Ch EAZA ra | 


Jedno ewent. dwa 
po 409 koron. 


Jana Bazylewicza Towatni- 


Dla uczniów szkół średnich lub wyższych. Az do ukończenia nauk. Wydział krajowy. 
ckicgo 


Jedno ewent. dwa | 
po 420 koron. 
Ewent. jedno lub 
więcej na 315 kor. 


+ Franciszka Korwina Zawadz- 
kiego 


Dla uczniów szkół średnich i wyższych w kraju. Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy. 
Szlachectwo. — Krewnym fundatora służy pierwszeństwo 
Stypendya po 420 kor. mogą otrzymać tylko uczniowie szkół 

wyższych. którzy pobierali już stypendyum niższe o rocznych 


[8 
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wakujących stypendyów z ów przeznaczonych dla jednego lub kilku 
PF zakładów naukowych. 


Czas poboru stypendyum 
ewentualnie szczególne tegoż 


Nazwa fundacyi Warunki otrzymania stypendyum | 84CZ 
| stypendyów $ * 3 
warunki 


CR Liczba i kwota 
Rozdawca 


* Grzegorza Aywasa 
lwowskiego. jednym ze świeckich wydzia- propozycyę Senatu 


łów Uniwersytetu lwowskiego. akademickiego uni- 
wersytetu lwowskie- 


go. | 


kor. 


Wyznanie chrześciańskie z pierszeństwem dla obrz. 6rm.-kato- 
lickiego. 


| Ewent. jedno na 600 > Dla uczniów (Studierende) świeckich wydziałów Uniwersytetu | Aż do ukończenia studyów na | Wydział krajowy na 


PE a z Z u AJ RJ 
* Barczewskiego ad a) Jedno eweni. } Ad a) tylko dla nezniów świeckieh wydziałów Uniwersytetn | Ad a) b) aż do ukończenia nauk | Wydział krajowy po wy- 
a) dla Uniw. lwowskiego | pięć po 600 kor. lwowskiego. na Uniwersytecie, dla któ- | słuchaniu wniosków | 
b) dla Uniw. Jagiellońskiego dla szlachty. Ad b) tylko dla uczniów świeckich wydziałów Uniwersytetu rego stypendyum jest prze- | właściwego Senatu 
w Krukowie Ewent. sześć po 600 MaG. Znaczone, a jeżeli stypendysta akademickiego. 
kor. dlanieszlachty4 Ad a), b) Narodowość polska, religia rzymsko-katelicka, uro- podda się aktowi habilitacyj- j 
ad b) Ewent. cztery dzenie w obrębie dawnej Polski ~- co do stypendyów szla- nemu na jednym z krajowych 
po 600 kor. dla checkieh staropolskie szlachectwo. Uniwersytetów, jeszcze przez 
szlachty. Pierwszeństwo służy w obu kategoryach kandydatom, którzy dalszych lat 6 (ewentualnie 
| Ewent. trzy po 60 00 | złożyli dowody skutecznej pracy nankowej (dla medyków w podwójnej lnb potrójnej 
kor. dlanieszlachty. | AE 1. egz. ścisłego, praca w laboratoryach, prosektor vach kwocie). 
d., dla “innych wydziałów praca w seminaryach i napi- | 
a. pracy przez kierownika przyjętej, praca w laboratoryach). 

Jedno na 230 kor. Dla uczęszczajacych do krakowskich szkół średnich, przemysło- | Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy na 
wych lub nów -zawodowyeh, synów włościańskich naro- propozycyę kuratora 
dowości polskiej, religii katolickiej, obrządku łacińskiego, |  Wgo Antoniego Gó- 
pochodzących z W. Ks. Krakowskiego. ralezyka einer. c. k. 

Pierwszeństwo służy urodzonym w parafii Morawica i Płaza starszego radcy leśni- 


pod Chrzanowem. ctwa we Lwowie. 


Dla nczęszczających do gimnazynm św. Anny w Krakowie, synów | Aż do ukończenia nauk w gim- Wydział krajowy. 
mniej zamożnych lub podnpadłych obywateli narodowości nazyum św. Anny w Kra- | 
polskiej, zamieszkałych w Galicyi lub W. Ks. Krakowskiem. kowie. i 
Dobre prowadzenie się i celujący postep. 

Pierwszeństwo między takimi służy potomkom rodziny z Rybo- 
tycz Brześciańskieh w linii męskiej. 


Jedno na 580 kor. 


* Karoliny Dolliner Ewentualnie jedno | Dla dziewcząt uczęszczających do jednego z seminaryów nauczy- Aż do ukończenia seminaryum. | Gmina miasta Bochni 


na 200 kor. cielskich żeńskich w kraju, a to w pierwszym rzędzie dla następnie zaś, lecz nie dłu- ewentnalnie Wydział 
urodzonych w Bochni sierót po urzędnikach rządowych lub żej, jak przez 2 lata, aż do krajowy. 
autonomicznych, w braku takich dla innych sierót w Bochni otrzyjaunia płatnej posady. 


* Walentego Błaszezykiewieza 
| maa 
* Aleksandra Brześciańskiego 


urodzonych, a jeżeliby i takich nie było, dla sierót po urzę- 
dnikach rządowych i autonomicznych w Galicyi i Wiel. Ks. 
Krakowskiem, pochodzących z innych miejscowości. 


Jedno na 455 kor. 


Pu Dla uczniów wydziałów lekarskich uniwersytetów krajowych na- | Aż do ukończenia nauk na wy- | Wydział krajowy. 
od IL półr. 


rodowości ruskiej. Zobowiązanie się do leczenia nietylko dziale lekarskim. 
allopatycznie, ale także homeopatycznie. Do podania należy 

załączyć odpowiednie oświadczenie, albo też złożyć je w treści 

samego podania. 


ks. Jana Dołżańskiego 


Jedno na 500 kor. | Dla najpilniejszych, najzdolniejszych i najbiedniejszych uczniów | Aż do ukończenia nauk w lwo- | O. k. Namiestnik Gali- 
od II. półr., ewent. trzech najwyższych lat c. k. Szkoły politechnicznej we wskiej e. k. Szkole polite- cyi. 
dwa od I. półr. Lwowie. |  chnicznej. 


* Drelichowskiego Jana dla ucz- 
niów lwowskiej e. k. Szkoły 
politechnicznej 


re er or DOD ETER no r 


Jedno na 500 kor. | Dla nezniów V., VI. i VII. klasy w e. k. pierwszej szkole realnej | Aż do ukończenia c. k. I. szkoły | C. k. Namiestnik Gali- 
we Lwowie (przy ulicy Batorego). realnej we Lwowie. | cyi. 
Od pierwszej klasy włacznie aż Pdo chwili kompetencyi bez 
przerwy celujący stopień, ubóstwo. 
(Należy przedłożyć wszystkie świadectwa począwszy od pierwszego 
półrocza J. klasy włącznie aż do drugiego półrocza ubiegłego 
roku szkolnego wlącznie). 


* Jana Drelichowskiego dla ucz- 
niów lwowskiej szkoły realnej 


| BCE CJ AE EE ECTS TO LICZNE 


a) Jedno na 600 kor. | ad a) dla młodzieńca oddającego się nauce sztuk pięknych. | ad a) eztery lata. |JE. JW. Agenor hr. 

b) ewent. jedno na (także za granica), ad b) e) aż do ukończenia nauk. Gołuchowski, ordy- 
600 kor. ad b) dla ucznia wydziału prawniczego Uniwersytetu lwowskiego; nat na Skale. 

c) dwa po 400 kor. | ad e) dla uczniów krajowych szkół gospodarstwa wiejskiego; 

ad a), b), e) urodzenie w Galicyi iub Wiel. Ks. Krakowskiem. 


* Gołuchowskiego Agenora hr. 


Dla ucznia e. k. II. (niemieckiego) gimnazyum we Lwowie. do ukończenia c. k. IL. | Wydział krajowy. 
Tylko dla ubogich sierót po urzędnikach sądowych, religii ka- gimnazyum we Lwowie. 
toliekiej, 


* Irmy Hailig Jedno na 160 kor. 


Wydział krajowy. 


Dla uczniów e. k. Szkoły politechnicznej we Lwowie. wyznania | Aż do ukończenia e. k. Szkoły 
mojżeszowego, urodzonych w Jarosławiu, w ich braku mogą politechnicznej we Lwowie, 
otrzymać stypendya przez substytucyę uczniowie wyznania substytuci traeą stypendyum 


mojżeszowego, urodzeni we Lwowie. za zgłoszeniem się kandydata 
z Jarosławia. 


Ewent. jedno na 200 I 


* Stypendya Jakóba (utworzone 
kor. 


przez Eliasza Pinelesa) 


Jedno na 100 kor. 


Dla uczniów e. k. gimnazyum w Brodach. Aż do ukończenia e. k. gimna- | Wydział krajowy. 


Celujący postęp. zyum w Brodach. 


Fani Kapeluszowej 


Senat akademicki Un. 


Dla odbywających studya na świeckich wydzialach e. k. Uni- | Aż do ukończenia nauk na Uni- 
Jagiellońskiego. 


wersytetu Jagiellońskiego w Krakowie. wersytecie Jagiellońskim. 
Narodowość polska. Krewnym i powinowatym fundatora służy 
pierwszeństwo. 


Dwa ewent. siedm 
po 400 kor. 
Ewent. jedno lub 


więcej po 800 kor. 


* Menarda Konieekiego 
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l l Czas poboru stypendyum 
Warunki otrzymania stypendyum ewentualnie szezególne tegoż Rozdawca 
warunki 


Liczba i kwota 


Nazwa fundacyi stypendyów 


* Maryi Kruszewskiej z Choro- | a) Jedno na 400 kor. | ad a) Dla ucznia, uczęszczającego na wydział prawniczy we | Ada) Aż do ukończenia studyów | Wydział krajowy na 


browa Lwowie lub Krakowie, syna podapadłej rodziny polskiej prawniczych a następnie aż do przedstawienie Rady 
| b) Jedno na 320 kor. szlacheckiej, religii katolickiej, obrz. łacińskiego, który zo- uzyskania adjutum w służbie powiat. sokalskiej. 
kowiąże się formalną pisemną deklaracyą, zatwierdzoną przez sądowej w Królestwie Galieyi 
władzę nadopiekuńczą, że bezpośrednio po ukończeniu stu- i Lodomeryi lub W. Ks. Kra- 
dyów wstąpi do służby sądowej w Galicyi lub Wiel. Ks. kowskiem. 


Krakowskiem i pozostanie w niej przynajmniej przez lat | Ad b) Aż do ukończenia nauk. 
dziesięć, w przeciwnym zaś razie zwróci fundacyi całą ty- 

tułem stypendyum pobraną kwotę. 

(Deklaracyę tę składa się dopiero po otrzy- 

maniu dekretu stypendyjnego, ubiegając się 

potrzeba tylko oświadczyć w podaniu gotowość 

złożenia takiej deklaracyi). 

Pierwszeństwo służy urodzonym w powiecie sokalskim lub z ro- 
dziców w tym powiecie mieszkających, po nich uczniom z in- 
nych powiatów Galicyi i Wiel. Ks. Krakowskiego, po tych 
zaś uczniom z innych ziem b. Rzeczpospolitej Polskiej. 

ad b) Dla ucznia krajowej Akademii rolniczej w Dublanach, 
wyznania katolickiego, obrządku łać. lub gr., urodzonego w Ga- 
licyi lub w Wiel. Ks. Krakowskiem, albo też z ojca ks. unie- 
kiego, wychodźcy z dyecezyi chełmskiej. Pierwszeństwo służy 
urodzonym w powiecie sokalskim. 


—— 


* Lewickiego hr. Kajetana | Jedno na 600 kor. | Dla młodzieńca oddającego się nauce sztuk pięknych; Cztery lata. JE. Zofia z hr. Lewi- 
Urodzenie w Galicyi. Szczególne uwzględnienie przy równem ckich hr. Siemieńska- 
uzdolnieniu zastrzeżone jest dla synów oficyalistów każdej Lewicka. 


kategoryi w dobrach do ordynacyi hr. Lewickich należących. 


* Mieroszewskiego Ordynata | Jedno na 400 kor. | Dla uczniów gimnazyum św. Anny w Krakowie. Aż do ukończenia gimnazyum | Ordynat dr. Jan hr. 
Pierwszeństwo mają synowie ubogiej szlachty staropolskiej, św. Anny, potem zaś studyów Mieroszewski w Kra- 
w kraju zamieszkałej. W ich braku mogą otrzymać stypendya uniwersyteckich na jednym kowie. 
uczniowie w kraju urodzeni, pochodzący z rodziców również z austryackich uniwersytetów. 
w kraju urodzonych, których językiem ojczystym jest język 
polski. 

* Ks. Andrzeja Mikiewicza Jedno na 120 kor. (z | Dla uczęszczających do IV. klasy szkoły ludowej w Tarnowie | Aż do ukończenia giimnazyum. | Rada szkolna krajowa 
pierwszej raty strą- lub do gimnazyum w Tarnowie, synów rodziców wyznania na propozycyę Kapi- 
cone będą koszta o- katolickiego. tuły tarnowskiej. 
głoszenia konkur- | Pierwszeństwo mają dzieci siostrzeńców fundatora, a to synowie 
su). Ignacego Bętkowskiego, chociażby uczęszczali do gimnazyum 


w Rzeszowie; synowie zaś Albina Bętkowskiego, chociażby 
uczęszczali do gimnazyum w Przemyślu. 


m 


* Dra Michała Moysy Rosocha- | Ewent. jedno na 580 | Dla ucznia wydziału prawniczego uniwersytetu lwowskiego. Aż do ukończenia wydziału pra- | Stefan Moysa Rosocha- 
ckiego kor. Wyznanie chrześciańskie. Krewnym Dra Michała Moysy Roso- wniczego we Lwowie. cki właściciel dóbr 

chackiego służy pierwszeństwo, w ich braku mogą otrzymać w Rudnikach pow. 

stypendyum uczniowie urodzeni w obrębie Królestwa Galicyi sniatyn. 

i Lodomeryi wraz z Wiel. Ks. Krakowskiem. 


Filipa Wiktora Obniskiego | Jedno na 820 kor. | Dla uczniów wydziału prawniczego Uniwersytetu we Lwowie | Aż do ukończenia wydziału pra- | Wydział krajowy. 
| lub w Krakowie. wniczego. | 
Narodowość polska, pochodzenie szlacheckie. | 


* Kazimierza Prus Petryczyna | a) Ew. trzy po 400 Dla uczniów Aż do ukończenia nauk w za- | Wydział krajowy 
or. 7 ad a) Uniwersytetu Jagiellońskiego w Krakowie. kładzie, w którym stypen- 
b) Dwa po 300 kor. | ad b) gimn. św. Anny w Krakowie. dyum nadano. 


c) Trzy po 400 kor. | ad e) wyższej szkoły przemysłowej w Krakowie. 
d) Cztery po 250 | ad d) kraj. średniej szkoły rolniczej w Czernichowie. 

SE W braku uzdolnionych kompetentów jednego z tych zakładów 
mogą stypendya być nadane kompetentom uzdolnionym in- 
nego z powyższych zakładów. 

ad a) b) e) d) narodowość polska, dowód, że rodzice petenta 
zrodzili się na ziemi polskiej. (Należy zatem załączyć 
metryki urodzenia petenta i obojga jego rodzi- 
ców). 


AC p KA, a S 


* Piotra Jakóba Rostockiego Jedno na 780 kor. Tylko dla chłopców z rodziny fundatora, uczęszczających do | Aż do ukończenia gimnazyum | Dyrektorowie szkół Lód 
> szkół ludowych lub gimnazyalnych w Drohobyczu. drohobyckiego. wych i gim. w Dro- 
hobyczu. 
Maksymiliana i Franciszka | a) Jedno na 400 kor. Dla uczniów Aż do ukończenia studyów Wydział krajowy. | 
Xawerego Siemianowskich od II. półr. ad a) Uniwersytetu lwowskiego ad a) w Uniwersytecie lwo- 
dla ubogich uczniów obu ga- | b) Ewent. jedno na | ad b) Uniwersytetu krakowskiego wskim. 
licyjskich wszechnie i e. k. 400 kor. ad e) c. k. Szkoły politechnicznej we Lwowie. ad b) w Uniwersytecie krako- 
Szkoły politechniczej we | e) Ewent. jedno na |  wskim. 
Lwowie 400 kor. ad) c) w c. k. Szkole polite- 
chnicznej we Lwowie. 
* Rozalii i Karola Słapów Jedno na 600 kor. | Dla uczęszczającej do e. k. wyższej Szkoły przemysłowej w Kra- | Aż do ukończenia e. k. wyższej | Wydział krajowy na 
kowie młodzieży urodzonej w Wadowicach z mieszczańskiej Szkoły przemysłowej w Kra- propoz. Rady miej- 


familii, obrządku rz. kat. Spokrewnionym z familią Słapów skiej wadowickiej. 


służy pierwszeństwo. 


* Soboty Karola a) Jedno na 440 kor. Dla młodzieńca, uczęszczającego Aż do ukończenia nauk ad a) | Wydział krajowy. 
b) jedno na 420 kor. | ad a) do Akademii rolniczej w Dublanach. w Akademii rolniczej Du- 
ad b) na wydział prawniczy we Lwowie lub Krakowie. blańskiej, ad b) na wydziale 
ad a) b) urodzenie w Galicyi lub Wiel. Ks. Krakowskiem, wy- prawniczym we Lwowie lub 


znanie katolickie obrz. łac. lub greckiego, sieroctwo lub po- w Krakowie. 
chodzenie z ubogich rodziców. 

Krewnym fundatora służy pierwszeństwo, między nimi zaś roz- 
strzyga bliższy stopień. 


* Jana Franciszka Kazimierza | Ewent. jedno na 570 4 Dla uczniów wydziału prawniczego lub lekarskiego we Lwowie Aż do ukończenia nauk. Way Stanisław Sozań- 
Sozańskiego kor. i Krakowie i dla Szkoły politechnicznej we Lwowie. ski, właściciel dóbr 
Pierwszeństwo służy Sozańskim, tak między nimi, jak też w ich w Grabowcu. 


braku między innymi kandydatami mają pierwszeństwo sie- 
roty bez utrzymania. 


Ji 


„Gazeta Lwowska“ Nr. 252 z dnia 6 listopada 1910. 


Nazwa fundacyi 


Stanisławowska 


* Ks. Antoniego Sutorskiego 


* Karola Szczepanowskiego 


* Honoraty Tehorznickiej 


| NGC 


* Antoniego ojca i Augusta 


syna Zawiszów z Gorzyce kor. 


* Adama Żebrowskiego 


= 


L. Prez. 2425 4/10 
Konkurs. 

Celem obsadzenia posady dozorcy wię- 
Źniów przy e. k. sądzie krajowym w Krako- 
wie z systemizowanymi poborami i umuodu- 
rowaniem rozpisuje się konkurs z terminem 
do 25 listopada 1910. 

Podania o tę posadę wnieść należy do 
Prezydyum e. k. sądu krajowego karnego 
w Krakowie. 

Kraków, dnia 21 października 1910. 


(12017 3—3) 


L. Prez. 27815 4 W/10 
Konkurs. 

W ce. k. sądzie krajowym w Czernio- 
wcach jest dẹ obsadzenia jedna posada do- 
zorcy więźniów. 

Ubiazający się o tę posadę, ewentua|- 
nie o taką posadę w e. k sądzie obwodo- 
wym w Suczawie, wniosą swe należycie ud '- 
kumentowana podania dv dnia 10 grudnia 
1910 do Prezydyum e. k. wyższego sądu kra- 
jowego we Lwowie. 

Posady wyżej wymienione będą przede- 
wszystkiem nadane kandydatom wojskowym, 
ktorzy posiadają certyfikaty. 

Z Prezydyum e. k. Sądu krajowego 
wyższego. 

Lwów, dnia 23 października 1910. 


12175: 3—3) 


L. W. 125.781/1910 (12265 3—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

Wydział krajowy Królestwa Galicyi i 
Lodomeryi tudzież Wielkiego Księstwa Kra- 
kowskiego ogłasza niniejszem konkurs na 
posadę rządcy krajowego szpitala powszech- 
nego we Lwowie. 

Z posadą tą połączona jest płaca o ro- 
cznych 2800 kor., relutum za wikt 800 kor., 
prawo do czterech dodatków trzyletnich po 
200 kor. recznie, prawo do emerytury, doda- 
tek ma fiskry w kwocie 400 kor. rocznie, 
wreszcie mieszkanie w naturze z opałem i 
oświetleniem. 

Kandydaci ubiegający się o tę posadę 
winni wykazać: 

a; prawo obywatelstwa austryackiego ; 

b) dowód nieposzlakowanego życia; 

e) nieprzekroczony wiek normalny 
lat 40; 

d) dowód ukończonych sześć klas szkoły 
średniej lub Akademii handlowej; 

e) świadectwo egzaminu z rachunkowo- 
ści państwowej ; 

f) dowody dostatecznej praktyki ra- 
chunkowej i kancelaryjnej, w szezególności 
zaś przedłożyć dowody znajomości działu 
gospodarki pułączonej z administracyą szpi- 
talną lub pokrewnych zakładów. 


Liczba i kwota 
stypendyów 


Jedno na 100 kor. 


Trzy po 80 kor. 


Jedno na 260 kor. 


Jedno na 200 kor. 


* Dra Maryana Warteresiewicza] Jedno na 850 kor. 


Ewent. jedno na 420 


Ew. jedno lub wię- 
cej po 420 kor. 
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Warunki otrzymania stypendyum 


Dla uczniów c. k. gimnazyum w Stanisławowie. 


Dla uczęszczających do szkół ludowych w Myślenicach dzieci 
płei obojej, urodzonych w Myślenicach z rodziców również 
tamże urodzonych i zamieszkałych a mianowicie z mieszczan, 
rzemieślników, chałupników i wyrobników. Przy równym nie- 
dostatku służy pierwszeństwo krewnym fundatora. 


Dla chłopca, uczęszczającego do c. k. gimnazyum św. Anny 
w Krakowie. 
Narodowość polska, religia rzym. kat., sieroctwo. 


Aż do 
życia. 


Dla dziewcząt uczęszczających do szkół publicznych lub prywa- 
tnych we Lwowie. 
Wyznanie chrześcijańskie, ukończony siódmy, a nieprzekroczony 
szesnasty rok życia. 
Córkom urzędników galie. Towarzystwa kredytowego ziemskiego 
służy pierwszeństwo, między niemi zaś sierotom. 


o A 


Dla uczniów e. k. gimnazyum w Złoczowie. 
Religia rzym. kat., sieroetwo lub pochodzenie z ubogich rodziców. 


Dla uezniów c. k. gimnazyum św. Anny w Krakowie. 

Bezwzględne pierwszeństwo służy krewnym i potomkom funda- 
tora, noszącym imię Zawiszów, Witkowskich, Marowskieh 
lub Dziewińskich. 

Inni uczniowie mogą stypendyum otrzymać tylko przez substy- 
tucyę. 


Dła młodzieńców szlacheckiego pochodzenia, uczęszczających na 
wydział prawniczy we Lwowie lub w Krakowie. 

Ubodzy ezłonkowie rodziny ś. p. Tadeusza Żebrowskiego po 
mieczu i po kądzieli mają pierwszeństwo. 


posady. 


odań ustanawia 
listopada b. r. | Lieblinga z Tarnopola. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Tarnopol, dnia 12 września 1910. 


Termin do wnoszenia 
Wydział krajowy do dnia 2 
na ręce dyrektora krajowego szpitala po- 
wszecbnego we Lwowie. 

Kandydaci pozostający w służbie publi- 
cznej wnosić mają podania za pośrednictwem 
swych władz przełożonych. 

We Lwowie, dnia 26 października 1910. 


L. cz. A. I. 56/10 (7) (11333 3—3) 
Za umysłowo chorą uznano Bronisławę 
Cudzich córkę ś. p. Jakóba w Gliczarowie. 
Kuratorem jej ustanowiono Józefa Sli- 
maka w Białym Dunajcu. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Nowy Targ, dnia 20 lipca 1910. 


L. 3730 (12385 3—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

Celem nadania kilku stypendyów opró- 
żnionych z fundacyi im. Piotra Więcławskie- 
go w kwocie pe 300 kor. rocznie przeznaczo- 
nych dla słuchaczów Uniwersytetu wydzia- 


łów prawa i medycyny, dla techników, 


L. cz. L. VIII. 28/9 (5) (11332 3—3) 
Za umysłowo niedołężnego uznano Ję- 
drzeja Pitonia Walusiaka w Kościeliskach. 
Kuratorem jego ustanowiono Michała 
Stopkę Mocarnego w Kościeliskach. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII. 
Nowy Targ, dnia 2 kwietnia 1910. 


dzież da uczniów zawodu gospodarskiego w 
krajowej Akademii rolniczej w Dublanach, 
szkoły rolmirzej w Czerniehowie, lub m 
nych podubaych zskładów, rozpisuje się ni- 
niejszem konkurs z t rminem wnoszenia po- 
dań do 15 grudn'a 1910. 

O te stypendya mogą się ubiegać ueznio- 
wie narodowości polskiej, regigii rzym. kat., 
urodzeni w Galieyi. 

Podania zaopatrzone w metrykę uro- 
dzenia, świadectwo ubóstwa i świadectwo 
szkolne, mają być wystosowane do kurato- 
ryi fundacyt o do kompetentów, którzy po- 
bierają już jakie stypendyum, należy donieść 
z jakiej pobierają je fundacyi i w jakiej wy- 
sokości. 

Lwów, 28 października 1910. 


L. ez. P. VI. 158/10 (4) (11436 3 — 3) 
Edykt. 

Za chorego na umyśle uznano Dobrysa 
Lówa w Podh»jeach. 

Kuratorem jego ustanowiono E:siga Lö- 
wa w Podhajcach. 

C. k. Sąd powiatowy. Oddział V. 

Podhzjee, dnia 18 sierpnia 1910. 


L. cz. L. VIII. 4/9 (18) (11542 3—3) 
Za marnotrawną uznano Maryannę Klo- 
cek żonę Stanisława z Nowego Targu. 
Kuratorem tejże ustanowiono Marcina 
Głąbińskiego z Nowego Targu. 
C. k. Sad powiatowy, Oddział VIII 
Nowy Targ, dnia 2 listopada 1909. 


Kuratele. 


L. cz. P. 44/2 (35) (11637 3—3) 
Edykt 
Nad marnotrawną Fewronią 1-o Mi- 
śków 2-0 Bartoch kuratela zniesioną została. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 


L. cz. P. V. 95/10 (5) (11551 3—3) 
Wiśniowczyk, 19 września 1910. 


Panka Szczura z Wolicy derewl. uzna- 
no umysłowo-niedołężnym, 

Kuratorem jego ustanowiono Ilka Za- 
teheja z Woliey derewlańskiej. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Busk, dnia 10 października 1910. 


L. cz. P. 106/10 (7) (11638 3—3) 
Edykt 

Za marnotrawnego uznano Jakóba Sy- 
dora w Sokolnikach. 

Kuratorem jego ustanowiono Maksyma 
Sydora w Burkanowie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Wiśniowczyk, 25 września 1910. 


L. cz. A. I. 45/9 (12) (11563 3—3) 
Za umysłowo niedołężną uznano Anto- 
ninę Chowaniec córkę Jakóba w Bukowinie. 
Kuratorem jej ustanowiono Wejciecha 
Chowańca w Bukowinie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 


(11316 3—3) 
Nowy Targ, dnia 29 stycznia 1910. 


L. cz. P. VI. 165/10 (1) 
d 


ykt. 
Józef Liebling z Tarnopola uznany zo- 
stał umysłowo-niedołężnym. 


Czas poboru stypendyum | 
ewentualnie szczególne tegoż 
warunki 


Aż do ukończenia gimnazyum. 


Aż do ukończenia szkoły ludo- 
wej w Myślenicach. 


Aż do ukończenia e. k. gimna- 
zyum św. Anny w Krakowie. 


ukonczenia 


Aż do ukończenia c. k. gimna- 
zyum w Złoczowie. 


Aż do ukończenia e. k. gimna- 
zyum Św. 
a następnie studyów Uniwer- 
syteckich. 
stypendyum w razie zgłosze- 
nia się kandydata, któremu 
służy pierwszeństwo. 


Aż do ukończenia studyów pra- 
wniczych, a w razie wstąpie- 
nia do konceptowej służby 
rządowej w Galicyi, aż do 
uzyskania adjutum lub stałej 


Kuratorem jego ustanowiono Israela] L. cz. L. I. 1/9 (6) 


Rozdawca 


Wydział krajowy. 


ZEE ZZ 


Rada gminna w Mysle- 
nicach ewentualnie 
Wydział krajowy. 


Dyrektor c. k. gimnaz. 
Sw. Anny w Krako- 
kowie, ewentualnie 
Wydział krajowy. 


I. JE. JW. Aleksander 
Mniszek Tehorznieki 
c. k. Prezydent Sądu 
krajowego wyższego 
we Lwowie. 


z 


Rzym. kat. katecheta 
przy e. k. gimnażyum 
w Złoczowie. 


roku 


Najstarszy krewny fun- 
datora imienia Zawi- 
szów, ew. Wydział 
krajowy. 


Anny w Krakowie 


Substytuci tracą 


Wny Antoni Skrzyński 
w Żurawnie. 


(11562 3—3) 
Za chorego na umyśle uznano Karola 
Bocheńskiego w Nowym Targu. 
Kuratorem jego ustanowiono Kazimie- 
rza Bocheńskiego w Nowym Targu. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Nowy Targ, dnia 23 września 1909. 


E cz. L. JM. 10/0. P. AX. 1601048) 
(11665/6 3—3) 
Edyk 


Za umysłowo chorego uznano Fedka 
Maeelucha w Borkach wielkich. 

Kuratorem jego ustanowiono Pawła 
Strusia gospodarza w Borkach wielkich. 

C. k. Sąd powiatowy, Oadział IX. 

Tarnopol, dnia 17 września 1910. 


L. ez. L. 1/10 (5) (11676 3—3) 
mii Edykt. 
a głupkowatego uznano Iwana Gr 
w Bordulakach. Ę 
Kuratorem jego ustanowiono Konrada 
Łysyka w Łopatynie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Łopatyn, dnia 5 czerwca 1910. 


L: ez. L. V. 25/10 (6) (11704 3—8) 
Edykt 
Za umysłowo chorego uznano Samuela 
Arya dw. im Heilberga we Lwowie. 
Kuratorem jego ustanowiono p. adw. 
dr. Maksymiliana Zetterbauma we Lwowie. 
C. k. Sąd powiatowy S I, Oddział V. 
Lwów, dnia 11 pażdziernika 1910. 


L. cz. L. 8/10 (4) (11756 3—3) 
Edykt. 

Za umysłowo chorą uznano Annę Zyń- 
czak w Odrzechowej. 

Kuratorem jej ustanowiono Michała 
Werneja rolnika w Odrzechowej, 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Sanok, dnia 25 sierpnia 1910. 


L. ez. P. VIGGO (4) (11582 3—3) 
Edykt 
Za obłąkanego uznano Aftanazego Jur- 
czyka w Kabarowcach. 
Kuratorem jego ustanowiono Jacka Dia- 
ków w Kabarowcach. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 


Zborów, dnia 30 ezerwca 1910. 


L. ez. L. 4/10 (6) 
Ed 


Za marnotrawnego uznano Semka Bi- 
szko w Toporowie. 

Kuratorem jego ustanowiono Maksyma 
Biszkę syna Łeśka w Toporowie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Łopatyn, dnia 13 września 1910. 


L. cz. P. III. 112/10 (11718 3—3) 
Piotra Matwijów syna Demka z Ko- 
złowa uznano marnotrawnym. 
Kuratorem jego ustanowiono 
Marcina Worczaka z Kozłowa. 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Busk, dnia 14 października 1910. 


małol. 


L. ez. L. 3/10 i L. 6/10 (11898 2—3) 
Edykt. 

1. Andrzej Rutkowski s. Semania z Ba- 
rysza uznany marnotrawcą, kuratorem Jan 
Byczek z Barysza, 

2. Wincenty Braszka s. Stanisława 
z Berezówki uznany za niepoczytalnego, ku- 
ratorem Jan Braszka z Berezówki. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV 

Monasterzyska, dnia 20 czerwca 1910. 


L. ez. P. 16/10 (11) (11908 2—3) 
Leopold Hlawaczek uznany umysłowo 
chorym. 
Kuratorem i ustanowiony Antoni Pekło. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 


Żabie, dnia 19 stycznia 1910. 


L. ez. L. 5/10 (11884 2—3) 
Matwij Poletholiko z Nowosielee kozi- 
ckich uznany marnotrawcą. 
Kuratorem ustanowiono Marcina Pindę 
z Nowosielec kozickich. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Bircza, 80 września 1910. 


L. cz. L. MI. 8/10 (5) P. II. 124/10 (4) 
(11858 2—3) 
Edykt. 

Za chorego na umyśle uznano Michała 
Owczara w Litwinowie. 

Kuratorem jego ustanowiono p. Iwana 
Chomę rolnika w Litwinowie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IT. 

Podhajce, dnia 18 września 1910. 


L. cz. P. 78/4 R (12144 1—3) 
d ) 
Kuratelę zawieszoną nad marnotrawnym 
Pawłem Rutką z Ciężkowice, uchyla się. 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Ciężkowice, dnia 1 października 1910. 


L. cz. A.” 69/9 (12258 1—3) 
Z słowo niedołężną uznano Roza- 
lię Czwja córkę Jędrzeja w Ludźmierzu. 
Kuratorem jej ustanowiono Macieja 
Czaję w Ludźmierzu. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII. 
Nowy Targ, dnia 8 lipca 1910. 


L. cz. P. 87/10 (6) (12293 1—3) 
Bdykt 

Za marnotrawnego uznano Andrija 
Semotiuka Martyna w Rożnowie. 

Kuratorem jego ustanowiono Onufrego 
Macka Michajła w Rożnowie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Zabłotów, dnia 29 czerwca 1910. 


L. ez. P. 86'10 (5) (12292 1—3) 
Edykt. 

Za marnotrawnego uznano Michała Ta- 
meja Iwana w Rożnowie. 

Kuratorem jego ustanowiono Semena 
Tomeja Wasyla w Rożnowie. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Zabłotów, dnia 29 czerwca 1910. 


L. cz. P. 88/10 (), (12294 1—3) 


yk t. 
Za marnotrawną uznano Annę lo Pa- 
lejezuk Żo śl. Korz w Kilichowie. 
Kuratorem jej ustanowiono Jurka Ko- 
rza w Kilichowie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Zabłotów, dnia 13 lipca 1910. 


L. cz. L. VII. 20/9 (7) (12096 1—3) 
Za marnotrawnego uznano Stanisława 
Kowalezyka w Rokieinaćh. 
Kuratorem jego ustanowiono Kantego 
Chmielarczyka w Rokicinach. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII. 
Nowy Targ, dnia 80 lipca 1910. 


(11793 3—3) | L. ez. P. VI. 84/10 (5) 
d 
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(12064 1—3) 


Za obłąkanego a Wasyla Kormana 
z Hukatowiec. 

Kuratorem jego ustanowiono Stanisława 
Grabasa w Hukatowcach. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 

Zborów, dnia 1 sierpnia 1910. 


L. ez. P. 64/10 (7) (12291 1—3) 
Edy : 

Mikołaj Mangutiak Iwana z Trójcy 
uznany został za marnotrawcę. 

Kuratorem jego ustanowiono Iwana Ma- 
kowejezuka Mikołaja z Trójey. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Zabłotów, dnia 18 maja 1910. 


L. cz. P. 99/10 (1) (12323 1—3) 
Kdykt. 

Za umysłowo chorego uznano Nykołę 
Matkowskiego Iwana w Ladzkiem szlache- 
ckiem. 

Kuratorem jego ustanowiono Antoniego 
Baara w Ladzkiem. 

C. k. Sąd powiztowy, Oddział IV. 

Tyśmienica, dnia 15 czerwca 1910. 


L. cz. P. V. 290/10 (4) (12136) 
Edykt. 
Za umysłowo chorego uznano Szymona 
Holdera w Kołomyi. i 
Kuratorem jego ustanowiono dra Wil- 
helma Rosenhecka w Sniatynie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Kołomyja, dnia 7 września 1910. 


L. cz. P. 99/9 8% - (12221) 
Za chorego na umyśle uznano Jana 
Zborowskiego w Ziydaczowie. 
Kuratorem jego ustanowiono Michała 
Olesia w Żydaczowie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Zydaczów, dnia 24 grudnia 1909. 


L. cz. P. 223,10 (4) (12197) 
Edykt. 

Za marnotrawcę uznano Jana Króla 
w Luszowicach. 

Kuratorem jego ustanowiono Jana Zu- 
ziaka w Luszowicach 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Dąbrowa, dnia 2 października 1910. 


L. ez. L. 319 (6) (12251) 
Edykt. 
Za umysłowo chorego uznano Mikołaja 
Stepanika w Bachowie. 
Kuratorem jego 
Tkacza w Bachowie.' 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Dubiecko, dnia 17 grudnia 1909. 


ustanowiono Iwana 


L cz. P. 306/9 SH (12287) 
Za marnotrawnego uznano Jana Wla- 
zło zamieszkałego w Ubieszynie. 
Kuratorem jego ustanowiono Jana Gó- 
rzyca w Ubieszynie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Przeworsk, dnia 20 lutego 1910. 


L. cz. P. 305/9 (2) (12374) 
Rdykt 


Za umysłowo chorą uznano Paulinę 
Płońską w Tarnowie. 

Kuratorem jej ustanowiono Floryana 
Kunza w Pobitnej na Głęboce, Sąd pow. 
Rzeszów. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 


Tarnów, dnia 7 sierpnia 1909. 


L. cz. L. VIII. 5/10 
Edykt. 
Za umysłowo chorego uznano Andrzeja 
Szpinkę w Gładyszowie. 
Kuratorem jego ustanowiono Adama 
Szpinkę w Gładyszowie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII. 


Gorlice, dnia 22 września 1910. 


(12150) 


L. ez. P. XI. 181/10 (2) (12149) 
Edykt. 

Za chorą na umyśle uznano Maryę Doł- 
żańską w Jasienicy solnej. 

Kuratorem jej ustanowiono Ołeksę Doł- 
żańskiego w Jasienicy solnej. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział XI. 

Drohobyez, dnia 26 sierpnia 1910. 


L. ez. P. 189/9 (6) (12028) 
Edykt 
Za umysłowo chorego 


Ettingera w Tarnowie. 


użnano Abrahama 


Kuratorem jego ustanowiono Leona Lan- į 
daua w Tarnowie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Tarnów, dnia 29 maja 1909. 


L. ez. L. 10/10 s (12107) 
Za umysłowo chorego uznano Pawła 
Hryniuka w Kuliczkowie. 
Kuratorem jego ustanowiono Hrycia Ko- 
walezuka rolnika w Kuliezkowie. 
C. k. Sąd powiatowy Oddział III. 
Bełz, dnia 7 października 1910. 


L. ez. L. 14/10 (7), P. 184/10 (11994) 
Edykt 


Za umysłowo chorego uznano Piotra 
Kościów syna Kieryły w Słobodzie. 

Kuratorem jego ustanowiono Bazylego 
Kinała w Słobodzie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Kozowa, dnia 7 września 1910. 


Upadłości. 


L. ez. S. 2/10 (20) (12476) 

W konkursie Altera Ratha celem likwi- 
dacyi i uporządkowania dodatkowo zgłoszo- 
nych wierzytelności, tudzież takich wierzy- 
telności, które zostaną zgloszone do dnia 12 
listopada 1910, wyznacza się audyencyę na 
dzień 14 listopada 1910 o godz. 9 przed 
poł. w c. k. sądzie obwodowym w Kołomyi 
w biurze Nr. 74. 

Kołomyja, 25 października 1910. 

Komisarz konkursowy. 


L. cz. 8. 2/9 (71) (12477) 

W konkursie Karola Ziegellauba przed- 
łożył zawiadowca masy projekt rozdziału 
(rozporządzalnej) masy. 

Wszystkim wierzycielom konkursowym, 
którzy dotychczas zgłosili swe wierzytelno- 
ści, wolno powyższy projekt u komisarza 
konkursowego lub zawiadowcy masy prze- 
glądać i brać z niego odpisy i możliwe za- 
rzuty wolno im wnosić ustnie lub pisemnie 
u komisarza konkursowego aż do dnia 10 
listopada 1910. 


Ekspozytura w Tarnowie“ als Zweignieder- 
lassung der in Wien bestehenden Hauptnie- 
derlassung des Wiener Bank-Verein mit 
nachfolgenden Rechtsverhaltnissen : 

1. Der Wiener Bank-Verein ist eine 
Aktiengesellschaft und sind für dieselbe die 
in der (Generalversammlung vem 6 April 
1908 beschlossenen und mit Erlass des k. k. 
Ministerium des Innern vom 15 April 1909 
A Z genehmigten Statuten verbind- 
ich. 

2. Die Gesellschaft hat ihren Sitz in 
Wien und ist berechtigt, an anderen Orten 
Zweigniederlassung zu errichten. 

8. Der Zweck -der Gesellschaft ist, 
Handels- und Finanz-Industrie und Immo- 
biliargeschāfte jeder Art für eigene und 
fremde Rechnung zu betreiben; die Gesell- 
schaft ist insbesondere auch berechtigt, un- 
ter Beobachtung der fir die einzelnen Ge- 
schaftszweige bestehenden Gesetze und Ver- 
ordnungen, das Promessen und das Raten- 
briefgeschäft zu betreiben, die Versicherung 
gegen Kursverlust bei verlosbaren Effekten 
im Falle der Verlosung vorzunehmen und 
auf den Uberbringer oder auf Namen lau- 
tende Kinlagebńcher, sowie zu Industrie und 
Handelszwecken Bankschuldverschreibungen 
auszugeben. 

4. Die Dauer der Gesellschaft ist auf 
90 Jahre vom Tage der Genehmigung der 
Statuten festgesetzt. 

5. Das Aktienkapital der Gesellschaft 
beträgt derzeit 130 Milionen Kronen, zer- 
teilt in 825.000 Stück volleingezahite auf 
den Uberbringer lautende Aktien a K 400. 

6. Die Kundmachungen der Gesell- 
schaft erfolgen rechtskräftig in der Wiener- 
zeitung. 

7. Den Vorstand der Gesellschaft im 
Sinne der Art. 227, 241 H. G. B. bildet die 
die Direktion, welche aus zwei oder mehre- 
ren vom Administrationsrate ernannten Di- 
rektoren besteht; als solche sind dermalen 
die Herren: Bernhard Popper, Felix Kuran- 
da, Hugo Marcus, Sigmund Ichenhauser, 
Alexander Weiner und Alfred Heinsheimer, 
sammtlich wonnnaft in Wien, eingetragen. 

Der Administrationsrat ernannt auch 
die Stellvertreter der Direktoren und die 
Prokuristen. 

8. Die Firma der Gesellschaft wird 
nach $ 19 der Statuten kollektiv gezeichnet : 

a) von zwei Direktoren, oder zwei Di- 


Do rozprawy nad tym projektem i | rektoren Stellvertretern, 


ustaleniem rozdziału wyznacza się audyen- 
cję na dzień 16 listopada 1910 o godz 9 | 
przed poł. w c.k. sądzie obwodowym w Kò- 
łomyi, w biurze Nr. 74. 

Na tę audyencyę wzywa się w szcze- 
gólności zawiadowcę masy, jego zastępcę i 
członków wydziału wierzycieli. 

Kołomyja, 27 października 1910. 

Komisarz konkursowy. 


Firmy. 
L. cz. Firm. 360 Stow. II. 1310 E 
Obwieszezenie. 
Wpis firmy stowarzyszenia zarobkowego 
i gospodarczego. 

Wpisano do rejestru stowarzyszeń Za- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Borowa. 

Brzmienie firmy: Powszechny związek 
kredytowy w Borowej, stowarzyszenie zare- 
jestrowane z ograniczoną poręką. 

Data statutu: Mielec dnia 5 września 
1910. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: podniesie- 
nie zarobku i gospodarstwa członków sto- 
warzyszenia przez dostarczenie im środków 
pieniężnych im do obrotu w gospodarstwie, 
handlu i przemyśle zapomocą wspólnego 
kredytu wszystkich członków. 

Czas trwania: nieograniczony. 

Dyrekcya: Wolf Rosenthal i Szymon 
Klagsbrum, dyrektorowie, Izak Klagsbrum 
syn Chaima, zastępcą dyrektora, wszyscy 
właściciele realności w Borowy. 

Podpis firmy (F. Z.): pod nazwą firmy 
wypisaną ręcznie, lub odbitą za pomocą 
stampilii umieszezą swe podpisy dwaj dyre- 
ktorowie albo też jeden dyrektor i zastępca. 

Ogłoszenia od stowarzyszenia pocho- 
dzące umieszczana będą w czasopiśmie „Sa- 
mopomoc* we Lwowie. 

Udziały członków po 50 kor. Jeden 
członek może mieć więcej udziałów po 50 
koron. 

Odpowiedzialność do pięciokrotnej wy- 
sokości deklarowanego udziału. 

Data wpisu: 17 września 1910. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział LV. 
Tarnów, dnia 17 września 1910. 


G. Z. Firm. 345 Rg. B. I. (11826 1—3) 
Im hg. Handelsregister für  Gesell- 


schaftsfirmen ist meu einzutragenen die 
Firma: 
„Expositur des Wiener Bankverein 


Tarnów“ oder „Wiedeński Bank związkowy Í 


b) von einem Direktor und einem Di- 
rektor-Stellvertreter, 

c) von einem Direktor oder einem Di- 
rektor-Stellvertreter und einem Prokuristen, 

d) von zwei Prokuristen, wenn von 
denselben einer durch den Administrations- 
rat für eine bestimmte Zeit, oder dauernd 
ermäcbtigt worden ist, die Firma in Ver- 
tretung eines Direktors oder eines Direktors- 
Stellyertreters zu zeichnen, wobei diese Er- 
mächtigung bei der Mitzeichnung ersichtlich 
zu machen ist. 

Die Firma der Zweigniederlassungen 
kann auch durch zwei Prokuristen gezeichnet 
werden, wenn einer derselben zum Vorstzn- 
de, oder Vorstand-Stellvertreter der betreffen- 
den Zweigniederlassung bestellt und durch 
den Administrationsrat ausdrücklich er- 
machtigt wurde mit einem anderen Proku- 
risten zu zeichnen. 

Die Direktoren-Stellvertreter und die 
Prokuristen haben ihrer Unterschrift einen 
die Prokura andeutenden Zusatz beizufügen. 

Als Zeichnungsberechtigte für die Ex- 
positur in Tarnów werden im Sinne des Be- 
schlusses des Administrationsrates vom 28 
Juni 1910 bestellt die Herren Direktoren 
Bernhard Popper, Felix Kuranda, Hugo Mar- 
cus, Alfred Heinsheimer, Sigmund Ichen- 
hauser und Alexander Weiner, sowie der 
Direktor-Stellvertreter Herr Salamon Fi- 
scher, sämtlich wohnhaft in Wien. 

Weiters werden als Firmanten dieser 
Zweigniederlassung Herr Ludwig Neumann, 
Dirigend des Wiener Bank-Verein Filiale 
Krakau und Herr Alfred Szanzer, Dirigend- 
Stellvertreter des Wiener Bank-Verein Fi- 
liale Krakau mit der Massgabe bestellt, 
dass sie berechtigt sein sollen, die Firma 
der Expositur Tarnów im Sinne des $ 19 
Absatz II. der Statuten mit einem zweiten 
Prokuristen zu zeichnen. 

Zum Prokuristen wird weiters im Sin- 
ne des $ 19 der Statuten Herr Felix From- 
mowiez, Prokurist des Wiener Bank-Verein 
Filiale Krakau bestellt. 

Die Zeichnung erfolgt derart, dass je 
zwei der Firmanten nach Zulass des $ 49 
der Statuten unter den vorgadruckten oder 
von wenn immer vorgeschriebenen Firmen- 
wortlaut: „Ekspositur des Wiener Bank- 
Verein Tarnów“ oder „Wiedeński Bank 
związkowy Ekspozytura w Tarnowie“ ihre 
Namen und zwar die Direktoren-Stell- 
vertreter und die Prokuristen mit einem die 
Prokura andeutenden Zusatze beisetzen. 


K. k. Kreis- als Handelsgericht, 
Abteilung TV. 


Tarnów, am 7 September 1910. 


L. cz. Firm. 1351/10 Stow. I. 8 
1—3) 
Ogłoszenie. 

Ogłasza się, że Towarzystwo „Darlehens 
und Handelsverein in Kopyczyńce, registrier- 
te Genossenschaft mit beschrankter Haftung“ 
rozwiązanem zostało, że likwidacyę takowe- 
go wdrożono i że likwidatorami tegoż wy- 


brani zostali Moritz Sehónberg Izaak 
Schwarzbaeh i Baruch Presser, kupcy z Ko- 
pyczyniec. 


O tem zawiadamia się wszystkich wie- 
rzycieli tegoż Towarzystwa, by w tem To- 
warzystwie z pretensyami swymi się zgłosili. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
Oddział LI. 
Tarnopol, dnia 17 września 1910. 


L. cz Firm. 593/10 Odd. A. (11824) 
Wpis do rejestru handlowego firmy 
kupca pojedynczego. 

Wpisano do rejestru handlowego od- 
dział A. 

Siedziba firmy: Chwałowice. 

Brzmienie firmy: Helena Kodrębska, 

Przedmiot przedsiębiorstwa: młyn 
wodny. 

Własciciel: Helena Kodrębska. 

Udzielono  prokurę: Włodzimierzowi 
Kodrębskiemu. 

C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy 
Oddział V. 
Rzeszów, dnia 8 października 1910. 


- 


L. ez. Firm. 262/10 Pojed. II. 6 
Wykreślenie firmy. 
Z rejestru firm pojedynczych wykre- 
ślono : 
Siedziba firmy: Wadowice. 
Brzmienie firmy: Ludwik Dziedzic. 
, Przedmiot przedsiębiorstwo: budo- 
wniczy. 
Skutkiem śmierci. 
Dzień wpisu: 9 lipca 1910. 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
Oddział TI. 
Wadowice, dnia 7 lipca 1910. 


(12182) 


L. cz. Firm. 548'10 (11828) 

C. k. Sad obwodowy jako handlowy w 
Rzeszowie prostuje zaszłą w uchwale z daty 
18 sierpnia 1910 Firm. 488/10 pomyłkę w 
ten sposób: 

1. że wybranych członków zarządu użu- 
pełnia się osobą Franciszka Pociaska, oraz 

2 że zamiast zastępcy przełożonego za- 
rządu Franciszka Pociaska wpisuje się Józefa 
Jeża, zarazem zarządza się poprawienie tych 
wpisów do rejestru dla stowarzyszeń zarob- 
kowo- gospodarczych przy firmie: Spółka 
oszczędności i pożyczek w Nisku „z nieogra- 
niezoną poręką*. 

Rzeszów, dnia 17 września 1910. 


G. Z. Firm. 527/10 Rg. ©. T. 17 (11055; 
Eintregung einer Gesellschaft<firma. 
Eingetragen wurde in das Giesellschafts- 

register : 

Stz der Gesellschaft : 
(Bez. Drohobycz). 

Firroawortlaut: Triumph Petroleum, Ge- 
sellschaft mit beschrankter Haftung. 

Datum des Giesellschaftsvertrages: Lem- 
berg dem 1 August 1910. 

Gegenstand des Unternehmens: die 
Erzeugung und der Vertrieb von Miaeralöl, 
sowie der Betrieb verwandter Geschäfis- 
zweige. 

Die Hóhe des Stammkapitals und der 
Betrag der geleisteten Einzahlungen: das 
Stammkapital beträgt 950 000 K und ist im 
Baaren voll eingezahit worden. 

Zeitdauer : unbeschränkt. 

Geschaf sfiihrer: Die Gesellschaft hat 
einen Geschaft fihrer. Zum Geschäftsführer 
ist Herr Eduard Thomas Boxall, Kaufmann 
in Tustanowice wohnha!t bestellt worden. 

Datum der Eintragang: 28 August 
1910. 

K. k. Kreis- als Handelsgericht, 

Abteilung V. 

Sambor, den 18 August 1910. 


Tusłanowice 


L. cz. Firm. 45510 Poj. I. 82 
Wykreślenie firmy. 
Z rejestra oddział A. wykreślono: 
Siedziba firmy : Złoczów. 
Brzmienie firmy: Majer Rappaport. 
Przedmiot przedsiębiorstwa : spekulacye 
pieniężna i wymiana pieniędzy. 
Skutkiem smierci posiadacza firmy Ma- 
jera Rappaporta. 
Dzień wpisu: 18 października 1910. 
C. k. sąd obwodowy jako handlowy 
Oddział II. 
Złoczów, dnia 13 października 1910. 


(12397) 


L. cz. Firm. 581/10 (11605) 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Rzeszowie zarządza dnia dzisiejszego wpisa- 


22 


spodarezych przy firmie „Spółka oszczędno- 
j ści i pożyczek w Kraczkowej, stowarzyszenie 
zarejestrowane z nieograniczoną poręką*. 
wskutek ustąpienia z zarządu członka Seba- 
styana Cyma na podstąwie uchwały powzię- 
tej na walnem zgromadzeniu dnia 21 sier- 
pnia 1910 odbytem : 

1. wybrano w miejsce Sebastyana Cy- 
my, zastępcą przełożonego zarządu dotychcza- 
sowego członka zarządu Jana (irzywę, 

2. wybrano w miejsce Jana (irzywy, 
jako członka zarządu Andrzeja Dźwierzyń- 
skiego. 

Rzesżów, dnia 17 września 1910. 


G. Z. Firm. 1410/10 Rg. I. C. 1 
Kundmachung. 
Es wird hiemt bekannt grmacht, dass 
Herr Juhannet Kalen, Kaufmunu in Ham- 
burg als Geschäftsführer mit dem Rechte 
diese Firma allein zu zeichnen und der Herr 
Heinrich Bernfeld aus Podwołoczyska als 
Eiuzelprokutist mit dem Rechte die Firma 
dieser Gesellschaft per procura allem zu 
zeichnen bestellt wnrden. 
K. k. Kreis- als Handelsgericht, 
Abteilung II. 
Tarnopol, den 8 Oktober 1910. 


(12078) 


L. cz. Firm. 189/10 Stow. II. 106 (12125) 

Wpisano w rejestrze stowarzyszeń Za- 
robkowych i gospodarczych odnośnie do 
firmy: 

Brzmienie firmy: Spólka oszczędności i 
pożyczek w Siekłówce, stowarzyszenie zare- 
jestrowane z nieograniczoną poręką, że czło- 
nek dyrekcyi Jan Ostalecki ustąpił a w miej- 
sce jego wybrano na walnem zgromadzeniu 
w dniu 31 lipea 1910 Wojciecha Dunaja, 
gospodarza w Sieklówee, członkiem dyrekcyi. 

Data wpisu 80 wrześnią 1910. 

C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy 
Oddział IV. 
Jasło. dnia 17 września 1910. 


L. cz. Firm. 488/10 Stow. I. 399 
Wykreślenie firmy. 

Z rejestru stowarzyszeń wykreślono : 

Siedziba firmy: Brody. 

Brzmienie firmy : Towarzystwo budowy 
tanich domów mieszkalnych dla urzędników 
w Brodach, stowarzyszenie zarejestrowane Z 
ograniczoną poręką. 

Skutkiem nie wejscia w życie stowa- 
rzyszenia i uchwały walnego zgromadzenia 
członków z dnia 5 marca 1910. 

Dziev wpisu; 22 września 1910. 

C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy 
Oddział II. 
Złoczów, dnia 22 września 1910. 


(12185) 


L. cz. Firm. 567/10 Stow. I. 309 (12391) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Wpisano w rejestrze Stowarzyszeń zá- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba firmy: Chłopy. 

Brzmienie firmy: Spółka oszczędności i 
pożyczek w Chlopach, stowarzyszenie zareje- 
strowane z niecgraniczoną poręką. 

Członkowie dyrekcyi wystąpili: Antoni 
Wajda i Ignacy Grynienko wskutek upływu 
cezterołecia, Adam Cygamik wskutek upływu 
dwulecia ($ 16 statutu). 

Członkowie dyrekcyi wybrani: Na wal- 


nem zgromadzeniu z 4 czerwca 1910 wy- | $$ 


brani członkami zarządu ponownie Antom 
Wajda i Adam Cyganik nadto Feliks Gry- 
nienko, wszyscy rolnicy w thłopach. 
Data wpisu: 3 października 1910. 
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział V 
Sambor, dnia 19 września 1910. 


G. Z. Firm. 440/10 Rg. A. I. 106 (11755) 
Eintragung einer Einzelfirma 
Eingetragen wurde in das Handels- 
register Abteiiung A 
Sitz der Firma: Brody. 
Firmawortlaut : Moritz Landau. 
Betriebsg+genstand: Häute und Roh 
waarengeschAft 
Inhaber Moritz Landau, Kavfmann in 
Brody. 
Procura erteilt: dem Isidor Horschow- 
ski in Brody. 
Datum der Eintragung: 22 September 
1910. 
K. k. Kreis als Handelsgericht, 
Abtheilung II. 
Złoczów, den 22 September 1910. 


L. cz. Firm. 52010 (11656) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Rzeszowie zarządza na dniu dzisiejszym wpis 
do rejestru stowarzyszeń zarobkowo-gospodar- 
czych przy firmie: „Spółka oszczędności i 
pożyczek w Gaci, stowarzyszenie zarejestro 
wane z nieograniczoną poręką*, na podsta- 


wie protokołu z walnego zgromadzenia człon- | 4 


(11408 nie do rejestru stowarzyszeń zarobkowo-go-, ków spółki dnia 28 kwielnia 1910 odbyte- | wybrano członkiem zarządu Antoni: g) Ru- 


go, że uchwalono zmianę statutu odeośnie | sinka. 
do $$ 45, 51 i 41 oraz wybrano ponownie 
cyłonkiem zarządu Józefa Adamczyka, w 
miejsce ustępującego Szymona Adamczyka, 
OOUE i TEPRO AIP 


Doniesienie prywatne. 


Rzeszów, dnia 17 września 1910. 


ami a 


Mi 
A: 


yr 


ROK 1910. XII. 


NOWOSCI MUZYGZNE 


Jedyne polskie pismo nutowe, poświęcone utworom fortepianowym, z dodatkiem 
literackim, wychodzi przy końcu miesiąca. 
Treść pisma w kwartale I. r. b. Nr. 1, MONIUSZKO ST. Polonez z op. „Hałka* opra- 
cował na fortepian L. Chojecki. JASIENSKA. L. „Nektar“, Krakowiak. OTTO WŁ. „Žal“. 
Pieśń bez słów. FALL L. Walce z cp. „Rozwódka*. — Nr. 2. SZOPENOWSKI: CHOPIN 
FR. lnproptu op. 29. MICHAŁOWSKI AL. Etude d’ apreós | Improptu op. 29. — Nr. 3. 
RZEPKO AD. Walce w układzie Wł Rzepki. OTTO WŁ. Vision, Prelud. PIOTROWSKI 
M. Mazurek i Polonez, pierwszy utwór Chopina. — W dodatku literackim liczne wiado- 
mości ze Świata muzycznego. 


Prenumerując „Nowości Muzyczne“ oszczędza się wydatku nabywania nut, których 
ceny są obecnie bardzo wysokie. 

Cena rocznie: rb. 5, z przesyłką pocztową rb. 6, za granicą rb. 7. Półrocznie 
i kwartalnie w tymże stosunku. — Zeszyt okazowy kop. 60. 

PREMIA dla rocznych abonentów: a) bezpłatnie trzy poprzednie zeszyty lub portret 
Chopina z obrazu Ary-Scheffera i b) za pół ceny t.j. za rb. 1 kop. 50. „A B C“ Elemen- 
tarną szkołę na fortepian prof. A. Różyckiego, op. 50. 

Najnowsze to dzieło znanego pedagoga daje się świetnie zastosować przy nauce gry 
fortepianowej od samego początku, usuwając w zupełności potrzebę nabywaria nut w ciągu 
roku. Na przesyłkę premium należy dołączyć kop. 30. 


ADRES REDAKCYI I ADMINISTRACYT: 
Warszawa, Krakowskie Przedmieście 6. — Telefon 143-15. 
Agencja na Galicję: u St. Sokołowskiego, Lwów, Pasaż Hausmana I. 9. 


TARRANT ARARA ARAR ANTE 


R 


Fabryka wóń mineralnych sin znad i specydlnych [EGZNIGZYGH 


K. RZĄCA i CHMURSKI 


w iśrakowia, mi. św. Gertrudy i. 4 
wyrsbia pod kontrolą komisri Przemyałowej Tow, Lek. Krak. polecone przez to Towarzystwo 
z R s 
Wody mineralne 


odpowiadające składem chemiczcym wodom: Biltńskiej, Gieshńibierakiej, Selter= 
skiel, Wieky, Maryenukudzkiej., Homburg, Miesinzem, tudzież 


ŻĘ SPECYALNIE LECZNICJ%. jak litową, bromową, jodową, żelazistą, kwaśną, oraz 
Pig normanino Wody smiynezime z przepisu prof. Jaworskiego. 


Sprzedał cząstkowa w aptekach I dragusryxch. 
Cenniki na żądanie franco- 


Pora 


Tą 


Prose 


Telefon 452, 


astowe 

peństwowej 
we Lwowie, 

pasaż Hausmana l. 9, 


wydaje 


bilety zestawialne w jednym kierunku do wszystkich 
miejscowości kąpielowych, 


Telefon 452. 


b. 
+ 


Biuro m 
c. k. kolei 


y 


Ważność biletu dni 45 z dowolnem 
zatrzymaniem się we wszystkich sta- 
cyach. 


Telefon 452. 


Telefon 452, 


D S- snunnmEN E a EEE 
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Cierpicie bóle” 


franco. Wytwórcą jest tylko aptekarz E. V. Feller w Stubicy, Elsaplatz Nr. 260 Kroacya. 


gcjącego, wzmacniającego fluidu Fellera z marką „Elsaflvid*. 


«p FReumatyczne, podagryczne, ból głowy, zębów? Nabawiliści się czego przez przeciąg, przeziębienie? Spróbójcie jednak uśmierzającego bóle, 
Jest on rzeczywiście dobry! To pie jest reklama! Próbny tuzin 5 koron 


Na wszystkie bez wyjątku PISMA codzienne 
miejscowe, zamiejscowe, wiedeńskie, zagraniczne, TYGODNIKI, PISMA HUMORYSTYCZNE, 
ILLUSTRACYE ARTYSTYCZNE, MODY, ŻURNALE, przyjmuje prenumeratę z dostawą 

w miejscu lub wysyłką na prowincyę po cenach redakcyjnych 
Ajencya dzienników i ogłoszeń St, Sokołowskiego Lwów, Pasaż Hausmana 9. 


Ogłoszenia do wszystkich pism najtaniej. 


Geny sobotnie dla studentów i lil, balkonu zniżone, 
TEATR URANIA“ 


w Filharmonii. 
PROGRAM 
na sobote 5, niedziele 6 listopada 1910 
z doborową muzyką kapeli koncertowej „TALIA“. 
Początek przedstawień punktualnie o godz. 4, 6 i 8. 


. Rewolucya portugalska. Zdjęcia z natury. 

. Urodziny Małgosi. Sceny komiczne. 

. Spacer po Berlinie. Zdjęcia z natury osobliwości miasta 
Przygoda miłosna. Farsa. 

. Dziennik Pathé. Najnowsze zdarzenia z całego świata. 

. Koszmar. Sceny fantastyczno-dramatyczne w kolorach. 

. Muchy. Hnmoreska. 

„ W terminie. Dramat. 

. Jezioro Garda. Prześliczne krajobrazy z natury. 

. Trzy topory. Feerya podług bajki La Fontaine przepysznie kolorowana. 
. Pignłki Maxa. Farsa do rozpuku 

Kmara. Idylla słowiańską z IX. stulecia, wspaniale kolorowana. 


Nad program tylko w sobotę »OBCHÓD GRUNWALDZKI W KRAKOW1E«, 
W sobotę 5 listopada punktualnie o godz. 8:30po południu prełekcya inż. Libań- 
TE p- t. »PROMIENIE WIDZIALNE I NIEWIDZIALNE: z obrazami świe- 
tlnemi. 


O go a a l R GIO 


Ceny miejsc „TEATRU URANIA“ w Filharmonii. 


Loże mezaninowe i I. piętra kor. 3-—, 450, 6:—, 7:50 i 9.—. Fotele w lożach kor. 1 50, 
w parterze i na II. piętrze włącznie z loża'ri pa'terowemi i lI. pietra po kor. 1:—. na 
III. piętrze 60 hal. (w sobotę 50 hal.). Studenci i dzieci do lat 10 korzystają ze zniżki 
tylko w soboty i płacą po 40 halerzy. 
Bilety korporacyjne z opustem 35%, sprzedaje się seryami po 200 sztuk. 


Zastrzega się prawo zmian w programie. — Za kupione bilety zwraca się pieniądze tylko 
w razie odwołania przedstawienia. Kupione bilety wymienia się na droższe tylko po zwro- j 
cie całych biletów (nie rozdartych). 


Kasa otwarta w dnie przedstawień od godziny 3 po południu. 
Programy bezpłatnie. 


MAGREBURS — BUCRAU. 


st. VOL Filia w Wiedniu. 
Zastępcy: Chylewski, Hruby & Comp. 
dawniej Władysław Niemeksza we Lwswje. 
aa” KMokomobile %23 


oraz stałe nasyconą 
patentowane do przegrzanej pary o sile I0 — 600 koni 
parowych. 


Najekonomiezniejsze, najtrwalsze i najpewniejsze silnice 
dla celów przemysłowych i rolnictwa. 


Pojedyncza i łatwa obsługa. — Duży nadmiar siły. 


Í Zużytkowanie każdego imateryału opałowego. Wykorzysta- 
nie wydmuchu do ogrzewania i t. p. celów. 


= 
a y Dostarczona produkcya zwyż pół miliona HP. EN 


„NOWOSCI LITERACKIE“ 


Wykwintne tamie wydawnictwo eryginsinych dzieł naszych współ- 
czesnych autorów. 


ROCZNIE WYCHODZI 24 TOMY. 
Prenumerąta kwartalna wynosi 5 kor. 20 hal., z przesyłką 5 kor. 80 hal. 
Prenumeratę przyjmuje i prospekta wysyła 


St. SOKOŁOWSKI, Biuro dzien "ów i ogłoszeń 


Lwów, pasaż Hausmana 9. 


- Osobliwości świata widzialnego i niewidzialnego 


napisał profesor uniwersytetu dr. M. Perty. Treść: Sympatya i antypatya. Artystka prześladowana z za 
grobu. Chłopiec który czuje nieprzyzwyciężony wstręt do pieniędzy. Cały świat olbrzymim szpitalem. Dosto- 
jeństwo Duchowe. Czytanie w sumieniach ludzkich. Lunatycy. Dama która słyszy i widzi sercem. Dzia- 
łania magiczne. Fizyologiczne cudo. Elektryczna pani. Elektryczne dziecko. Halueynacye narodowe. Ludzie 
jako bańki mydłane. Brak zatrudnienia skraca życie. Ludzie którzy bardzo długo żyją. Ludzie którzy nie 
nie jedzą i nigdy nie śpią. Ludzie którzy przechodzą przez zamknięte drzwi i przez ściany. Ludzie którzy 
liżą mury i połykają kamienie. Ludzie którzy umierają z przyjemnością. Ludzie którzy zabijają wzrokiem. 
Pachnący ludzie Mania samobójeza dziewcząt. Mazzini o ideałach. Mowa powszechna. Muzyka w główce 
umierającego dziecka. Osobliwa muzyka na ostatnie urodziny poety. Osobliwy śpiew przy śmierci szlachetnej 
ziemianki. Panienka zbudzona z letargu. Pręt do poszukiwania podziemnych wód i pokładów metalowych. 
Przepowiednie i przeznaczenie. Sen. Skutki inaginacyj. Slepy profesor wykłada optykę i objaśnia w nocy 
stan gwiazd na niebie. owiat jest pełen cudów. Szczególna wrażliwość. Wzajemne oddziaływanie duszy 
i ciała. Zmysł centralny. Zjawiska u umierających. Zwłoki ludzkie które pachną i nie psują się. Z pamię- 
tników sławnej artystki. Staruszek który robił sobie nadzieję, że s+gdzie mógł żyć wiecznie Serba nie sługa, 
nie zna co to pany. Ostatni sen turysty. Wskrzessanie umarłych. królowie, którzy istnieją jeszcze tylko na 
tapetach. Hrabina która nie znosi widoku swoich dzieci. Ludzie «tórzy żyją samym Space, It. d. it. d. 


Cena 2 kor., z przesyłką poczt. 2 kor. 10 hal., za zaliczsą 2 kor. 60 hał. Do nabycia 
w biurze S8. SOKOŁOWSKIEGO we Lwowie, pasaż Hausmana 9. 
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LOTERYA 
POWSZECHNEJ WYSTAWY SZTUKI POLSKIEJ 


na dochód Galeryi Miejskiej we Lwowie 


ciągnienie 12 listopada 1910 
we Lwowie. 


Losów 150.000. Cena losu 1 kor. 


Wygranych 400 wartości 39.000 kor. 


3 Główne wygrane wartości 20.000 kor. 


Wygrane w dziełach sztuki pierwszorzędnej wartości 
(nie mogą być zamienione na gotówkę). 


Losy do nabycia W domach bankowych i trańkach w calym kraju. 


TJ ŻĘ a 5 


b ER JE DAP GR 


DROBNE OGŁOSZENIA 


od wyrazu petitem 3 halerze, tłustym 
petitem 4 halerze. 


Porsi kawalerski duży, frontowy, z osobnem 
wejsciem, do wynajęcia od 15 listopada, ulica 
Wronowskich |. 17, I. p. 


NIE" deserowy i kuracyjny z kwiatów akacyi 
(specyał węgierski) wysyła w 5 klgr. puszkach 
franco za zaliezka kor. 8—. Dr. Bajor, właściciel 
wielkiego pszezelnietwa w Galgaheviz (Węgry). 


Lwów, ul. Hetmańska 4. 
Największy magazyn jubilerski i zegarmistrzowski 
JULIANA DĄBROWSKIEGO 
kupuje i sprzedaje stare srebro, złoto i kamienie. 
Zleeenia załatwiać można pocztą i przez kore- 
spondencyę. 


RZA O NP O ma 


awry 
najlepsze gatunki o smaku czystym i aroma- 
tycznym po kor. 1:80, 1:92, %'-—-, ZOR i 2'16 
za pół klgr. poleca 
handel herbaty i kawy 


Edmunda Riedla, Lwów. 


Paletoty zimowe, Raglany jesienne; 
Kamizelki jedwabne, pluszowe, weł- 
niane i morowe poleca 


M. MAREK, Lwów, 
ul. Sykstnska 29. 
Wykonanie artystyczne, materyały i krój 
angielski. 

Abonament od 10 kor. miesięcznie. 
Prospekta gratis. 


EPSA EE 5200000000 
Poszukuje się kupna 
starych MEBLI mahoniowych 
ale w dobrym stanie. 


Zgłoszenia pod „MEBLE“ Biuro ogłoszeń, pasaż 
Hausmana 9, Lwów. 


są naj 


LUDWIK 


tkalnia płótna. bawełny i wyrobów adamaszkowycii IE 
- NACHOD, w Czechach. 


I. M. KEFF Lwów, ul. Koliątaja 1. 3, 


absolwent Akademii Paryskiej i New-Yorskiej, 


11 z i i ~g E $ "w 

Dla odsprzedajaczy.k i prywatnych 
bez błędu rumburdziciego pióżeu sprzeuaję niżej ceny wartościowej. Wszystkie resztki 
kosa sorty i nadają się Pu uajwykwintniejszą biolizn ) j 

do 14 mtr. Cena za metr 55 hal. Najumiejsza wysyłka 6 klgr. (około 40 mtr. za zaliczka. 
Następnie mam około 150 tuzinów prześcieradeł bez szwu, pod gwarancyą płócienne, 
tkane z najlepszych nici lnianych, 150 etm. szerokich 225 ctin. dlugich nadających się do 
najwspanialszych wypraw ślubnych, już obrębianych za sztukę I£. 2-80. Najmniej sześć 
sztuk za zaliczka. — Baczność! Mało wartościowego towaru nie wysyłam, 
tylko najlepszy a za nieodpowiadający zwracam natychmiast pieniądze. 


Za solidarność ręczy moja firma: 


24 


Księgarnia Polska 


we Lwowie, ulica Akademicka I. 2 a, 


poleca dzieła pedagogiczne 


P. vV. REUSSNERA 
do bardzo prędkiej i najłatwiejszej nauki Obcych 
Języków w Szkole i Domu bez nauczyciela, z obja- 
śnieniem wymowy i kinezem p. t.: 


ANNCUCZEKM 


ZAĄ 
> 
A Polsko-nïemiceki kurs I-szy kor. 340, 
kurs Jl-gi kor. 480. 
4 Polsko-Francuski kurs I-szy kor. 8 
kurs ll-gi kor. 960. 
Polsko-Angielski kurs I-szy kor. 280, 
kurs Igi kor. 3:60. 
Polsko-Rosyjski kurs I-szy kor. 
kurs Tl-gi kor. 5:40. 


60, 


Darmo i opłatnie. 

Wzory barchanów, materyi wełnianych, płó- 
cien, bielizny damskiej, męskiej, pończech, 
skarpetek, chustek zimowych, ręczników, 
obrusów i t. p. wysyła 


Magazyn Braci TOWARNIGKIGH 


Lwów, ul. Akademicka 6. 


Wyprawy ślubne od kor. 200— wyżej. Na 
składzie kołdry i materace. Przyjmujemy też 


takowe do przerabiania po niskich cenach. 


amar: meen amm rao a TE 1 PE PA 


Ostatnie nowości. 
Nadszedł 
świeży transport 
najnowszych 
lornetek 
w dużym wyborze i najnowszych 
wzorach. Ceny najniższe (z per- 

łowej masy od 16 kor) 


Kopernicki i Syn 
optycy i mechanicy 


Lwów, pl. Halicki I. 1. 


EET Ac 


około 3500 mtr. resztek 
najlepszego  bielonego 


i pośeiel. Dlugość resziek 8 


J. KOHN 


Dret A>. pó” ar dr 


[I p. 


Pierwszorzędna pracownia ubiorów męskich dla najwybredniejszych 


panów. — Krój i materyały angielskie. — Wykonanie artystyczne. 
Ulgi w spłątach. 
kJ cy mą — | 
_ —< 
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e = LJ 
— = wu E s 
— — co 
R —. 
a mecz 
AR = = 
z Ee, 
e =” 


Nową zajmująca broszurkę o 
skrzynkach budowlanych przesy: 
lamy na Żądanie franko.j 


Kotwiczne 


Skrzynki budowlane 
i Kotwięzne skrzynki mostowe 


są one od lat przeszło trzydziestu we wszystkich częściach świata znane jako najmiisza 
zabawka dzieci. We wszystkich jezykach wychwałają je rodzice, nauczyciele i wychowawcy, 


a także i sami mali architekci. 


F. Ad. Richter & Cie. 


król. nadworni i szabelańscy dostawcy 


Wiedeń, lI., Operngasse No. 16. 
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SLE AT 2 


JET SZ © RKT 


żurnal sezonowy jest już de nabycia, penadte polecam gotowe kroje na suknie, kostyu- 
my, żakiety, staniki, bluzki, spodnice, szlafroki, matynki, ubiory dla dzieci, bieliznę dam- 
ską, męską i dziecięcą, lalki (manekiny) R. LARDAL Lwów, Qzarnieckiego 3. 
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È za pomocą gorącego powietrza 
ściśle podług zasad hygieny, znakomita w smaku i aromacie 


codziennie świeżo palona 


H, kilo kawy palonej Melange Nr. I. . 1 kor. 60 bal 
Aja ś 5 n Nr. IL. . 1 kor. 80 hal* 
R ej k » NUR: e 57%. 2 kor. 20 hal- 
M ü 2 R Maly JE ESSE 2 kor. 40 bal 
p , Melange cesaraka Nr. V.. A 2 kor. 80 kal 


poleca 


Handel herbaty i kary 


ununda Riedla 


we Lwowis, Teatralna 3, 


naprzeciw katedry 


v 
-a =. 


Kompletne sypialnie, jadalnie, 
salony, kancelarye, pościel, dy- 
wany, dekoracye - - - poleca 


Lwów, ulica Trzeciego Maja 5. 


RAZ 


zrobić zamówienie wystarezy, aby się przekonać o doskonałych 
wyrobach lumianych i bawełnianych w calym Świecie znanej tkalni 


Spłaty 
najdogodniejsze 


JÓŻE Schuster 


praci 


przez zaprzysiężonych rzeczoznawców jako najlepsze 


Kreicar, 


Nr. 9267 (Czechy), 


a każdy pozostanie stałym naszym odbiorcą. Wszystkie towary uznane zostały 


Dobruszka 


i najtańsze. 


Wyprawy ślubne i bielizna hotelowa. — Prosimy o próbne zamówienie. 


Prosimy żądać 
nadesłania 


— mz eee 


| za NE AA PA 


bek naszych wszyst- 


darmo l opłatnie nek wyrobów. 


f 
Eh 


Z drukarni Wł. Łozińskiego (pod zarządem J. Niedopada), ul. Czarnieckiego l. 12, 


TA N A 5 


re koya rot 


Mydło do golenia brody 50 h. 

Mydło migdałowe, bar- 
dzo delikatne, 50 h. 

Mydło balsamiczne,wy- 
biela i wydelikatnia skórę, 
80 h. 

Mydło żółtkowe, bardzo 
dobre i przyjemne w uży» 
cin, 60 h. 

Mydło ziołowe, otrzymu- 
je się z ziól aromatycznych, 
łagodząco i  uzdrawiająco 
wpływa na skórę, 50 h. 

Mydło piżimowe, posiada 
bardzo przyjemny piżmowy 
zapach, 60 h. 

Mydło paczulow e; przy- 


delikatne, 72 h. 

Mydło z igieł sosno= 
wych, przyjemne w uży- 
ciu, skutecznie ochrania 
skórę od Liszajów i wyrzu- 
tów, 60 h. 


ZA PA WET ACO 


poleca 


! Mydło ogórkowe, pra- 
wdziwie znane powszechnie 
ze swych znakomitych skut- 
kach, I K. 

Mydło fiołkowe, 
jemnej woni, 70 h, 
Mydło kosmetyczne, 
ustwa piegi, opalenia sło- 
neczne twarzy, przywraca 
świeżość i białość, 1 K20h. 

Mydło hygieniczne, od- 
znaczające się olejkowato- 
ścią, nadzwyczaj delikatne 
i specyalmie zastosowane do 
twarzy, 1 K. 

Mydło ryżowe, do wydc- 
likaceniw i wybielenia twa- 
rzy, 1 K 20 h. 


przy- 


wody kolońskiej, zna- 
komite, 50 h. 

Mydło 
płynne, oczyszcza skórę 
od pryszezy, liszajów, trą- 
dzików, flaszka 80 h. 


— Telefon Nr. 527, 


glicerynowe, | 


AN IRNATOWIGZ 


wyśmienite mydła toaletowe 


z własnej fabryki, wyszczególnione 15 medalami 
zasługi i 3 dyplomami honorowymi. 


Mydło wschodnich pię= 
kności; usuwa zmarszczki, 
wybiela płeć, odswieża i od- 
mładza, 1 K 60 h. 

Mydło Venus, oprócz na- 
der przyjemnego zapachu, 

osiada nieocenione własno- 
sci odmładzające i upiększa- 
jące 3 K. 

Mydto księżniczek, zna- 
komite do twarzy, 1 K 20h. 

Mydło liliowe, odznacza 
się szczególnemi własnościa- 


ESO 0 00 


jemnej woni, bardzo poszu- Mydło glicerynowe, biers świeżości i delikatno- 

sa najmiiszą kiwane, 60 h. białe, latwo pieniące, wy- sei, ] K 60 h. 
zabawka Myaż li ila ni bornie oczyszcza skórę i Mydło sałatowe, znako- 
PaE YAO A TN Ca Domno chroni ed wyprysków, 60 h. komicie wpływa na skórę, 
wlat i dzieci, nadzwyczaj | piydło z gliceryny i chroni od wszelkich wyrzu- 


tów i zmarszczek, 1 K 36h. 

Mydło Lilas, oprócz wła- 
sności hygienieznych, po- 
siada nader przyjemny za- 
pach udzielający się skórze, 
0 h. 


Nabyć można we Lwowie w sklepach własnych ul. S$ykstu- 
ska 25 i ul. Hetmańska 6, — W Krakowie, Su- 
kiennice 20.—W Przemyślu, ul. Mickiewicza ff, 


oraz we wszystkich pierwszorzędnych sklepach i aptekach. 


